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Letn ases a 
egzaminacyjna 

W szkołach wyższych rozpo­
częła się letnia sesia egzamina­
cyj na . Pr7.ystąp!ło do niej po­
nad 200 tys. słucha<'zy studiów 
dziennych, a wśród nich prze­
szło 50 tys. studentów. 

1 I Lódt czwartek 8 czerwca 19'74 roku J Cena 
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DZIENNIK 
ŁÓDZKI 

W Genewie podpisano plan 
• • e 1a w s 

Zdaniem 'studentów - tego­
roczna sesja zorganizowana iest 
dobrze. Starano się tak ułożyć 
terminy egzaminów. by między 
koleinvmi były co najmniej 
trzy dni wolne. Wielu studen­
tów przystąpiło do eg1aminńw 
w tzw. terminie ~erowvm, cwli 
ieszcze orzed ofiC'ialnvm roz­
,orzerirm ~esii. .Teo;t to kor1v· 
~tne dla ~tudentńw. poniew~i' w 
'lrzvo'ldku niezalic-zenia egz<1-
m!nu nie wpisuje się oceny do 
ln~eksu. 

llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllHlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllllllllllllllllllllllU. 

Generałowie Adnan Taja.ra (Syria.) ł Herzl Szafir (Izrael) 
podpisali 5 bm. w Gene~ie w obecności przedstawicieli ZSRR. 
USA i Egiptu dokumenty końcowe, określają. one tryb i termi• 
ny rozdzielenia wojsk syryjskich i lzraelllkich na Wzgórzacll 
Golan, w tym ewakuacji oddziałów izraelskich z części oku• 
powanego przez nie terytorium syryjskiego. 

Dokumenty, wśród nich mapy . z 
naniesionymi na nie szlakami ewa 
kuacji wojsk i uzbrojenia ze stref 
zmniejszonej obecności wojskowej, 
podpi~ano w środę rano na posie­
dzeniu wojskowej grupy roboczej 
genewskiej konferencji pokojowej. 
Przewodniczy! mu generał Ensio 
Siilasvuo, dowódca doraźnych sil 
zbrojnych ONZ na Bliskim Wscho­
dzie. 

Przeciętnie każdv student ma 
io „d1n!a 3 egzaminy. Partyjno -rządowa Delegacja NRD 

Turcy skarżą 
producenta „OC-10" 

Tureckie linie lotnicze wszczęły 
kroki sądowe przeciwko amery­
kańskiej firmie McDonnel Douglas 
Co„ producentowi samolotu „DC-
10'', który rozbił się w tym roku 
pod Paryżem, powodując śmierć 
346 osób. Przedstawiciel tureckich 
linii lotniczych poinformował we 
wtorek. że sprawa została skiero­
wana rlo sadu w Los Angeles. Tu­
reckie linie lotnirze dnmagaia się 
odszkodowania w wysolrnści 35 mln 
dolarów. 

Ofiary morza 
a s AcencJa AFP podaje z Bordeaux, 

ie w irodę po poludnlu na plaży 
w pobliżu tego miasta fale morskie 
porwały 8 osób. 4 osoby utonęły, 
dwie uznano za żaginione, zaś dwie 
przewieziono do ośrodka reanimacji, 

Wzroit za~o~rzebowania 

na żywność 

z oficjalną wizytą przyjaźni 

Gen. Siilasvuo wyraził zadowo­
lenie z pomyślnego zakończenia 
prac grupy roboC'zej. Jednocześnie 
ostrzegł, że „trzeba sobie stale u­
zmysławiać. iż zaC'zeliśmy stawiać 
bardzo ważne. ale dopiero pierw­
sze kroki na długiej i trudnej dro­
dze do sprl'łwirdliwe!?o i trwałego 
po!{oju na Bli>kim W~C'hodzie". 

Zgodnie z pornn1mieniem o roz­
dzieleniu woisk Svrii i Izraela. 
podoi~anym ~1 maia. oddziały obu 
stron mai;: zająć nowe oozy('je w 
ciagu '.lO dni. licząc od zakoń<'renia 
prac ~rupy roboczei. Qperarh roz­
dzielenia. rozp0czynaiąca się 6 bm„ 
powinna zatem iakońrzyć się nai­
późniei 26 C'ZerwC'a. Ro?:dzielenie 
W"i•k n~stąpi w trzech etanach. 

UROCZYSTE POWITANIE NA OKĘCIU + ROZMOWY W KC PZPR • • e 
Prezydent Egl1>tu, Anwar Sadat, W siedzibie Organi'zacil INZ d/s Wy­

żywienia I Rolnictwa (FAO) ooubli­
kowano wstęony dokument <> per­
spektywach rozwoju sytuacj i żywno­
ściowej na świecie opracowany orzez 
najwybitnle.1szvch ekspertów. .Jako 
materiał na świat.owa konferencje 
żywnościową ONZ która odbędzie się 
w Rzymie 5-16 listopada br. 

Z dokumentu wvnlka. że w cią~u 
najbliższych 1-0-15 let oopyt na żyw­
ność w •kall śwhtoweJ bedzie wzra­
stał o ok. 2,5 proc. rocznie, 

Na zaproszenie Komitetu Centralnego PZPR i Rady Ministrów PRL przybyła 
5 bm. do Polski z oficjalną wizytą przy jaźni delegacja partyjno-rządowa Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej pod przewodnictwem I sekretarza Komitetu 
Cent„olnego Niemieckiej Socjalistycznej Partii Jedności (SED) ERICHA HO­

.w kontvnuow11ł s bm. roz1>oczętą po-
1>rzednlr<?o dnh• lns1>f'krję strefy 
KPnalu Sueskiego I odd7.lal6w egb-
sklch na obu brzegach kanału. W W środę w nocy w rejonie szwedz. 
środe rano „gdzieś w ooblltu lsmal- kiego miasta Sund!lvall zarejestrowa­
li" S11dat odf'bral l'lefll:\dę n armil \no podziemny wstrz:ąs o sile 3,5 
egl1>sklej. Pre„:vdentowl towarzv~zyl stopnia w skali lUchtera. Straty ma· 
m. In . Jaser Arafat. orzewodnłr.:rący teńalne są nieznaczne, ofiar w lu-
Organlzacj1 Wyzwolenia Palestyny. dzlach nie ma. 

NECKERA. 

Podczas przejazdu ulicami Warszawy. 
CAF - Matuszewski - telefoto 

Zachodnioniemieckie konsorcium 
zbuduje laboratorium kosmiczne 

Komitet administracyjny i !lnanso- I konsorcjum zachodnioniemieckich 
wy Europejskiej organizacji Bada1\ firm „VF'W-Fokker" - Erno zamó­
Kosmicznycll (ESROJ złożył w wienie, wartości około 226 mln do­

Nie ma mocnych 
na film Chęcińskiego 
Wyświetlana na ekranach naszych 

kin nolska komedia filmowa „Nie 
ma mocnych" reżyserii Sylwestra 
Chęcińskiego. cieszy się wielkim po­
wodzeniem. W ciągu B dni od dnia 
premll'ry, film obejrzało ponad 500 
tys. widzów. 

Stroj.k knlejorzy 

w Norwegii 
W środę nie funkcjonowały całko-

wicie koleje norweskie wskutek 
strajku maszynistów kolejowych. 
Setki tysięcy Norwegów miało kło­

poty z dostaniem się do pracy. Po­
dróżni do Norwegii musieli konty­
nuować podróż od granicy taksów­
kami. Strajk sparallzował ruch to-
rowy. 

larów, na zaprojektowanie i budo­
wę zalogowego laboratorium orbi­
talnego „Spacelab". 

Program „Spacelab" jest najpo-
ważniejszym programem realizowa­
nym wspólnie przez ESRO I amery­
kańską Agencję NASA. ESRO od­
powiada za koncepcję. zaprojektowa­
nie i budowę taboratorlum, które 
NASA wprowadzi na orbitę za po­
mocą budowanego obecnie „promu 
kosmicznego". Pierwszy start „pro­
mu" powtnlen nastąpić na ooczątku 
1980 r. NASA będzie również eks­
ploatować laboratorium. 

W ramach porozumienia ESRO -
NASA Amerykanie zobowiązali się 
zakupi<" w Europie drugi egzem­
plarz laboratorium kosmicznego I 
ewentualni<.' następne. Wg e;lównych 
7.alożPń laboratorium ma być 
'kon,truowane tak. by mo~I! w nim 
żvć i oracować ludzie nie mający 
za soba dlugotrwalea:o treningu, 
przewidzianego dla kosmonautów. 
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• 

Francuski samo1ot ponaddtwi11kowy 
.. Concor<le-02" ruszy! w podróż na / 
trasie Paryż-Rio de .Tane!ro--Paryż. 
którą ookona w ciągu iednego dnia. 
Lot w jedną stron~ zajmie ok<>l<> 6 
e;<>dzln. Te blyskawiczną Podróż przez 

Maszyniści kolejowi przystąpili Atlantyk ooludniowy i z powrotem 
do jednodobowego strajku na znak I odbedzie 27 zaprosz<>nYch orzez on:ed 
protestu przeciwko niekorzystnym sięblorstwo „Aerospat!aie" orzedsta­
dla nich postanowieniom ostatniej u- wicleli prMy 1 radia z Francji i 
mowy placowej. W. Brytanii. 
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Zdławienie re.wolty w Boliwii Wizyta jest doniosłym wydarze- kretarr. KC SED Er,ch Honecker, 
niem w rozwoju naszych stosun- wchodzą m. in.: członek Biura Poli-

. [' t tycznego KC SED. orzewodniczący 
ków z pierwsz.ym . . socia 15. ycznym Rady Ministrów NRD - Horst Sin- Władze boli'wi'1'sk1'e podały i·z· Motywy podj•c1a przez pułk Ta 
panst~e~ niemieckim._ ~luzy urna- dermann; członek Biura Politycznego, oddziały rządowe zdlawiły ~ śro- rapaca próby ~ebelii nie są zna: 
cmanrn ideowe1 jednosc1 obu kra- sekretarz KC SED - Kurt Hager; d lt · ,_ d t S t · B l" ·· az· 
jów. zacieśnianiu braterskich zwią- członek Biur~ P<>lityc1neao. sekretarz ę rewo

9
e przeci.w~1° prezy e:ido- ne. Y Wlt'Ja w 0 lW1l, g ie W 

•!-ń „ ·•r>oł'?c7efi•tw Plll•lti I NRD. r K c;,o;p _ w er n Kro ikowi.ki; c•lo- w1 si~n. an zerowi, ecz pn:ywo C? 1971 roku dou:edł do w!adiy obe-
pogłębianiu wstechstronnych wię- \ .

1
.:e!>.a.I\ - plk ul r..o·;iez l:t!Yto.!1 i c"w pre~ydent, gPn. Bam<?r. obala-

zi z naszym zachodnim sąsiadem. ~ary Prado Sa~mon zdołali zbiec j'c le\vicmvy rząd prer.ydenta Tor-
Stanowi ona wkład w umacnianie \ 6 czerwca br, w programe r 1 prawdopodobnie szukać będą a- r~ga, jest od dłużśzego czasu na-
wspólnoty socjalistycznej. o godzinie 16.ł5 Polskie Radio zylu w obcych ai:nbasadac~. „ . pięta. 
Szczególną rangę wiiycie nadaje I transmitować będzie przebieg We~ł~g komunikatu b?.h',"lJSkie- , 

również czas w jakim się ona spotkania partyjno-rzĄdowej de· go Ministerstwa Informac11 i Soraw ... -------··------„ 
odbywa: pólt;,ra miesiąca przed I legacJi„NRD z zalon zakładów Wewnęt~znych, rebeli_anct n~łe~eli 

1
. 

dniem 30-lecia Polski Ludowej. a I „Elana w Toruniu. . do mll'.azanego za naisprawmejszy 
zarazem w roku w którym przy- w kraiu 2lfl10Ł?ryzowanego pułku 

2 · ' kl " Tarapaca. stacionującego w El Al-~ada 5 roczmca pro amowama nek KC SED. I sekretarz Komitetu to w odległo<ci 16 km od stolicy 
NRD. Okręgowego SED we Frankfurcie nad Boliwii - L:i Paz. W momencie, 

Warszawa zgotowała delegacji Odrą - Jochen Hertwlg_; członek KC gdy rebelianci w błyskawicznym a- , 
partyjno-rządowej NRD serdeczne SED. ~taty r.astępca mrnlstra spraw taku z użyciem czoł;:ów opanowali 

za~amcznych - Oskar Fischer; czło· . · . powitanie. Dziesiątki tysięcy mie- nek I<C SED. kierownik Wydziału na krotko pa~'.lc prezydencki, pr~-
szkańców stolicy gorąco poi:drawia Międzynarodowe! Lączn<>śel KC SED zydent 8-0hwn ~en. Banzer ina1-
ły go~d w czasie ich przejazdu u- - Paul Markowski: członek KC SED. dowal się w podróży po południo­
licami miasta. manifestując przy- I sekretarz Centralnej Rady W<>lnej wych częściach kraju. Rebelianci 
jaźń, jaka łączy dziś nasze kra- Młodzieży Niem!ecklei cFDJ) - E~on opublikowali przez radio komuni­
je. Krenz; zastępca członka KC SED. kat stwierdzający, iż przejęli wla-

zastęoca przew<>dnlcz~c~f:lo Rady M\- dze. Jednakże po wystosowaniu 
}>OWITANIE W WARSZAWIE nistrów - Gerhard Weiss: · k · 

Delegacji t<>warzyszą doradcy i ek- P_rzez gwardię. prezyden~ a ultt?'1~: 

Godzina 9.30. Warszawskie lotni­
sko na Okęciu. PowiPwają na ma­
sztach tlagi NRD i Polski. Wielki 
transparent w językach polskim I 
niemieckim: „Niech żyje i zwy-

sperci. tium, by w . cią~u go.dZJn.y ?PU;>e1h 
samolot spe~Jalny TU-134 „lnterflu- pałac, rebelianci wyco!ah się 1 

gu" ląduje na warszawskim lotnisku. jak podaje komunikat oficjalny 
(Dalszy ciąg na str. 2) do rozlewu krwi nie doszło. 

cięża ::><>kój i socjalizm". Po obu 
stmnach - godła państwowe NRD 
i Polski. Drugi transparent głosi: 
„Serdecznie pozdrawiamy dele­

Uwaga, zaginęły dzieci 
gację partvjno-rz'ldową bratniej w dniu 21 maja 1974 r. około go­
~icmieckie.i Republiki Demokraty- dziny 9.40 ze wsi Przyborze pow. 
cznej". Żagań woj. Zielona Góra oddaliło 

Na powitanie delegacji NRD się dwoje rodzeństwa Sobolewskich 
przybyli członkowie Biura Polity- 4-letnia Wiesława i 3-letni Miro­
cznego i Sekretariatu KC PZPR z sław. W tym samym dniu okolo 
I sekretarzem KC PZPR Edwar- godziny 12 dzieci te widziane by­
dem Gierkiem, członkowie Rady ły w sąsiednie.i wsi. Istniało praw 
Państwa z przewodniczącym Rady . dopo<lobi eństwo, że zaginęły one 
Henrykiem Jabłońskim, czlonko- w masywie leśnym tamtejszych o-
wie rządu z prezesem Rady Mi- kolie. Prowadzone dotychczas po-
nistrów Piotrem Jaroszewiczem, szukiwania nie dały pozytywnego 
członkowie władz nac1elnych stron rezultatu. W tej sytuacji istnieje 
nictw politycznych. Frontu Jedno- uzasadnione podejrzenie, że dzieci 
ści Narodu·, organizacji młoclzieżo· mogly być wywiezione na inny le-
wych. ren . . 

Obecni są członkowie korpusu Prosi się osoby, których infonna-
dyplomatyozneiro, w~rńd nich człon cja mogłaby przyczynić się do o<l­
kowie ambasady NRD. nalezienia zaginionych dzieci. o 

W skład dele~acil partyjno-rządo- porozumienie się z Komend'\ Wo­
wej NRD, której przewodniczy I se- jewódzką MO w Zielonej Górze ul. 

Partyzantów nr 40, tel. 46-51, wew. 
485, bądź z najbliższą jednostką mi­
licji. 

Cechy zewnetrzne dzieci: 
1. Wiesława - lat 4, wzrost o­

koło 80 cm. szczuplej budowy cia­
ła , twarz pociągla, włosy jasno­
blond. w lekko rudawym odcieniu, 
obcięte krótko w grzywkę. Ubra­
na: w bluzkę koloru niebieskiego, 
spodnie jasne w prążki, sandały 
czerwone założone na bosą nóżkę. 

2. Mirosław - lat 3, wzrost <>ko­
ło 72 cm, średniej budowy ciała, 
włosy blond, krótkie, rzadkie, 
twarz pełna, oczy· piwne, na nad­
garstku jednej z rąk ślad po opa­
rzeniu. Ubrany: w niebieski wy­
płowiały dres. sandały czerwone 
założone na bosą nóżke. 

Zapowiedź 

, r e o" 

roku? 
Czytby dobra zapowłedt CftYbobra 
nia1 Piękny okaz pod~ybka (śred-

1 nica kapeluaza - 20 cm) znalazła w 
okolicach Zdunowa - Jola Murgra­
bia. N/z: znaleziony okaz prezentuje 
koleżanka ze 1Zczeclflslde10 Oddzia-

hl CAP'. 

CAF - Undro - teiefol>O 

DZIER 
----HIBSIE 

W 157 dniu roku słońce wze­
szło o 1todz. 3,17, zajdzie zaś o 
aodz. 19,52 

Norberł, Paulina, Wiecerad 

pr:i:ewiduje dla Lodzi i woje­
wództwa nastepujt\cą pogodę: 
zachmurzenie umiarkowane, w 
godzinach popołudniowych moż­
llwość przelotnych opadów lub 
burza. Temperaiura minimalna 7, 
maksymalna 20 st. c„ wiatry 
~labe I umiarkowane z kierun­
kó\v zachodnich i pld.·zach. 
Cl~nlenle o godz. 20 - 7ł6,S. 

1799 - ur. Aleksander Pusz­
kin - poeta 

15911 - ur. Diego R. de Silva 
:v Velazquez - malarz 
hiszpański 

194ł - Wojska sprz;vmierzo-
n;vch lt\dUJI\ w Nor­
mandii 

śł 

Szez~ola sznka się nieraz jak 
okularów, kiedy się Je ma na 
nosie. 

- Cz:v mógJbyj sobie 1>0 cichu 
przecz3·tać tę ba.lkę. bo chciał~ 
bym wreszcie usnĄć !„, 



Dalsze umacnianie- jedności Wkraczamy na drogę wiodącą Nixon wypowiedział . się zdecydowanie 

socjalistycznej wspólnoty ku zgodnej rodzinie narodów ~~M,,?.~~~~!~~!.~"~'"~?1!~c~"z"w~!R~ 
Richard Nixon wy~losil ważne koju nie tylko między Związki~m 

Omówienie przemówienia E. Gierka Omówienie przemówienia E. Honeckera Efz~~~~\:::~aEfJ~t:1~pr~fr:~1 ~~: ~r:i~~~~r~f.w;\:~a~ted~r~s~~~= 
I 
granicznej USA. Prezydent opo- Nawiązując do zapowiedzianej 

Edward Gierek J>Odkreślił, te obec- we karty klasowego sojunu. pnyja- Erirh Honerker oowledzlał na wstę- , pracy Polski Ludowej stworr.:vli w wicdtial się zdecydowanie za po- na następny tydzień swej podr_óży 
na wizyta delegacji partyjno-t"Lądo- clelsklej współpracy, bliskiego wspól- pie, że już od pierwszych godzin po- 30-leciu PRL _moci~e po~sta_w.v socjl\- Utyką odprt:żenia w stosunkach ze na Bliski Wschód Nixon stw1er­
wej :SRD pozwala dokonac dalszego działania w umacnianiu bezpieczeń- bytu w Polsce delegacja partyjno- · !izmu w "~oJej oicz~źnie 1. oslągn(ll l Zwią. zkiem Radzieck1.·m. i pn:es- dzil, ie będzie ona okazj~ do o­
postępu we wspólpracy dwustronnej stwa i pokoju. rzqdowa NRD odczula .lak ~ilnle. bra- , we wszystkich dziedzinach ~ycia spo- trze"! przed próbami wpływania mówienia z przywódcami odwie-
i nakreślić zarazem jeszcze szerszy E. Gierek podkreślił dalej wielki te„ ka _wspólnota kształtuje myslenle lecznego .wspaniałe sukcesy' na ~ raw wewn trzne tego kraju. dzanych krajów środków prowa-
program na przyszłość, Pragniemy - postęp, jaki w rozwoju naszej współ- i uczucie ludzi po obu stronach Odry WskazuJąc, ze na kontynenrle eu- S Plk Y .„ L~n'dem Breżnie- dzących do o!lią~nięcia trwałego 
powiedział I sekretarz KC PZPR - pracy osiągnęliśmy dotychcza„, i N:vsy, W niezłomnym •ojuszu na- ropej~kim przeżywamy najdłuższy w !>O a 81 " z . 1 k · · 
Jeszcze raz potwierdzić naszą ideo- Nawiązując do niedawnej narady w szych partii, pań.~tw I narodów po- tym stuleciu okres pokoju, że na are wem, aby omówić nowe perspek- po oju W tym regiome. 
wą jedność i wielką wag~. jaką PRL Warszawie Doradczego Komitetu Po- twl•rdza •i<: pod•tawowa prawda na- nie międzynarodowej dokonały się 
przywiązuje do umacniania ścisłych !V szej epoki. te- t:vlko sor.jali•m laczv pozytywne przemiany na korzyś•' od-

Uroczystości w 
związków z NRD. litycznego Państw Ul<ladu _' ra.szaw- n>rody. Kirrująr się internarjonali- prężenia, E. Honecker powiedział, iż 

I sekretarz KC PZPR nawia,zał na- skiego, E. Gierek polcreśll ł, " po- zm•m proletarlacklm. po w•ze czasy było to motliwc, ponieważ wzrOłila 
atępnte do JO-lecia Pohki Ludowej, twierdziliśmy na niej naszą wolę dal- związani s-o.iu'!izem przyjatnt ze sila Związku Radzieckiego i całej 
która swym powstaniem I rozwojem szego umacniania jedności 5 ocjali- Związkiem Radz!rckiln, największą wspólnoty •ocjalhtycznrj. Dziek! 

Nonnudii 
zaznaczyła najgłębszy przełom w stycznej wspólnoty i dalszego poglę- potęirą nasze.I wspólnoty, wkraczamy wspólnemu dzlalanlu na<7.ych krajów 
dziejach naszego narodu I podzi<:ko- blenia procesu odprężenia w Europie na droirę wlodąra kil zgodne.I rndzl- udało się osiąl!'nl\Ć to, lt zasady po­
"'a ł za nadanie w NRD obchodo1n i w świecie . Al\.tywnie real izując jed- nie narodów. o któTI\ 1R ·w~ze walezv- kojowcgo w~pólistnJenia między pań-
30-lecia PRL wysokiej rangi i •a sze- nolitą, uzgodiiioną lliiię socjali~tycz- li wvbitni nrzedstawiciel~ nlemlerkiej stwami o różnych u"rojach społecz-

nej wspólnoty' Polska przywiązuje I j i kt k lit 
rok~ popularyzację osiągnięć i aktu- najwyższą wagę do współdziałania z I polsldej klasy robotn cze . nych, staj)\ • ę pra y ą po yczi:tl\· 

30 rocznłca utworzenia Ił .frontu 
alnego .rozwoju naszego kraju. konsek,•entnle pokoJowQ polit~·ką E H k dk 'lil dalej że od Socjalizm stWl\rza decydu.lące bOd7ce 

W nawiązaniu do 25 rocznicy pro- .., · onec er DO ·re. • trwałego zagwarantowania pokoju, 
klamowania NRD E. Gierek oświad- ZSRR rozwijaną i wcielaną w życie ubiegłorocznej wlzylv w NRD polskie! I bezpieczeństwa I równoprawnej mię­
czyi, Iż powstanie tego państwa sta- przez KC KPZR I jego sekretarza ge- de_legacjl partyJn?·rządowej ~tos~111k.• dz~·narodowej W~pólpracy. Podstawo­
now; zwrot w dziejach Niemiec, stwo neralnego Leonitla Breżniewa. · między obu _partiami . 1 pan<t"a1:"t_1 wą przesłanka dla nowych sukcesów 
nylo nową sytuację korzystną dla z : · . ~ , w procesie odprężenia - prze e Jesteśmy zdecydowani - powiedział ro szerzvłv s1• znacz111e we wszys I d 
sprawy socjalizmu i pokoju. I 1ekre- I sekretarz KC PZPR umacniać na- kich dziedzmach. wszystkim w Europie - jest i po-

dał wkład naszego kraju do poi:lę- ś 1 · 
tarz KC PZPR zwrócił uwagę na hl- hienia procesu odprężenia 1 norma- 1 sekretarz KC SED stwlerddl, te z?stanle coraz ścl l.ejsze ze~J>O en1e 
stioryczny dorobek, jaki za sprawą lizacji stosunków. do tworzenia prze- pod wypróbowanym klen>wnictwem s1~ wsz.vstl<lch hr~tn1ch krajów wo-
marksistowsko-leninowskich partii sianek dla jego nieodwracalności, PZPR polska klasa robotnic1..a, ludzie I kol związku Radzieckiego. 
-obu krajów został dokonany wobec 
całych poprzednich dziejów stosun-
ków polsko-1tiemieckich. Z 1rudnej 
historii wyciągnęliśmy wszystkie 

W śrol!~ rozpocr.~IY si~ w Norman­
dii dwudniowe ur<><=zystości związane 
z trzydziestii rocznica ill,do\\·ania 
wojsk alianckich i utworr.enia tzw. 
drugiego !rontu w walce z hitlerow­
skimi Niemcami. 

PrT.ed trzydziestu laty. rank:em ł 
czerwca !9H roku. na Pólwyspi„ Co­
tentin wyladowaly pie rwsze l!rUPY 
soadochronie.rzv rozpoczynając wyz­
v:aianie Francji i Europy zachodniej, 

zak<>ńezone w maju 1H5 roku. 
W uroczyst<>ściach bierze udział 

kilka tY•i<:cY b . uczestników inwazji. 
a między innym; 81-letn i generał 
Omar Bradley. który latem 1944 roku 
stal nR czele dwunastej grupy wo.tsk 
allanckich. „rancj~ reprezentuje no­
wy m inister obr<iny. Jacques Soufflet, 
ti. dowódca e,kadry lotnkzej „LOta­
ryngia", 

wnioski, a przede wsr.ystklm ten, te 
trzeba przezwyciężać przeszłość tylko 
poprzez budowanie przyszłości, budo­
wanie stosunków prz~·jaźni, w•Dół­
łlt'8cy I zaufania. w stosunkach mię­
dzy PRL a :SRD zapisywane SI\ no-

Partyjno -rządowa delegacja NRD Mimo u budowlani ieszcze na placu 

przybyła do Polski nia, nad którymi partie i rz1tdY ~ 
obu krajach koncentrują uwagę w 
realizacji uchwal VI Zjazdu PZPR i 
VIII Zjazdu SED. 

„Dywilan" już tka ~erwsze dywany 
Goście radzieccy 
w Lodzi 

W Lodzi żołnierze Północnej 
Grupy Wojsk Armii R adzieckiej 
rnani są m. in. z ofiarnej pracy 
społecznej przy budowie basenów 
w Parku Kuitury i Wypoczynku 
na Zdrowiu. Gościli oni w na­
s?.ym mieście w zeszłym roku. a 
wczoraj przybyła deleg'lcja ra­
dziecka w skladzie: W. życha­
riew - II sekretarz ambasady 
ZSRR w Warszawie. pik J. I. Iwa­
now - z-ca attache wojskowego, 
lotniczego i morskiego. kpt. A. I. 
Miśnik - z-ca szefa oddziału mło­
dzieżowego Północnej Grupy Wojsk 
Armii R adz.ieckiej, mjr A. Goli!'n­
ko - redaktor gazety „Znamia Po­
biedy'' Go'ciom radzieckim towa­
rzyszyli płk H. Janusz - sekre-
tarz Rady Młodzieżowej Wojska 
Pol~kiego i J. S:r.poton prze-
wodnicz;icy Rady Łódzkiej Federa­
cji SZMP. 

Przed południem delel(acia ra-
dziecka spotkała się w Ośrodku 
Szkolenia Oficerów Polityczn~·~h 
im. L. Waryńskiego z .nupą ofi­
cerów WP przebywających na kur­
sie instrttklQfów • mlodzie•.owych. 
Omawi~nó m. in. sprawy dotyczą­
ce realizacji uchwał XVII Zja-~du 
Komsomołu w Armii Rad7ieckiej 
i w Marynarce WojennPj. Po po­
łudniu orzyjął delegacje sckrf'tan 
KL PZPR - K. Kwlatkow~ki a 
potem w Radzie Lódzkie.i Federa­
cji SZMP odbyło się snotkauiP de­
legacji z aktvwem łódzkich orga­
nizacji młodzieżowych. 

(J. kr.) 

(Dokończenie ze ~tr. 1) tyjno-rządową delegacją NBD i par-
K tyjno-rządowa, delegacją PRL. 

Padają komendy wojskowe. om.pa- ze strony polskiej w rozmowach 
n i a reprezentacyjna Wojska . Polskie- uczestniczą m. Jn.: I sekretarz KC 
go. zloż.ona 1 żołnierzy woisk lądo- PZPR - Edward Gierek, czlonek 
wych, lotnictwa i marynarki, p l'ezen- Biura Politycznego KC PZPR, prezes 
tu1t- broń. Rady' Ministrów - Piotr Jaroszewicz, 

Edward Gierek, Henryk Jabłoński. 1 członek Biura Politycznego, sekretarz 
Piotr Jaroszewicz witają ser<i<'C7.nle KC PZPR - Jan Szydłak, członek 
wychodzących z samolotu Ericha Ho- Biura Politycznego KC PZPR, mini­
neckera i Horsta Slndcrmanna oraz ster spraw zagranicznych - Stefan 
pozostałych członków cl_elel(acJl. OISzowski, sekretarz KC PZPR -
Chłopcy i dziewczeta wr~cza1a przy- Andrzej Werblan, członek Sekre.tarla­
wódcy NRD bukietv Ł b i ałych I tu, kierownik Wydziału Zagraniczne-
czerwonych goździków. . go KC PZPR - Ryszard Frelek. 

Rozlegaja się hymny P'!nstwowe ze strony :-iRD w rozmowach ucze-
NRD i Polski. stniczy partyjno-rządowa delegacja 

Erich Honecker w towarzystwie pod przewodnictwem 1 sekretarza KC 
Edwarda Gierka przyjmuje raport do- SED, Ericha Honeckera w składzie: 
wódcy kompanii reprezentacyjnej członek Biura Politycznego KC SED, 
WP. przewodniczący Rady Ministrów 
Uroczyst<lsć na lotnisku dobiega Horst Sindermann, czlonrk Biura Po-

końca. Podjeżd.f.ają samochody. litycznego, sekretarz l{C SED -
Trasa przejazdu delegacji partyjno- Kurt Hager, członek Biura Politycz­

rządowe,i !NRD wiodła <idświętn!e ude- nego, sekretarz KC SED - Werner 
korowanym; ulicami stolicy. Na tra- Krolikowski, członek KC I sekretarz I 
sle onejazctu zgromadziły się dzie- Komitetu Okręgowego SED we 
s;ątki tys\ecy mie<;zk•ńców Warsza- Frankfurcie nad Odrą - · Joche11 Her­
wy. Sam<>chocty przybywają do pa- twig, czt<>nek l{C SED, stały zastęp- \ 
łacu w \Vilanowie. który jest rezy- ca miłtistra spraw zagranicznych - , 
df'ncią I sek1'etarza KC SED w cza- Oskar Fischer, rzlnnek KC, kierow- 1 
.ie le!!'o oobv'11 ~· naszvm kra1u. nik Wydziału Międzynarodowej Lącz-
ZLOŻESlE WIENCA N;" GROBIE !l<l~CI KC SED - Paul Markowski. 

NlEZNASEGO ŻOLNIERZA Głównym przedmiotem rozmów s~ 
w. południe deleg•cia partyJno-r~ą- obecn~ 1 perspektywiczne zagadnienh I 

do\\ a IN1:D orzybyla na Plac Z\\ Y-1 dalszeiro zat'leśnlanla stosunków 
ct.~~ twa. Ko-n1pan1,a . r~pre1.entac:v1 .n a przyjaźni, sojuszu i wszech.~tronnej 
\\ P oddala honon "01,kowe. Orkie- wspólpracv mir,dzv obu krajami i , 
stra o<lenala hymny NRD 1 Polskt. zwiększania ich wkładu ,„ umae,nia- l 

Erich H rmecker ' wraz. 7. Horstem nie jednośl:I Jej sndali 1yctn~J 
Sind 6 m1annem i p()7.o•tałymi członka- wspólnotv. \ 
mt dele<!aCJ i złoży! wieniec n• pt:vcie Omawiane sa również szeroko ak­
l'(_robu N~eznane_g„ ~otnlerza. N't "ar- tualne problemy sytuacji międzynaro­
t1e nap1•: „N1~!im•erte!nym boh•te- dowej w duchu dal,7.et:o w~póldzia­
rom narodu o~l<k! P;;o delegacja par- łani" obu krajów w konscl<wPntne.I ,, 
t~•jno -rziidowa NRD . realizacji .lednollte.i uokojoweJ linii 

socja llst;vczne.f wspólnoty. 
ROZMOWY W KOMITECIE Podczas oierwst.f':to spotkania przy. 

W godzinach oopołudniowych w sle wzajemni• posten jaki nba kraje 
d7.ibie Komitetu C.-ntralnet!'o PZPR os!11~aj11 w 1'07Wljanlu s<>~jalistyczne-

Rozmowy, które będą kontynuC)wa­
ne w następnych dniach wlz~"ty par­
tyjno-rządowej delegacji NRD, prze­
biee;ają w bardzo serdecznej, przyja­
cielskiej atmosferze. 

SPOTKA:'\111'.: W GMACHU 
RADY MINISTRÓW 

Wlettorem I sekr~tarz KC PZPlt 'ł:ll­
ward Gierek wydał obiad na m:eść 
I sekretarza KC Siemiecltiej socjali­
stycznej Partit Jedności Ericha Ho­
neckera, 

Edward Gierek I Erich Honecker 
w;\~głosili przemó,vienia 1skróty prze­
mówień zamleszt:umy obok). 

• + * 
W czwartek l'(Oście z NRD przeby-

wać będą. w woj. bydgoskim. 

Koledze TADEUSZOWI ROZEW­
SKIEMU wyrazy współczucia z po­
wOdu z1onu 

ŻONY 
składają: 

KOLEDZY LINOTYPISCI 
I ZECERZY RĘCZSizRSW 
„PRASA·• W LODZI 

Jak już donosiliśmy, Fabryka 
Dywanów im. Tadka Ajzena .,Dy­
wil an" przenost się niebawem do 
nowo -budowanei<(o zakładu na Dą­
browie. Mimo te budowa jeucze 
na pełnych obrotach i na placu 
spiętrzenie prac wykończeniowyrh 
- w nowej Cabryc~ wyprodukowa­
no już pierwsze dywany. 

Od tygodnia czynne są dwa kro­
sna dil tonowskie (import z NRD). 
Do dn ia wczoraj~zego wyproduko­
wały 35' dywanów. z których tylko 
dwa można uznać za nieudane. Jest 
to bardzo dobry wynik - krosna 
~ą przecież dopiero na t:P:w. ronu­
chu. Wczoraj zakończono prace 
związane z montażem trzeciego kro 
'9na. które wkrótce ruszy. A w Cl­

góle „Diltonriw" będz.ic w tkalni 
35 sztuk, zaś łącznie krOłi !lfl 
105. 

I t>ierwsze dywany z nowej fal>rJ-

1 

ki - (jako te wykończalnia .le­
szcze nie .jest gotowa). ide. na r11-
zie do końcowej obróbki w sta­
rych za.kładach. Łódzkie Przedsi ę-

1 

b iorstwo Budownictwa Przemy~i,o­
wego nr 1 - generalny wykona.w-

Dnia s ~erwca, .,.. eswart" roeznie• jmlerei 

t '· 
WŁADYSŁAWA OSUCHOWSK\EGO 

ADWOltATA 

u spnk6j Jero Duszy 10.ianle odprawiona Mau 9wlflt.a e łod11. I 
w kościele św, Krz3•ta pn;y ul. Sitnklewlcsa, o czym sawiadamiaj, 

przyjaciół i znajomych, żyC%1lwych Jego pamięci. 

:tosA I DZIECI 
CENTRALNYM wódcy Polski I NRD przedstawili I 

ro~poczęly się rozmowy między par- go budownictwa oraz główne zada- •••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

ca inwestycji zapowiada opuszcze­
nie budowy i oddanie ostatnich o­
biektów fabrycznych we wrześniu 
bieżącego roku. (ap) 

W lipcu i grudniu 
decyzje w sprawie rent 
Jedną z najwii:kszyeh operacji or­

ga.niza~)· J 1lo-tecnrucz11yca. Ilh:>t.ni:l nctL­
v. ac u \\·ajctce ooecrue- prace nad 
wprowad2e1hetn w z.ycii! aonios1e1 
u>La 11cy seJmvwej w &prawie poa"' Y­
~Jc: rent l &me1·ytur. 

u SKllli ttJ <>veraeji - w k tórej 
za1.nK•.G-vwa.u..i Jt!'S t co.....y apara t ~a.Kla­
nu uoe.tpu~,cL.en ;::,po1e1.:z.nycu - mowi 
1Utjiep1ej llCZJ)M. tl'.leCn ffilllOUOW \\.1)10 -
SKOW erneryta111ycn, xwre mu.szą uu~c 
nowym p1.lellCte111on1. w·arto Jt'ano­
czes1lie .zaznaczy<.:, l:& wysvxvsc czę­
sc1 swiaaczen ot;dz1e weryfikowana 
!t-Jcr-0tn1e z u \vag1 na ter11l.i,1y wpro­
\\'lłOZama p o•LCZ"1!óuwcn aecy11:j1. Np. 
Oi>ODY poo1eraJl\Ce en1erytury i re.my 
w v-.. ysok-osci ruzszeJ n1z minirnama 
i 01rzymuJące aodat1<1 rodŁUUle, 
OtrZYll11lJłl UWJ.e de<::YZJe u.staiaiące 
no" e lita wk1 - w 1lpc1.1 i w 1o1ruo.mu 
1>r. Przewiduje się rownież nap!yw 
\l.Jll~kow o nowy, poawyzs.lony wy­
miar zasllku na dzięci .>Ca1ekie oraz 
WJIJ08kOW w sprawie u&taJenla I aru­
~y ln1'alldztWll. 

Uprowadzenie 
hr. Donoughmore 

W nocy s wtnrku ua środę an.pa 
1amaeir.owauycn l u.i:bruJonyc11 męt­
ca:yzn uprowadziła nratuego uonoui:­
hmore 1 Je10 ma1.wnkę z ich pos111u­
łośe1 w pol>llzu t:lolllllel, okilło 100 

llłllDJIHIJHHlnllftlłntlllfflllJllHlllllllllłllłlllHllllllllllllllllllJlllJłlllllllllllłllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłllllllllłlllllllllłlllllllllllłllllfllllllllllllllllllllllflllOllh .km na połuanle od stollcy łlepubliki 
lrfandzk1ej, Wł pierwsz;ycl\ informa­
cji, uprowadzonych u1tneiszc:r.11nn w 
n.dJIMldm ł'ordzle, który odJecllał w 
lderu.iku Dublina, 

'iZ-1e11n hr. Donourhmore, ~yły 
CEloneir. pulamentu 1>rytYJS1<i"Jo, J ~•t 
Z<lan, oao1>1stosci„ ws1·oa arysLol.ra-

w I• w niedzielę finisz n ligi CJI prote tanc!ieJ + l~andJi, 
l pCU W hali LKS PollcJa irlandzka . aresz1ow.111a w śro-

dę w Casne1 trzecrl mę.lczyzn, p<>deJ-

Rewia najlepszy eh „ wolniaków" świata • Widzew przegrał w Lublinie z Motorem 0:3 1 ;;.~:=~„ "r%;:'~·.~;:,.,t'""'"' 
Międzynarodowy turniej ~apaśniczy o wielką Nagrodę Lodzi, , , W RFN dOZWOIOne· 

który odbędzie się 26-28 lipca br. zapowiada się niezwykle cieka- GKS T h ł k t kl 
"'~;ga_nizatorzy tu_1:nieju otrzymali już wstępne zgloszeni_a repre-

1
· + yc y ]UZ W e S ra aste 

zentacJ1 z: Bułgaru, Iranu, CSRS, NRD, Kuby, Jugosławh, Rumu-
nii, Mongolii, Węgier, RFN I Szwecji. Przewiduje się. że na ma-1 
tach hall LKS wystąpi około 100 najlepszych „wolniak ów" z całe­
go świata w tym 25 kadrowiczów Polski oraz 30 najlepszych zapas­
ników reprezentujących wszystkie czołowe kluby naszel'(o kra ju. 

23 czerwca również w nas1~vm n1ieście rozegrany zostanie ogólno-

Zgodnie z przewidywaniami (tak to bywa najc7.ęśclej w knń­
cówce rozgrywek\ nie zanotowano większych niespodzianek w ro- 1 
zegranej wczoraj przedostatniej rundzie spotkań o mlstrzost wo 
li ligi piłkarskiej. Jeśli nie liczyć oczywiście zbyt \'l'y,okie.1 po- , 
rażki zcspolu Widzewa w Lublinie z przodownikiem tabeli grupy 
północnej Motorem. Wydaje się, że podopieczni trenera L. Jezler­
•kiego nie mają ochoty zlłytnio się mę_czyć na finiszu ror.grywek. 
Wczoraj przegrali w Lublinie aż o :3 (<1:1). 

polski turniej o puchar J. Andrzejewskiego. (n) 

Jutro ostatni egzamin w Chorzowie 

Ostatnie godziny pobytu pod Giewontem 
Rywalizująca z Motorem o prymat 

w grupie północnej ctrµżyna gdyń­
skiej Arkii pokona!a na własnym 
boisku zesoól bydgoskiego Zawi,zy 
2:1 (2:1). Motor wyprzedza Arkę tyl­
ko korzystniejszą różnicą bramek. 

Piłkarze GKS Tychy już mają a-z akopiańskie zgrupowanie pił- j gabinety odnowy b iologicznej. Po wans \\' kieszeni. w~zoraj 'pokonali 
karzy. którzy u stóp . Tatr zabiegach znów uda!! się na boisko, om na wlasnyrn boisku . Garbarmę 
orzygotowują się do mi- trenując- przez l.5 godziny różne za- 2 :O 1 wobec porazk1 naigroźmeJsze-
;trzostw świata, powoli do- grywki taktycz1w-1echniczne, a wie- 1 go rywala BKS Bielsko ze Starem 

b iega końca. czarem poszli do kina. w Starachowicach (O :1) zapewnili 
w śro.dę._ w pr.<edostatnim . dniu Forso\\~e zajęcia na boisku od- so?Ie. pierwsze miejsce w tabeli. 

zgrupo\\ ama. po smadamu p1tkarze bywały się Jak zwykle pod kontro- i Pi ze\\ aga zespołu z Tych _nad ctru­
ogiądali film z . mec.zu Argentyn~ 

1 

lą lekarza dr Garlickiego, który na gą w t_abeli Urama wynosi. bow•;m 
Fra_ncJa. . Poźmei . przebywali podstawie środowych badań stwier- 3 . pkt. 1 Jest JUŻ nie do zmwelo\\ a-

przez l,o godzmy. na boisku , gdzie dzil dalszy krok kadrowiczów w kie- ma. 
tre~erzy Stre.ilau i Gmoch zaaplllco- rynku szczytu formy, U żadnego A oto komplet wyników II ligi: 
wah Im bardzo m<;>cną rozgrzewk~. z piłkarzy lekarz nie zauważył prze­
nas1ęp111e sprinty. gimnastykę i ći.·1- męczenia czy znużenia psychicznego. GRUPA POLNOCNA 

15. Włókniarz 
16. Lublinianka 

2~ :3ł 
23 :35 

GRUPA POLUD:SIOWA 

10-32 
20-28 

GKS Tyctl - Garbarnia 2 :O (1 :&) 
Star - BKS Bielsko 1 :O (O :01 
Urania - Za stal 3 :1 (2 :O) 
Piast - Górn ik · (J.) O :2 (O :2) 
GKS (K\ - Stal (St. W.) 1 :O (0 :O) 
AKS Ni\\·ka - Metal 2 :O (O :O) 
Górnik (Wojk.) Wisłoka O:l 
(U :O) 
Sparta - Stal o :O 

Anglia 

TABELA 

t . GKS Tychy 
2. Urania 
3. BKS 
4. Wisłoka 
s. Stal Rze~.:ów 
6. GKS Katowice 
7. Piast 
8. Metal 
9. Stal St. Wola 

JO. Sparta 
n. wo.jl<o,,·ice 
12. Stu 
13. AKS Niwka 
14. zuta! 
15. Ja~trzębie 
16. Garbarnia 

48 :li 
i; :21 
3ti :22 
32 :26 
31 :27 
31 :27 
31 :27 
2~ :29 
28 :30 
28 :30 
28 :30 
25 :33 
25 :33 
24 :34 
20 :38 
u :Ji 

45-2% 
33-19 
43-23 
28-26 
34-25 
25-!0 
27-25 
31-aZ 
32-28 
20-23 
29-35 
H-26 
27-34 
37-48 
22-36 
21-4li 

Remis piłkarzy Jugosławii z Angli3 

Towarz~·ski mecz pilkal"Ski JugO<!la­
wia - Anglia zakończ:>! się p0 cie­
kawej grze wynikiem remisowym 2 :2 
(1 :1). Bramk! strzelili: dla go•poda-

czema techniczne z piłka. . . . 
Po obiedzie wszyscy . odwiedzili Dzięki rntens;i-wneJ tera.pil prowa- I • 

Wyścig kolarski 
w Poddębicach 

dzoncJ na b1eząco, prawie wszyscy e 
zawodnicy zapomnieli już o ostat- I e 
nich urazach. Fischer, Szarinach, e 
Cmikiewicz, żmuda, Kasperczak, To- e 
maszewski, Bulzacki czy Gadocha, e 
znajdują się w pełni sil, e 

Motor - Widzew 3 :O (1 :O) 
Arka - Zawisza 2:1 (2:1\ 
Ursus - Lechia 2 :o (1 :0) 
Hutnik - Bałtyk 4 :O (1 :O) 
Stoczniowiec - Stomil 3 :O (1 :O) 
Gwardia - Włókniarz 3 :O (1 :O) 
Warta - A \ia 1 :O (I :O) 

Boniecki trzeci na IX etapie 
IX etap wy~~lgu kolarskiego do- 1 

rz:r - Pet k ovic w 22 min. I Oblak w 
52 min. Dla Anglii - Channon w 
6 min. i Ke~gan w ;5 min. 

Nasi reprezentacyjni bramkarze e 
Tomaszewski. Kalinowski i Fischer 
pożegnali już s\\·ojeg0 opiekuna Hu­
berta Kostkę. k\óry zgodnie z pla­
nem zakończył z nimi przedmi­
strzowską edukację. Podopieczni 

Około 80 młodych kolarzy •tanie Kostki zyskali ogromnie dużo, Wszy­
dziś w Poddębicach na starcie 2-eta- scy trzej znajdują się w dobrej for­
powego wyścigu o mistrzostwo okrę- mie i trener Górski będzie miał pro­
gu szkół z t..odzl I wojewód1.twa. blem, którego z nich wystawić do 
Trasa dzisiejszego etapu wynosi 40 meczu z Argentyną. 
km a jutrzejszego - 50 km. Start Jak 'j u± informowaliśmy w pią\ek 
1 meta na stadionie POSTiW. (7 bm.) na Stadionie Śląskim w Cho-

Kolejnt, Imprezą kolarską organ!- rzowle na~i piłkarze rozegrają o-
zowaną przez · clzialaczy Poddębic statnie spotkanie kontrolne przed 
będzie wyścil'( „Orlików". który ro- wyjazclem na MŚ z_ pier\'.'szOlil!o­
zegrany zostanie 21-23 czerwca hr. I wym zespołem h.iszpanskim Cl Ma-1 

(n) l::.ga. 
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Arkonla - Lublinianka D :2 (O :O) 

1. Motor 
2. Arka 
3. Widzew 
4. Lechia 
~- ursus 
7. Bałtyk 

TABELA 

7. Stoczniowiec 
8. Gwardia 
9. Hutnik 

10. Avia 
11. Za \\·lsza 
12. Arkon!a 
13. Stomil 
14. Warta 

42 :tfi 
42 :16 
36 :22 
31 :27 
.10 :28 
2R :rn 
28:30 
28 :30 
26 :32 
2~ :33 
25 :33 
25 :33 
2~ :33 
:a.5 :33 

40-fft 
32-16 
3?-?ł 
23-19 
27-25 
26-26 
24-20 
24-24 
35-39 
22-25 
22-27 
2~-35 
19-29 
15-32 

okoła Anglii (138 km) wygrał Ho­
lender Schulten - 3 :25.24 wyprze­
dzając o 36 sek. swojego rodaka 
Dekkersa i Polaka Bonieckiego. 

Po 9 etapach l)rowadz t Holender 
Aling - 28 :18.02 przed Szwedem Fl­
llpsonem - 28 :18.15 i Szurkowskim 

28 :18.24. 
Drużynowo ńa cr.ele Holendrzy. 

Polska zajmuje trzecie miejsce. 

Mały Lotek 
4. ~. n, %9. n 

wylosowana banderola: 
517211 

I unUGWAJ - TIORENTINE &:I (O:l) 

Postr11chem finalistów piłkarskich 
MS stała się jedenRtka wl-OSK.a AC 
F ioi·entinll. 

P& zwyci~twach nad Zairem (2 :1) 
i Argentyn;\ 12 :O). pierwsioEgowcy 
włoscy pokonal i reprezentacje Unui­
waj u 2 :O (1 :Ol . Tylko świetna Posta­
wa bramkarza Mazurkie\\·icza u~hro­
niła Urugwajczyków od wyższej 
prz<!granej. 

HOLA?'1DIA JUJMUNIA 1:1 

Piłkarska repre•entaeja H'>land ii 
zremiso\\·.1.ła w towanyskim meczu ~ 
Rumunia 8 :o. Mel"Z .,._. Rotterd.łlłl ie 

o«l"<ialo 12 tJI', widzów, 

przerywanie ciąży 
W głosowaniu imiennym 1n1 .• ~cstag 

odrzucił w srodę zastrzeżenia drug,ej 
izby parlamentu RFN, Bundesratu, 
przeciwko nowelizacji paragrafu as 
Kodeksu Ka rnego, dotyczącego prr.e­
rywania ciiiży. Tym samym więc 
ustawa pozwalająca na przerywan ie 
cia,ży w okresie pienw;zych trzech 
miesięcy moie wejść \\' życie po Je.i 
;>Odpisaniu przez orezydenta Repub­
liki Federalnej. 

Kroniko wypadków 
J. GOd.z. 12.56 ul. Kasprzaka Mi, 

ii-letnia ~ata G. gwałto\\.111e '"oH:­
gaja,c na jezdnię wpadla pod samo­
chód „Star•· ł"X 0937. Z potłuczenia­
mi ciała przebywa w Szpitalu Pogo­
towia Ratunkowego. 

.a. Godz. H.15 ul. Pabianicka J>r?. Y 
ul. Dubois. Przechodząc nie<>strożnie 
przez je?.dhię 17-letnl Jerzy F. z 
Andrespola wpadł na bok samochodu 
„żuk„ FS 3762, doznjaąc obrażeń, 
Pr•ebywa w Szpitalu im. P irogowa. 

;,. Godz. 14.55 ul. Rzgowska przy 
Lukasiew;cza. Prowadzący motocykl 
„MZ" IK 2665 Andrzej Ch. na sku­
tek zbyt szybkiej jazdy wjechał na 
szyny tramwajowe i przewrócil 1te. 
Jadący w bliskiej odlegtości za nim 
Czesław J. również na motocyklu 
„MZ" 1K 27H gwałtownie hamując 
przewrócll się. Obaj motocykliści 
przebywaja w Szpitalu Pogowwl a Ra­
tunkowego. 

;,. Przyłęk Duży. Zdzisław D, l3t 
32. prowadząc motocykl „MZ„ ze 
zbyt dużą szybkością. stracił pano­
wanie nad l<lerownicll, i przewróci! 
• ie. Przebywa w szpitalu w Brzezi­
nach. 

A Goci~. lł.tlO skrzyżowanie ulic 
Worcella Wólczańska. Autobus 
.. Karosa '' IF 2!t16 uderzył w samo­
chód m-ki „W-wa·· IR 5760-taxi. w 
wyniku zdenenla 7 osób z obraź~nia­
mi ciała przeb~·wa w szpitalu. Stra­
ty ok. RO tys. zł. 
Swia~owle wypadku oroszeni •• 

o żlll"~~enie się do BKRD ul. Wl. B y -
ll<Xnuiei 60 tel. ~16-62. (eh) 



Rośli wraz z Polską Ludową. Dziś mają po 30 lat. Ich drogi życio­
we, chociaż nie usłane różami, są łatwiejsze od dróg ich rodziców. 
Potwierdza to każdy. W większych przedsiębiorstwach mpźna ich 
spotkać kilku, kilkunastu, a nawet kilkudziesięciu. Mowa oczywiście 
o ludziach, których data urodzenia mieści się w ~1i~dziale: styczeń -
grudzień 1944 r. Co osiągnęli, co myś!ą, jakie są ich postawy życio­
we, dążenia i c2le? 

S 
tworzenie zbiorowego portretu 30-Iatków jest trud-kończenia uczelni otrzyimałam klu- zmienia, rozbudowuje, rozw1Ja, u- go handlu. Tak wielkie osiedle 

nym udaniem. Im więcej rozmów z rówieśnikami, I cze do M-2, które zafundował mi I nowocześnia, ale jako kobieta i dysponuje, jak dotychczas, dwoma 
tym więcej cech charakterystycznych, które niełatwo zakład. matka nie może pominąć spraw, zaledwie pawilonami. Nie wspom­
zmieścić w sztywnych ramach. z bogatego materiału Teraz nie żaluję. że zaczęłam które obok pracy w „Pierwszej" nę już o tym, że tego rodzaju u­
można jednak ustalić. kilka cech wspólnych dla I od trzeciej zmiany na stosunkowo składają się na treść życia, spraw sJugi, jak roznoszenie mleka do 

wszystkich. dużym i trudnym oddziale. Dzięki związanych z rodziną i domem. domów są na Iletkini prawie nie 
Z drobnymi wyjątkami zdążyli założyć rodziny. Mają po I temu mogłam poznać wszys.tko od - . N.asze obecne n:ieszkanie na znane. 

je.dnym lub dwo.je dzieci. Liczniejsze potomstwo należy do podstaw .. Dotychcz~sowa mQJa pra- Relkrn1 ma 3. o.oko1e-, •ile trzeba Moja rozmówczyni zadowolona 
rzadkości, Część trzydziestolatków nie dysponuje jeszcze włas- 1 ca przebiega. bez ie.dne~o lrnńfhk- byłoby wyelimmowac wszystkie jest z tego, co osiągnęła w życiu. 
nym mieszkaniem i mieszka z rodzicami lub wynajmuje miesz- tu, co wydaie s1e n1e1<tnr.vm dziw- ~~nkamcnty du.zego, a 1ednocze: Wyższe wyksztalcenie, kierownicze 
kania. Są jednak członkami spółdzielni mies-<kaniowei i ma- ne, a co spowodowalo. ze przy- sn1,e młodego osiedla, aby w pełni stanowisko w zakładzie, mieszka­
ją kilkuletni staż, dlatego też liczą miesiące, czasami tygocl- w1ąz.alam się do tego zakładu, do byc zadowolony.m . Na P?czątku nie z wygodami. Gdyby nie władza 
nie dzielące ich od daty otrzymania kluczy. łu,ctz1. . . . m.usz.ę w~m1en1~ fatalny do3azd do ludowa, gdyby przyszło jej żyć w 

Wykształcenie _ podstawowe. średnie i wyższe. Im krócej re.r esa Papa) .chętnie opo\yiada .o p1 ~C). Tramwaie są przei:iełmone. takich czasach. w jakich mijała 
trwała nauka, tym dłuższy mają staż pracy _ od kilkunastu swoim zak1adz1c, o tym 3ał;; się C J. liczne niedostatki osiedlowe- młodość jej rodziców zastana-

do kilku lat. Niektórzy dokształcają się w szkołach zawodo­
wych, technikach wieczorowych, rzadziej na studiach zaocz­
nych. Do kina chodzą dwa, trzy razy w miesiącu. do teatru 
- dwa, trzy razy w roku, czasami rzadziej. Czytelnictwo ksią­
żek nie jest ich mocną stroną. Twierdzą, że mało maja cza­
su. Zabiera im go telewizja i wychowanie clzieci. Przed ' 
szklanym ekranem przesiadują dziennie od 2 do 4 I więcej 
godzin. I 

Taki byłby, szkicując z grubsza i niedokładnie, zbiorowy I 
portret trzydziestolatków. Uzupełn; imy ęo trzem<\ •y!wetlrnmi 
pracowników ZPJ „Pierwsza", W zakładach tych pracuje 
25 osób urodzonych w 190 r. 

T
rudna wymagać od dyrek­
tora dużego zakładu prze­
mysłowego, aby znał wszy­
stkich pracowników. A jed-

nak kiedy pa(ia nazwisko ,Edmun­
da Paradowskiego, naczelny dyrek­
tor ZPJ „Pierwsza" - A. Dąbro­
wa mówi od razu: 

- To jest jeden z najlepszych 
drukarzy, Zostal wytypowany ·do 
Technikum dla Przodujących Ro­
botników. co jest bardzo dużym 
wyróżnieniem. W szkole nie za­
wiódł nadziei naszego aktywu -
również i tam jest jednym z naj­
lepszych. 

- Paradowski wyróżnia się nie 
tylko wysokimi kwalifikacjami 
zawodowymi, zdobytymi podczas 
pracy w zakładzie - dodaje I se­
kretarz KZ PZPR, J. Sobczak. -
Nim podjął naukę, był jednym z 
najbardziej zaangażowanych w 
pracy społecznej Mówię był. po­
nieważ w związku z nauką jego 
kontakty z zakładem z konieczno­
ści są luźniejsze. Niedawno wy-

' brano go członkiem Komisji Re­
wizyjnej KL PZPR. Cieszymy się 
w Komitecie Zakładowym, że jest 
prymusem w szkole. 

Nauka daje wiele satysfakcji 
przede wszystkim samemu Para­
dowskiemu. 

- Po pierwszym semestrze śred­
nia moich ocen wynosi 4,8 - mó­
Wł nie bez dumy nasz rozmówca. 
- Skoro stanąłem przed szansą 
zdobycia w skróconym czasie ma­
tury, nie mogę jej zmarnować. 
Przed p0łudniem chodzę do szko-
ły, po obiedzie zajmuję się do-
mem, synem, nauką. Zostaje 

cując na stanowisku zastępcy kie­
rownika wydziału apretury, skąd 
wkrótce przeniesiono ją na odpo­
wiedzialne i liczące się w zakła­
dowej hierarchii stanowisko kie­
rownika laboratorium. 

- N•ie przeszła obojętnie 

E, Paradowski 

jeszcze trochę wolnego czasu na źadnej sprawy - mow1ą o mei \V 

telewizję. dyrekcji - a przy tym dużo ini-
- Może gdybym bardziej się u- cjatywy i samodzielności, no, i te 

parł, zdobyłbym wcześniej matu- kilka liczących się wniosków ra-

Teresa Papaj Z. Bigosiński 

I wia się - na pewno nie miałaby, 
ani części z tego, co ma. 

P odobnie Zbigniew Bigosiń­
ski - nawijacz tkalni, po­
równując swoją drogę ży­

ciową i rodziców, widzi sze-
reg korzystnych zmian. W pierw­
szym rzędzie wymienia tóżnice w 
poziomie życia - swoim i rodzi­
ców. Z opowiadań nieżyjącego oj­
ca wie, że tyrając po 12 godzin 
dziennie, jada! zazwyczaj kaszę ze 
słoniną, a w jednych butach cho­
dzi! w świątek i piątek. Dziś Zbig­
niew Bigosiński wraz z żoną bra­
karką zarabia w „Pierwszej" łą­
cznie około 6 tys. zl miesięcznie. 
Wyjeżdża! na Węgry i do NRD. W 
tym roku wybiera się do Bułgarii. 

Rodzina Bigosińskich może sta­
nowić przykład więzi dwóch poko­
leń z zakładem. Przed wojną 
„Pierwsza" była prywatnym przed­
siębiorstwem. Pracował w nim oj­

'>l ciec. Po wojnie rodzinną tradycję 
~ pracy w zakladze kontynuowała 

matka, po niej pałeczkę przejął 
syn. Tutaj też poznał obecną swo­
ją żonę. Tu razem pracują. 

?> Zbigniew Bigosiński podobnie. 
.,,. jak Edmund Paradowski znany jest 
:; \ w „Pierwszej" jako aktywista za­
& I kładowy. Polem jego działania jest 

przede wszystkim organizacja ZMS. 
- Zakładamy Fundusz Akcji So­

(Dalszy ciąg na str. 8) 
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do niej istniejąca już sieć dróg krajów środkowo­
afrykańskich, dzięki czemu prawie wszystkie rejony 
tel części kontynentu zyskają dostęp do Oceanu 
Ątlantyckiego 1 Indyjskiego. Oczekuje się, że realiza­
cja tego projektu przyczyni się do rozwoju> współpra­
cy gospodarczej między krajami afrykańskimi, zwła­
szcza wymiany handlowej. 

Korespondencja 
z Paryża 

Fra.ncja. rozbudowuje· się w 
sposób dynamiczny. co rzuca 
się w oczy każdemu, kto tu 
przyjeżdża. Uwagę zwraca zre­
sztą nie tylko ilość jednocześnie 
prowaclzonych robót budowla­
nych, ale i tempo ich realizacji. 
Dotyczy to zarówno obiektów 
mieszkalnych czy biurowych, 
jak i robót publicznych, a więc 
głównie budowy dróg (27,8 
proc. robót), sieci kolejowej, 
telefonicznej, czy elektrowni ją­
drowych. Jak niedawno poda­
wała gazeta ekonomiczna .,Les 
Echos", wzrost nakładów na 
budowę obiektów publicznych w 
skali rocznej siegal w ostatnich 
łatach średnio 5 proc. 

Tajemnica dużego tempa soz­
woju budownictwa . we Francli 
tkwi przede wszystkim w ma­
sowym zastosowaniu maszyn i 
urządzeń. Przy samych robo­
tach publicznych pracuje około 
100 tysięcy różnych maszyn bu­
dowlanych, z czego ponad 13 

tysięcy różnego typu koparek, 

Wizja 
przyszłości 

budo.wnictwa 
19 tysięcy ładowarek oraz 16 
tysięcy różnych podajników taś­
mowych, nie licząc niwelatorów, 
czy urządzeń do układania na­
wierzchni drogowych. 

rę - dodaje po chwili zastano- cjonalizatorskich to wszystko 
wienia. - Ale po ukończeniu za- zadecydowało o awansie. Obecnie 
sadniczej szkoły zawodowej, kie- wraz z podległymi jej pracowni­
dy była najlepsza ku temu pora, kami czuwa nad jakością naszej 
sytuacja rodzinna nakazywała mi ' produkcji. a to jest bardzo ważne 
pójść do oracy. Chciałem po pro- i odpowiedzialne zadanie. 
stu pomóc rodzicom i tak też zro- Sama Teresa Papai· tak mówi o W najbliższych latach wiekszą część kontynentu 

afrykańskiego będzie p rzecinać sieć nowoczesnych 

Autostrada Mombasa-Lagos powiązana zostanie w 
orzyszloścJ z drogą prowadzącą z Lagos do stolicy 
.<;enegalu - Dakaru. Przygotowy,wane są także pro­
jekty budowy autostrady z Algieru 1 do Lagos, która 
by przebiegała przez N iamey. W ten sposób połączo­
ne zostanie wybrzeże śródziemnomorskie z krajami 
zachodnloafrykańskimi Jeżącymi nad Atlantykiem. 

Zresztą tendencję do maksy­
malnej mechanizacji prac bu­
dowlanych obserwujemy nie 
tylko we Francji. Na ostatniej 
międzynarodowej wystawie ma­
szyn i materiałów budowlanych 
w Paryżu, nazywanej „Expo­
mat", 1136 konstruktorów z ca­
łego świata wystawiło swój 
sprzęt budowlany. Wśród wy­
stawców zagranicznych dominu­
ją Stany Zjednoczone, RFN, 
Włochy, zaś z krajów socjalisty­
cznych wymienić należy firmy 
radzieckie oraz czechosłowackie. 
Wzdłuż alejek wystawy „Expo­
mat'', liczącej w sumie ,14 km, 
wystawiono ponad 3 tysiące 
różnego typu maszyn i urzą­
dzeń, z tego ponad 200 stano­
wiły nowości techniczne ekspo­
nowane na rynku francuskim 
po raz pierwszy. DominuJą o­
czywiście zmodernizowane u­
rządzenia dotychczas wykorzy­
stywane, obsługiwane przez 
robotników czy techników. O­
gólny przegląd nowości pozwala. 
jednak stwierdzić, że również w 
budownictwie przyszłość należy 
do zdalnie kierowanych robo­
tów, dzięki którym bndową 
kierować się bi;dzie przy stole 
dyspozytorskim. Oczywiście za­
nim nastąpi upowszechnienie 
automatyzacji w budownictwie 
upłynie jeszcze sporo czas :, 
niemniej rozwój techniki , budo­
wlanej zmierza właśnie w kie­
runku maksyma.lnej mechaniza­
cji. Wymagać to będzie wydat­
nego podniesienia kwalifikacji 
pracowników budowlanych, któ­
rzy będą musieli dysponować 
wiedzą techniczną nie mniejszą 
niż ich koledzy za.trudnieni w 
przemyśle. 

biłem. pierwszym okresie swojej pracy dróg, która pÓlączy Afrykę wschodnią z krajami 
Z nauką E. Paradowski wiąże w .,Pierwszej": Afryki zachodniej. Lączna długość tej magistrali wy-

duże nadzieje. Dobre wyniki tak - Kiedy mąż kład! się spać. ja niesie 16 tvs km. 
go 2lmobilizowaly, iż planuje stu- zaczynałam pracę na nocnej zmia- Nad realizacją tego ·projektu obradowała ostatnio 
diować po ukończeniu technikum. nie. Przed trzyzmianową praca w Lagos rada koordynacyjna budowy autostrady mię. 

T o, co wyróżnia Teresę Pa- bronią się wszyscy absolwenci dzv Mombasa w Kenii i Lagos w Nigerii. Bedzje to 
paj, to jej szybki awans w Wydziału Włókienniczego, szcze- najdłuższy odcinek projektowanej linii . komunikacyj-

• zakładzie. Jako absolwentka gólnie zaś kobiety. Szukają in- neJ. Szosa l'.lcząca .Mombasa 1 Lagos liczyć będzie 

W)'.d~iału . .W.lókiennicze~o I '.1ych zajęć, zmieniają zakład. Ja ~~~oń ~· !Yii1'~si~os3z2~ -ml~e~Ii1!rJ~~cu;r~°wict~~ć 0~~1~ 
Połltechmk1 ~odzk1~J. dała się Jednak zostałam. Zadecydowało I bedzie przez Nigerię, Kamerun. Republik<: Srodkowo­
poz.nać od naJlepszeJ strony, pra- m1es1.ikanie. Wraz z dyplomem u- afrykańską, Zair, Ugand<: i Kenię. Włączona zostanie 

transaf rykańskie 

Prawo • 
1 

• • zyc1e 

„Uprzejmie proszę o interwencję w sprawie niewywiązywania 
się z obowiązku płacenia alimentów na rzecz mojego syna Ire­
ne~sza B. przez ojca Kazimierza B, Sprawą tą zajmuje się wpraw­
dzie komornik IX rewtru (Kmp 153172), jednak wyniki prowadze­
nia nie dajq pożądanego rezultatu, co wygląda na opieszałość 
przez powołanego do tego celu urzędnika. Ojciec mojego syna jest 
właścicielem taksówki nr boczny 253, co wskazuje na to, że nie 
iest czlowteklem biednym. Komornik twierdzi, że dłużnik jest nie­
uchwytny. tak w mtejscu zamieszkania 1ak i na ulicy ( ... ). Dług 
rośnie (wynosi ponad 6 tys. zł) t caly cieżar utrzymania domu 
spada na moje barki. Syn mój. iak też matka, są 'przewlekle cho­
rzy, poza tym ia pracuję. opiekuję się nimi oraz uczęszczam do 
szkoły §redniej wieczorowe). Ctężar obowtązków jest zbyt wielki, 
bym mogla biegać za takimi sprawami do których powolane są 
specjalne czynnik! („.)". ' 

• * * 
„Cz11talam niedawno pant artykul pt, „Uporczywości nie ma". 

Chciałam panią bardzo pl'Os!ć o zajęcie moją sprawą. Zalączam 

ta~wiadczente komornicze o zadłużeniu mojego bylego męża, któ­
ry ma pracownię krawiecką I ładne dochody, ale powiedział, że 

mnie zniszczy f nie płaci zasądzonych alimentów, Nie placl! tak­
że córce, która z braku frodków na utrzymanie nie mogla stu• 
diować. Załączam dokumenty („.). Dziwne to, że wyroki sądowe 

pozostają tylko na papierze, komornicy są bezradni, a Pani pi­
sała, dłużnicy się śmieją „ w kuta k" •). 

• * • 
„Pozwalam sobie przesiać Pant Redaktor zawiadomienie proku­

ra.tury o umorzeniu postępowania przeciwko mojemu mężowi, któ­
ry ma za.dlużenie alimentacyjne. Jestem zi.pelnte zaskoczona po­
stanowieniem prokuratury, która nawet mnie nie poprosiła o zlo­
tenie wyjaśnień. tylko oparła umorzenie na wyjaśnieniach dlut­
ntka, czyi! na kłamstwach. Nie rozumiem. jak można dawać wia­
rę takim wy ja.śnieniom bez sprawdzenia? A przecfeż pisala Pani 
na ten temat artykul, w którym były prawdziwe fakty, bo nawet 
z $Qdu". 

n trzymuję ciągle • listy 
na temat nieskutecz­
ności egzekwowania 
alimentów. Te są 
charakterystyczne w 
aspekcie rygorów, ja­
kie ostatnio general-

nie zostały zastosowane wobec 
opornych dłużników. Ogólnie 
rzecz biorąc rygory te działa­
ją. Jak informuje Prokuratura 
Wojewódzka dla m. Lodzi - w 
ub. roku oskarżono 375 dłużni­
ków, a w I kwartale tego ro­
ku - już 108. Surowiej się ich 
łraktuje, bo w stosunku clo 21 
zastosowano areszt (w całym 
ub. roku tylko wobec 68). 
Stosuje się również \vięce~ do­
zorów milicyjnych (62 w I 
kwartafe br„ a tylko 33 w ca­
łym zeszłym roku). Dokonano 
przeglądu spraw, które zostały 
zawieszone, bowiem . nie można, 
było uzyskać adresów dłużni­
ków. Uaktualniono poszukiwa­
nia, wysiano listy gończe. De­
cyzję o zawieszeniu spraw po­
dejmuje się barclzo ostrożnie. 
Prawdą .iest, że organa ' ściga­
nia stosują dodatkowe formy 
presji: przeprowadza się roz­
mowy z opornymi płatnikami. 
W tych rozmowach przedsta­
wia się im warunki: jeżeli u­
regulują należności - unikną 
rygorów karnych. l)aje się im 
termin wykonania poleceń, in­
formuje o tym wierzycieli. 

W praktyce sądowej stosuje 
się warunkowe zawieszenie ka­
ry, żeby dać im szansę zatrud­
nienia i większych zarobków 
niż uzyskaliby w zakładach 
karnych, W tych ostatnich -

także zaostrzono rygory. W 
tych wszystkich poczynaniach 
- na pewno skutecznych 
istnieją jeszcze łuki, o których 
wyraźnie mówi treść wyżej cy­
towanych listów. 

* 
Zacznijmy od przypomnienia 

przepisów, które - zakładamy • 
- zna każdy komornik na pa­
mięć, jako że adresowane są 
właśnie do komorników i sta-

nowią niebagatelną broń w ic.h 
działalności. Pod jednym wa­
runkiem: jeżeli się nią posłu­
gują. Natomiast, jeżeli przepi­
sy leżą sobie w szufladzie -
są niczym innym jak makula­
turą. Być może w postępowa­
niu niektórych komorników 
rutyna doprowadziła do znie­
chęcenia, Powtarzanie tych sa-
mych czynności, wizyty znie-
cierpliwionych i rozżalonych 
matek i żon - stają się nudne 
i dokuczliwe. Osłabiają aktyw­
ność i serdeczność, współczu­
cie I stanowczość - bez któ­
rych nie sposób wykonywać z 
przejęciem swoje obowiązki. • 

Jakie to trudności mia1 ko­
mornik z ujawnieniem miejsca 
zamieszkania Kazimierza B„ 
jeżeli wiadomo jaki numer no-

si' jego taksówka? Wystarczy 
przekazać organom milicji od­
powledqie pismo, by od reje­
stracji taksówki dojść do miej­
sca zamieszkania wierzyciela. 
Tylko po prostu trzeba •to zro­
bić. 

Albo inna sprawa: '.fu pro­
kuratura umorzyła postępowa­
nie, a zażalenie wierzycielki 
spotkało się z odpowiedzią po­
twierdzającą umorzenie na 
podstawie.„ WYJASNIEŃ' PO­
DEJRZANEGO. Podejrzany na-

. kłamał, a organa ścigania... u­
wierzyły. Dlaczego nie popro­
szono pokrzywdzonej o złoże­
nie wyjaśnień w tej sprawie? 
Dlaczego nie sprawdzono w są­
dzie faktów podanych przez 
podejrzanego? Podejrzany wy­
jaśnił, że Sąd Powiatowy anu­
lował sumę zaległości z uwagi 
na zły stan jego zdrowia. 
Tymczasem Sąd Powiatowy 
nie anulował, ale oddalił jego 
pozew o wstrzymanie egzekucji 
(sprawa II C 258/74) i zasądził 
zwrot lrnsztów na necz b. żo­
ny. Druita sprawa się toczy. 
Sl\d nie wierzy, że · rzekomy 
chałupnik żyje za 100 zł mle- · 
sięcznie, jak to wyliczył przed 
sądem, prokuratura zaś uzasad­
nia: aktualnie malo zarabia. 
Stanisław W. w ci~gu 2 mle-

sięcy założył łrzy sprawy, pła­
cąc za każdą kilka tysięcy zło­
tych. Teraz wniósł rewizję od 
postanowienia sądu oddalające­
go powództwo. To już więcej 
kosztuje. Była żona stanęła 
pi;zed sądem prosząc o odrocze­
nie trzeciej sprawy do czasu, 
aż dostanie wypłatę i weźmie 
pełnomocnika. Stanisław w. nie 
zwraca kosztów mimo wyro­
ków. A tymczasem prokurator 
powiada, że dziecko nie żnaj­
duje się w warunkach określo­
nych art. 186 § 1. Skąd to wia­
dome? Z wyjaśnień podejrza­
pego? Dlaczego dano mu wia­
rę, że b. żona wzięła telewizor 
wartości 12.500 zł? (Stary apa~ 
rat ukryty przez podejrzanego 
na strychu nie nadawał się na­
weł na części). Czy jeżeli po­
dejrzany powiedziałby prokura­
torowi, że wzięła np. krowę z 
cielakiem- to też byłby argu­
ment na jego korzyść? Bez 
sprawdzenia? 

W wielu wypadkach pościg 
za dłużnikami odbywa się jesz­
cze z zamkniętymi oczami. 
Cwaniacy potrafią „kołować", 
ale rzeczą organów ścigania 
ji;st dociekać prawdziwych fak­
tow, W przeciwnym razie roz­
szerza się przekonanie, że pra­
wo Jest bezsilne, a sprawie­
dliwość rzeczywiście ślepa. 
Cwaniacy nie mogą mieć prze­
konania o swojej przewadze I 
bezkarności w . uciekaniu prz!'d 
spra.wiedliwością. 

"l !KMP 82/73. 
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m11r TADEUSZ KĘPNIAK 

Będzie on odpowiada! na pyta­
_..t..ftt::i :1il{OW z zakresu: 

@ przywileje i obowiązki pra­
cowników młodocianych i 
stażystów 

@ warunki i dyscyplina pracy 

® wynagrodzenie 

® urlopy wypoczynkowe 

'ODPOW IEDZ'.I 
' RE.DAKcał 

ADAM: - prosimy o podanie 

adresu, gdyż chcemy przekazać 

panu odpowiedź Wydz. Gospodarki 

K-0munalnej i Mieszkaniowej. 

CZYTELNICZKA RENCISTKA 

Ili GRUPY: Podnająć pokój po­

dobnie jak każdy najemca może 

pani w każdej chwili. Nie zwolni 

to jednak od opłaty za nadmetraż, 

chyba, że przyjmie pani studenta 

za pośrednictwem SZSP. (hl 

OPLATA ZA NADMETRAŻ 

J. z.: W moim mieszkaniu 
występuje duży nadmetraż. Wy­
stąpiłam więc do Kwaterunku 
o zamianę. Sądziłam. że z chwi­
lą zgłoszenia wniosku zostam: 
zwolniona od opłat za nadme­
traż. a są one pokaźne. Kwate­
runek zgłoszenie przyjął, ale na 
razie nie ma dla mnie nic od­
powiedniego. Przeprowadzka za­
tem odwleka się, a ja płacę na­
dal tyle co dotychczas. bo admi­
nistracja twierdzi, że nie zna 
przepisów. którP by 11pownżni2łv 
ją, do zwolnienia mnie od opłat 
za nadmetraż. 

RED.: Obecnie obowiązujące 
przepisy nie przewidują zwol­
nień od opłat ~, nadme>traż na­
jemców ubiegających się o za­
mianę lokalu na mniejszy. Po­
stanowienie to zawiera nowe 
prawo lokalowe. Wchodzi ono w 
życie od 1 sierpnia br. To też 
dopiero od tej pory administra­
cja może dokonać korekty pła­
conego przez paI!Iią cz)l'llszu. (h) 

ZAROBEK BIEGLEGO 

T.R.: Jestem inżynierem i nie­
dawno przeszedłem na emery­
turę. Od czasu do czasu otrzy­
muję zlel'enie z sądu na wyda­
nie opinii mej specjalności. Ja­
kie mogę uzyskać wynagrodze­
nie miesięczne. lub roczne, nie 
tracąc prawa do emerytury? 

RED.: Emeryci - in.żvniernwie 
zatrudnieni jako biegli sądowi 
wykonują prace podlega ją ce po­
datkowi od wynagrodzeń. I dla­
tego zgodnie z par. 2 ust. 1. roz­
porządzenia Rady Ministrów z 
9 stycznia 1969 r. (Dz. U. nr 3 z 
1969) mogą osiągać z tego tytulu 
zarobek w wysokości 750 zł mie­
sięcznie, a jeśli w niektórych 
miesiącach będzie on wyższy, 
ale nie przekroczy 1500 zł i w 
całym roku kalendarzowym mie­
ścić się będzie w granicach 9000 
złotych również i wtedy wypla­
ta renty lub emerytury nie ule­
gnie zawieszeniu. 

W w rozporządzenie ustala to, 
co rozumie się pod pojęci•em do­
chód. Otóż jest to kwota stano­
wiąca podstawę wymiaru przyj­
mowaną od ustalenia podatku 
od wynagrodzenia. (h) 

MIESZKANIE NA WLASNOSC 

W.B.: Niespodzianie stałem 
1tię posiadaczem pewnej sumy 
pieniędzy i zamarzyło mi sie 
własnościowe mieszkanie za­
miast lokatorskiego, którym 
mógłbym dysponować wedle 
swqjej woli. Wiem, że kupując 
za gotówkę mieszkanie od kwa­
terunku zyskuje się pokaźny 
rabat, ale czy te sa.me zasady 
stosuje spółdzielnia lokator­
ska? I ile liczy się za 1 m2 po­
wierzchni? 

Red. : Zaliczka na ryczałt.owR-

UCHWALA DO UCHWAŁY WIOSENNO-KAWIARNIANE 
REFLEKSJE 

Ponieważ żadna z łódzkich in­
stancji związkowych. tej kwestii 
wyjaśnić nie potrafiła. zmuszeni 
byliśmy w imieniu naczych czytel­
ników zwrócić się do Ministerstwa 
Pracy, Plac i Spraw Socjalnych, 
prosząc o wyrażenie stanowiska. 
Było to na p-0czątku tego roku. Od­
powiedź nawet szybko nadeszła. a 
mianowicie, że wyjaśnienie zosta­
nie udzielone w .termin ie później­
szym, z uwagi na prowadzone kon­
sulta-cje z Ministerstwem Oświaty 
i Wychowania. 

Egzaminy maturalne w z~spolach 
przedmiotowych mają się ku koń­
cowi. A wyjaśnien ie z departamen­
tu prawa pracy nadeszło dosłownie 
przed paroma dniami. Otóż stwierdza 
ono. że jeślii to jest typ szkoty wie­
czorowej, to: „pracownikom odby­
wającym naukę w zespołach przed­
miotowyc~. przysługuje pła tny 
urlop szkoleniowy dla przygotowa­
nia się i przystąpienia do częścio­
wego egzaminu dojrzałości w każ­
d)'m roku szkolnym w wymiarze 
4 dni, tj. łącznie przez trzyletni 
okres nauki - 12 dni roboczych". 
Jedynie w zaocznych zespołach 
Przedmiotowych liceum ogólno-
kształcącego - 12 dni roboczych w 
cią~u roku szkolnego. 

Troche późno nadeszło to wyjaś­
nienie. Nie wszyscy zdążą z niego 
skorzystać. Nie bardzo ono też sa­
tysfakcjonuje pracujących uczniów. 

mieszkania, to wtedy spółdziel­
nia jest zobowiązana zwróri~ 
mu cały wkład łącznie z owym 
40 proc. umorzeniem. (hl 

JEDNOSTKA OBLICZENIOWA 

CZYTELNIK: Rachunek za 
romnowy telefoniczne oscyluje 
u mnie 'llWykle w granicach 100 
złotych. W końcu ub. roku 
wzrósł jednak prawie dwu-i pól 
krotnie, co by świadczyło o a•­
tronomicime,i wprost ilości ro:1-
mów. Ponieważ naprawdi: ich 
nie przeprowadzaliśmy, uwał.am 
te błąd musiała popełnić ma­
szyna reiestrujaca je. 

RED. Urząd Telefonów MiPj­
scowych który zapoznaliśmy 
z pana skargą, nie wykluczając 
błędu popełni.qnęgo przez ma­
szynę reie•trującą rozmowy, 
prze-prowadZJó! dokładną kontrolę 
urządzf'ń stacyinych. Ale nie 
stwierdził nieprawidłowości. 
które by mo!!ly snowoclriw~ć. 
zwiększenie ilości jednostek ta-­
ryfowych. 
Urząd przypuszcza zatem, :!:e 

na wysokość rachunku mu-;iały 
wpłynąć przeprowadzone pr?.<'z 
pań~twa roi:mowy zamiej•cowe. 
Są one reiestrowane przez \en 
sam licznik. oo miejscowe z. 
tym. że o ile nrzv rozmowach 
miPjscowych licznik rejestruje 
tylko jedną jedno•tkę ber 
wzg'lędu na cza, trwania p-0lą­
czenia, to nrzy rolmowach .za­
miejscowych .<;prawa wy~!ąda 
zgoła inaczej. I tok w godz. ocl 
6-16 każda 5 sekundowa ro:!­
mriwa z anaratu unrawnionego, 
tak .ia'k oański do pol~('zeń au­
trimatvrznych z 'v~rszową. 
w,·odawiern it.o. liczy się .lako 
if'clna jednostka co kosztuj? 
0.51) zl, za~ w godz. od 16-6- t<', 
.i"<'łna ied'lostka równa .się 10 
.sekundowel rozm'lwie. Je•z<''l.P. 
inaczei wvglada kwedia wyli­
C7.Pń 7.a rrizmowv do 25 km .. w 
którvch ~O-•ekun<'łowa ro,m'lwa 
zawsze równa •i<' jPdnei ied­
n"•'cP be7. wzgledu P'I norę w 
której jest :Przeprowad:wna. (h) 

R'.~'"'".l 

Roku jeszcze nie ma od wprowadzenia w życie uchwały nr 64. 
J{ 

) ( 

nalenie na . studiach podyplumo­
wych na zasadach analogicznych 
jak dla pracowników równocześnie 
studiujących". Rady Ministrów w sprawie ulg i świadczeń, przysługu,iących 

pracownikom. którzy podjęli naukę w zaocznych lub wieczo­
rowych szkołach zasadniczych, średnich i wyższych. Zebrała ona 
w jeden akt prawny rozproszone, bo co kilka lat . wydawan~. 
poprawiane i uzupełniane zarządzenia, okólnil'i i wytyczne. 1 
wyraźnie określiła uprawnienia uczących się pracowników. Prze­
de wszystkim przyznała im wyższe niż obowiązujące dotąd. w:v­
miary szkolnych urlopów. Po to, aby zapewnić. zdolnym pra­
cownikom, jak najlepsze· warunki dll pol\noszenia wykształcenia 
zarówno zawodowego, jak i ogólnego. 

~( 
' < Do tej pory sprawa ta nie zosta­
>( la konkretnie . ,określona". Wobec 
>( tego wojewódzki inspektor pracy 
~ zwrócił się do CRZZ. prosząc ·o 
< zajęcie stanowiska. I otrzymał od-

>( powiedź treści następującej: .. pra­
J( cownikom , podejmującym studia w 
> · szkole wyższei na kierunkach. na 
)< których posiadanie' dyplomu ukoń­
{ czenia szkoły wyższej jest warun­

>( kiem przyjęcia na te studia. przy­
) .•ługują ulgi i świadczenia określo­} I ne w uchwale nr 64, a przysługują-

Płatne zwolnienia z części dnia pracy oraz urlopy szkolne. 
pozwalają uczniom i studentom uczestniczyć w obowiązującyc.11 
zajęciach, przygotować się do prac kontrolnych, egzaminów sA­
mestralnych, maturalnych. Wymiar urlopu szkolnego uzależnio­
ny jest jednak od typu szkoły. Np. w średnich szkołach za­
ocznych i zasadniczych wynosi 12 dni w ciągu roku. Na!omia~t 
w wieczorowych, jnż tylko 6 dni roboczych, o ile proirram na­
uczania przewiduje doroczne egzaminy z klasy do klasy. Jed­
nakże w obecnym systemie nauczania. takich egzaminów nie 
ma. W liceach dla pracujących jest tylko ,jeden - egzamin ma­
turalny. I cl uczniowie, którzy do niego przystępują, mają pra­
wo do 12-dniowego płatnego urlopu. 

( ce pracownikom. odbywającvm 
;>( naukę w szkolach wyiszych. Po­
\ ~•yższe wynika z par. 17 ust. 2 p-0-
), wyższej uchwały". 

Istnieją natomiast w liceach zaocznych i wieczorowych zes­
poły przedmiotowe. Nauka w nich trwa trzy lata. W każdym 
roku nauczania uczeń może zclawać egzamin maturalny z posz­
czególnych przedmiotów. Np. w pierwszym roku - z geografii, 
biologii i chemii. Czy w takie.i sytuac,ii można udzielić pracowni­
kowi 6-dnioweg11 urlopu szkolnego? Oto pytanie jakie stanelo 
przed kadrowcami. 
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Ale dobre chociaż i te 
na karku" egzamin 
mat~;nat'yki. 

4 dni. gdy , .. studia podyplomowe" to wielu 
pisemny z kadrowców uważa. że tym pracow­

nikom którzy podjęli te studia. 
Prawda to stara jak swiat, że· żadne ulgi i przywileje nie przy­

.. Dzicnni'k Łódzki" te odpowiedź 
opublikował . Wkrótce nadeszło do 
red •kc.ii pismo Min•ister>twa Pracy. 
Płac i Spraw Socjalnych. które za­
żądało zamieszczenia snro>towania, 
gdyż ..... przeoisy uchwa!y nr 64 Ra­
dv Mini•trów z dnia 23 m~rc'l 
1973 r. (Mon. Pol. nr 18, poz. 111) 
nie mają za<;tosowania do nracow­
nikc)w - twzestników studiów oo­
dyplomowych. Do czasu uree:ulo­
wapia uorawnień uczestników 
studiów oodyplomowvch należy u­
rlziPlać ul_g i !iwiadczeń M zarn­
dach i w wvmi~.rzp nor>Pednio o­
bowiązujących przepisów". 

przepisy powinny być zroz11miate, slu!:(ują. Absurd wręcz ewidentny. Do cza•u wejścia w życie uchwa­
jasne i czytelne. I to dla każdego Byłoby to zresztą sprzeczne z inte lv nr 64 - prawa f ob'>wiązki 
człowieka, którego one obchodzą i re•em społecznym. I z uchwałą nr kształcarych sie l')racowników. rP­
dotyczą. Taka uchwala tylko wte- I 306 Rady Ministrów z 30 listopada !!ulowalo kilkanaśc;e r6żne110 ro­
d?' prawidłowo spełnia swo~e. zada- 1965 . roku .. w sprawi~ podnoszenia I dza.ju aktó.w normatywnvrh. Ale 
me, gdy me trzeba dla niei two- kwahf1kac.i1 pracowmkow zatrud- Cl'11f' pr7.E:'CiP7. swoią moc 111ż utr;i­
rz_Yć odrębnyc~ przepisów. ?kólni~ nionych w gospodarce narodOWE'.i j c;lv. Wynika to z oar. ~:i tej u­
kow. zarządzen. a więc tei cale] (Mon. Pol. z 1970 r . nr 16, poz. chwf\ly. którei odpowiPclnie po~ta­
„oloczki", utrudniającej jej zrozu- 133l. No bo. gdzie jak nie w sa- now' 0 nia weszlv na mi,.,;•cf' 0<>­

r:nie.nie, odczytanie i wcielanie w mych zakładach i in•tytucjach. i t- orzndnich TJrzeoi-;ów. Więl' 1ak 
zyc1e. nfoje potrzeba. aby ich pracowni- m"tmi T).l)W 0łvw•<" ''" n~ »rzepisv, 
Czytając uchwałę nr 64. byłam cy. aktualizowali i wciąż uzupel- które już nif' obowiązują? · 

przekonana, że właśnie ona. stano- n'ali wiPdze ogólną. zawodową 
w; taki kompleks problemów i jest specjalistyczną. 
tak zrf!dagowana,. że nie trzeba już 
szukać innych przepisów. ani 
też tworzyć dla niej odrębnych. 

Tymczasem wciąż są jakieś kło­
poty. Oto następna grupa uczących 
się pracowników. nie wie. jaki wy­
miar urlopu jej przysługuje. Ponie­
waż uchwala rzeczywiście nie uż~·­
wa dosłownego sformułowania 

w tejże uchwale, w par. 15 w 
ust. 2 zostało stwierdzone: „Minis­
ter Oświaty i Szkolnictwa Wyższe­
go w porozumieniu z przewodni­
czącym Komitetu Pracy i Phc 
określi zakres świadczeń i ulg dla 
prac<>wników. oclbywający<'h obo­
wiązkowe dokształcanie I doskona-

·Zgodnie z dokumentacją 
Projekt rzecz święta. Według maga „odrebnego zlecenia robót 

niego buduje się różne ważne I przez użytkownika odpowiedniemu 
obiekty i wyposaża ich wnętrza. wykonawcy". 
Jeśli projektanci wiedzą komu ma Za bezużyteczne lawy. wykona­
slużyć np. wyposażenie przychod- I ne co prawda zgodnie z dokumen­
ni lekarskie.i. to każdy jej szcze- 'I tacją techniczną, ale w tym przy­
gó! podporządkują wyg.odzie. ludzi padku nie bardzo ze z.drowym roz­
chorych. Ale. gdy pro.iektuią dla , sadkiem. konsckwenc.ie finansowe 
samego projektu? Np. niedawno I (koszt dodatkowych prętów, gąbki. 
oddana do uzytku przemysłowa robocizna) ponosić ma więc wi-
przychodnia lekarska przy ul. Ni- , dzewska Przychodnia Lekarska? 

Tym bardziej. że uchwala Jasno 
i wyraźnie paragrafem 17, precy­
zuje i formułuje. że uprawnien:a 
dla ksztalca~vrh <'ę oracowników. 
, „7nJugują również I tym. którzv 
oocljęli studia na kierunkach. na 
kt6rych w::irunkie-m nrzvięria na te 
stud:a jest JX><;iadanie dvolomu u­
kończenia szkoły wyższej. 

A tymcza<;em wszystkie uczeln :e 
w Polsce. otrzymały od tegoż Mi­
ni>terstwa pi•mo. że .. ooniewaź u­
chwała nr 64 R;idv Ministrów nie 
w".mienila wyraźniP studiów po­
dyplomowvrh. przPto do C'7.a<u \•;v­
dania uC'hwaly Rady Mlni•trów. 
d'ltyczącei stud;ów nodyn\omo­
wych. sluchaczom t~'Ch •tud;(l\v. 
nale7:y udzielać ulg i świadczPń w 
w~·mi1rze i na z~•adarh. obowia711-
1ocych przpd dniPm wejścia w ży­
ci(' uchwały nr 64". 

I tak to mnożą się uchwały do 
uchwały. zarządzen:a do zarządze­
nia, przepi •Y do przepisów. Po 
prostu żyć bez tego nie umiemy. 

ciarnianej 32. Budowało ją Łódzkie I lGizl GIZELA BARGIELOWA 
Przedsiębiorstwo Budownictwa --------------------------------.::._~ 
Miejskiego nr 3. Do niego więc , F-
skierowaliśmy pretensje pacjen- l S 
tów, skarżących się na niewygod- I = 
ne ławki. I = 
Przedsiębiorshvo wyraża ten sam E 

pogląd co lekarze i pacjenci, że ; = 
ławki są przydatne bardzie.i kras- I = 
noludkom niż ludziom. A jednak : = 
musiało takie, a nie inne ławki I 1E: 
~~~~~i~ćzną,zg~~~~j z :~tl~~~~nta~~l ! S 
,.Miastoprojekt" Lódź-Miasto, a ' = 
inwestorem tej przychodni - Dy- = 
rekcja Inwestycji Miejskich Lódż- 5 
Miasto III. = 
Rozwiązania. jakie podają pac­

jenci i lekarze. ażeby lawy te pod­
wyższyć i pokryć gąbką,. są słusz­
ne. Potwierdza sam dyrektor 
ŁPBM nr 3. Tylko, że to już wy-

·­--= = --e 

Z ukosa W sprawie gazu 
Wiadomo, że z gazem ?ie ma żartów, a .Jednak są tacy którym 

gaz me st~·aszny, szczegolnie gdy znajduje się w cudzym domu. 
Al~ zacz~•J.my od początku. Wszem i wobec, za pośrednictwem 
róznych zrodcł pl'zekazu informowano m.ieszkańców Teofilowa B" 
że z dnie~~ 20 n1aja przechodzą na gaz ziemny, Do tego czasu ;;,_la: 
la. nastąp1c przebu~owa części palników, aby nie pozbawić teofilo­
.wian z nagła wygod do których przywykli. Jednocześnie wręczono 
nn ulotki które glosily, że zabrania się korzystania z nie przebu­
dowanych palnjl<ów. 
Al~ życie, .to nir literatura ulotkowa I gdy nadszedł oczekiwany 

~1en ~O 1n~Ja, m1eszkancy bloJ(ÓW przy ul. Rojnej 11 stwierdzili, 
ze cho<: maJ!\. nowy g·a.z,. to ~'' dalszym ciągu posiadają nieprzysto­
sowane . do mego paln1lu. Więc c; najbardzie.i szanujący przepisy 
_1 zdrow~e zaczęli dzwonić do gazowni i pytać co robić. Poradzono 
tm odlo~yć na bok ulotkę i korzystar z gazu. Jedni korz:vsta .ią. 
ale 10111 Jak p. J . K. waha.hi się i nadal pytają komu wierzyć. 
Slowu drukowanemu. czy informacji telefonicznej zwłaszcza że 
wykluczają się wzajemnie. (hl ' ' 

Z nastaniem dni wiosennych, 
w czasie spacerów po parku 
Sienkiewicza nasunęły mi się 
następujące reflelcsje. W War­
szawie w Lazienkach, pod kasz­
tanami pros1>eruje znakomicie 
nadzwyczaj urocza kawiarnia. 
l\lyślę, że podobna mogłaby zna­
leźć się w Łodzi właśnie w 
parku Sienkiewicza na skarpie 
usytuowanej od strany ul. Tu­
wima, lub od strony Galerii 
Sztuki. Obydwa te zakątki nie 
są w pełni wykorzystane i gdyby 
założyć w nich kawiarniany o­
gródek, centralne położenie par- , 
ku gwarantowałoby kawiarni 
stalą frekwencję. 

Pozostając przy kawiarnia-
nym temacie, zwracam uwagę 
na niewłaściwość organizowania 
dansingów w kawiarniach i re­
stauracjach zlokalizowanych w 
domach mieszkalnych. A jest 
tych lokali sporo, np. „Irena", 
„Arkadia'', „i\ga\va·', „Staro­
miejska'' i inne, w których or­
kiestrowe „orgie" wzmacniane 
przez głośniki pozbawiają mies-t­
kańców zasłużonego odpoczynku. 
Doceniając konieczność istnie­

nia lokali rozrywkowych, propo­
nuję jednak zawężenie organi­
zac,ji dansingów tylko do pawi­
lonów wolno-stojących, lub w 
tych domach, których górne 
piętra są zajęte przez lokale 
użytkowe, jak „Tivoli", „War­
szawianka" „Łodzianka". A 
wszystko pod hasłem „ciszej 
kultura.lniej" (hl 

R. JACH 

KUP PAN „HALVETIĘ".„ 

Kupiłem w „Jubilerze" na pl. 
Wolności, zegarek szwajcarski 
„Halvetia" za 4.100 zł. Liczyłem, 
że będę mógł cieszyć się do­
kładnym. co do sekundy, cza­
sem. Ekspedientka też mnie w 
tym przekonaniu utrzymywała. 
Wkrótce zorientowałem się, że 
mój wymarzony zegarek w cią­
gu doby przyśpiesza o 17 se­
kund. Złożyłem reklamację, do­
magając się bądź wyregulowa­
nia zegarka, bądź zwrotu pie­
niędzy . 

Warszawska dyrekcja PP „Ju-· 
biler". odpowiedziała mi jednak, 
że nie znajduje podstaw do po­
zytywnego załatwienia reklama­
cji. ponieważ zegarki marki 
„Halvetia" posiadają fabryczną 
tolerancje pJus ąiiuus 20 sekund 
na dobę. l\1ój zt'garek śpit'szy 
sit; lylko l1 sekund, a więc 
znajduje się w granicy toleran­
cji fabrycznej. Dhczego o te.i I 
granicy nie poinformowano 
mnie przy kupnie zeg9rka? Nie 
wspomina o niej również karta 
gwarancyjna. Czuję się oszuka­
ny. 

PIOTR L. (nazwisko i a-Ores zna­
ne redakcji) , . KJ,UB WARCABOWY 

BEZ W ARCABOW 

Czy może istnieć narciarz bez 
nart, gitarzysta bez instrumen­
tu, a klub warcabowy bez war­
cabów? Jak dotąd nikt o czymś 
takim nie słyszał i dlatego 
członkowie i sympatycy klubu 
warca.bów przy LDK są pefni 
obaw co do dalszych swych lo­
sów. Wprawdzie nadal nęcą ich 
warcaby i nie wymigują się od 
treningów, ale choć od dawna 
chcą zastąpić stare wyeksploa­
towane już warcabnice nowymi 
(o wym. 500 x 500 mm) nie mo­
gą tego uczynić , gdyż w łódz­
kich sklepach artykułu tego a­
kurat brak. I to od dłuższego 
czasu. (hl 
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I • w . ży~i~, wykazania swoich walorów l sensu życia, albo jak kto woli awansu § 

W llstach PodpoWl• edz • mozl!wosc1. życiowego i kariery. Nie każdy tylko = lane Chyba nie to miała Irma na myśli pi- sposób realizacji jest. ,iednakowo wtaści- : 
sząc: „Wiem. że praca jest koniecznoś- wy 1 korzystny. Amb1cia a przesadne po- -
dą .. ale nie uważam jej za jedyny sen.s czuc~e własn~j · :"'artości. to dwa CB:lk1em §i 

~·Tyle czyta się i siucha o perspektywach jakie w naszym k„aju otwiera przed czto­
wiekiem praca i wykształcenie, ambicje i pragnienie spełnienia swych marze1i. Pełno 
o tym w gazeta.eh, rad.lu i w telew-izji. Pokazuje się różnych ludŻj i ich wspaniale 
ka11ery: stanOIJ-!lSka. piękne mieszkania i . samochodJI. Zgoda. ale co robić, aby taki 
sukces o.siqgnąc •. aby me .zestarzeć się w oczelcnvamu jak na wygraną w toto-lotka? 
Ucz się t pr.acu;. - odpowiecie, a ja wam zaraz przytoczę !iistorię mego brata, który 
po ekon~m11 JUZ czwa„ty raz znnenia za kład i po dziś dzie1i siedzi w fabryce na 
referencl<1m stoiku,. mimo że uczelnię skonczyl z wynikiem dobrym i marz.IJt 0 na­
lezn11m mu stanowisku. Teraz na mnie kolej. Maturę mam już w kieneni. w ubie17-
1ym roku zdawałam na .aktorstwo, ale. m.nie nie przJl)ęli. Nie wiem dokąd pój.5ć w tym 
'oku, aby zape.wn1ć sobie dobry byt t. n1P ~apaść się w robotę po uszy. Wiem, że 
praca 7est lwmecznościq, ale nie uwazam Jej za call/ sens. życia", 

zycia". I raczej z tego właśnie błędnego o~mienne po.Jęcia 1 kazde przynosi car- -
mniemania o roli pracy w żvciu czlowie- k1em odmienne skutki. Zwłaszcza jeśli się : 
ka wywodzą się jej wszystkie wahania zapomina o wlaśc-iwym człowiekowi su- i 
i niepewności: .,nie wiem dokąd pójść w biektywnym punkcie samooceny. I 
tym roku, aby zapewnić sobie dobry byt 
i nie zapaść się w robotę po uszy''. Możliwe też są i takie sytuacje. że ob- . 
Domyślam się, że ów stylistyczny zwrot rany sposób zaspokajania sensu życia nie i 

mający wyrazić bezmiar czyhającego na jest zgodny ze sprawnościami cztowieka, : 
młodego człowieka trudu to raczej ,.li- zdolnościami adoptowania się w środo- = 
centia poetica" niż wyraz postawy życia- wisku i umiejętnością współżycia. Dztew- ·: 
wej młodej dziewczyny. niemniej zasta- czyna chciała być aktorka. ale zabraklo :::; 
nowić musi samo określenie kariery rów- jei talentu. Jei brat marzył o kierowni- = 
nie błędne co nierzadkie w potocznej czym stanowisku. ale nie starczvlo mu :I 

ny wkład na mieszkanie wtas- =­
nościowe wynosi ok. 1200 7.l za 
1 ml. Od tej sumy odlicza sie E 
oczywiście wniesiony wcześniej -
przez członka wkład. a reszte 3 
kosztów budowy mieszkania roz -
klaqa się na 20-letnie raty. Gdy :S 

· jednak członek spóldzi'elni de- : 
cydu,ie się na jednorazowy wy : 
datek, to wtedy od sumy u- : 
dzielonego mu kredytu. z któ- : 
rego rezygnuje. udziela mu się : 
40 proc. opustu. l5 

Myślę. że nasza młoda Czyte~niczka 
(pseudonim Irma) nie w pełni · zdaje so­
bie sprawę na jak ważnym życiowym la­
kręcie się znajduje. Spóźniony o rok 
start na wyż zą uczelnię, deprymującv 
przykład brata oraz opaczne. a niestety 
typowe dla pewnych środowisk młodzie­
ży, pojęcie kariery i tego co naz)'>Va się 
.sensem życia, to niełatwy bagaż z jakim 
wkracza w swą ustawową dojrzałość. IJ„ 
W tym młodzieńczei;;o niedoświadczenia i 
niecierpliwości. a ile zbyt powierzchow­
nych uproszczeń i być może wpływu oto­
czenia? 

pragnienia chcą reaUzować drogami ! ja­
kie zakreślają im horyzonty. 

Prawidlowe uświadomienie sobie swo-
młodzieżowej opinii. Stanowisko. piękne umiejętności realizowania swej wiedzy w = 
mieszkanie i samochody. I to już, zaraz codzienne.i fabrycznej praktyce. Wvtrwa- i 

!ości i umiejetności współżycia sÓołecz- = 

Warto przy tym podkreśJ.ić. 7.P. 
g·dyby za jakiś czas członek, lub i 
jego spadkobierca zrezygnował z :E 

i 

Dokąd , Irmo. •• 
na progu zawodowej drogi. Bo w prze­
ciwnym wypadku stressy, zniechęcenie i 
przegrane życie. 

Jaka szkoda. że czytającym i oglądają­
cym w telewizji historie owych ludzk.ich 
karier tylko ten materialny efekt pozo­
staje w pamięci. 

nego chyba także. Wszystko co robił wy- i 
dawało mu się nudne a twórczą inwen- -
cją bty•nąć nie chciał lub może nie po- I 
trafił. Teraz zaoewne skarży się i zwala 
wszystko na niekorzystnf' ukladv. trzv-

1 
manie mlod.vch na pasku i torpedow~-
nie ich awansu. 

.Koncepcja sensu życia win11a więc by~ 
n1~ tylko zgodna z dążeniami spoJeczny­
mi. poparta rzetelną n~uka i praca. ale 

Nie jest za późno . nigdy 111e 1est za 
póimo na takie przemyślenia i rozmowy. 

i dostosowana do możliwości czło\vieka. j­
Irmę zapraszam do redakcji. ale iP.szcle 
bardziej zachęcam ja do odwiedzenia 
•oP.cialistvcznei p-0rad111 zawodowei w :::; 
MDK. sk-0nsultnwan1a wlasnvrh projek- i 
tów i wąt.i:>l·1wości z psvchologiem. J 

KRYSTYN A WYRZYKOWSKA 
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Sens życia, o którym wspomina na za­
kończenie wydaje mi się tu najba'rdziej 
ważny do przemyślenia, niP. tylko zresz­
tą w aspekcie tego jednego listu. Prag­
nienie zaspokojenia potrzeby sensu żv­
fr:i. uzyskania tego n~jważni<'iszego ży­
ciowego celu przejawia się bowiem w 
wielu jeszrze innych wypowiedz,iach Czy­
telników. Rzecz tylko w tym jakimi te 

jej życiowej roli, swego m1eisca w spo­
łeczeństwie i wynikających stad zadań, 
prowadzi do wzmożenia wysiłku. kształ­
towania postaw obywatelskich i charak­
teru. odporności w walce z przeciwnoś­
ciami. umacniania się ambicji i wytrwa­
łości. Trudno sobie wprost wyobrazić za­
spokajanie potrzeby sensu życia bez pra­
cy. Pracy, rozumianej nie tylko jako śro­
dek do zapewnienia warunków material­
nych, ale i jako sposób potwierdzenia się 

To nie slogan, że praca poparta ·wyso­
kimi kwalifikacjami zawodowymi stwa­
rza nieograniczone możliwości znalezie­
nia środków do zaspokojenia potrzeby 
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( 
Wolno soboto 

( 

1-zakupy czy relaks? 
( 

( Dziennikarze. zaproszeni wczoraj do wiceprezydenta mi asta, 
( Jana Morawca, zapoznali się z oceną sprawności han dlu w 
( pierwszą tego roku wolną sobotę, 25 maja. Władze są zd~-

nia, że próba zaspokojenia potrzeb rynku z jednoczesnym skro­
( ceniem dnia pracy handlowców - wypadła na ogól zadowala­
< jąco. O poważnym podejściu do sprawy należytego zaopatrze­
( nia klientów świadczą m. in. kary nałożone właśnie z tej oka-

zji na odpowiedzialnych za brak w ciągłej sprzedaży pieczywa 
< na Osiedlu im Wł. Bytomskiej. części Teofilowa i Kuraku. Do 
( .lości i asortymentu innych towarów spożywczych nie ma więk­
( ~zych zastrzeżeń. W sklepach z artykułami przemysłowymi o-

broty byly mniejsze od spodziewanyc h. Gastronomia. pracująca 
( „pełną parą", spelnila zadanie. Ośrodki świątecznego wypo­
( czynku byty przygotowane dobrze, lecz zawiodla pogoda, zatem 
( trudno o gruntowniej 'Zą ich ocenę. 

Wnioski z końca m aja przydadzą sil:) z pewnością przy nas­
( lępnej okazji - kolejna wolna sobota zapowiadana jest na 
( 20 lipca. Ponieważ nie wykrystalizował się jeszcze model obblu-

gi rynku w takich razach. wciąż trwają dy-kusje i „przymiar­
( kl", krzyżują się koncepcje, zmieniają - oczywiście. raczej w 
( szczegółach - poglądy na lemat, jak m aksymalnie zadowolić 
( klientelę, godząc z tym wszakże prawo personelu h andlu do 
( dodatkowego dni;; wypoczynku. 

Sk lepy spożywcze czynne były 25 m aja od 6 do 12. Po doś­
( wiadczeniach tego jednego dnia dość 1·yzykowue mogą być su­
( gestie przesun i ęcia godzin ich pracy, choć praktyka dowiodła, 

że ruch .w sklepach zaczął się dopiero około dziewiątej. N a dal 
( więc nie wiadomo, jaki wariant zostanie przyjęty w lipcu, zwla­
( szcza, że to okres urlopów, wakacji młodzieży i - ogólnie -
( mniejszego „naporu" na lacli:. 
( Jeszcze więcej kontrowersji wywołuje kwestia pracy lub jej 

zawieszenia w branży przemysłowej. Z jednej strony wolny 
( dzień może być przecież potraktowany, jako wolny także dla 
( ich personelu. jak w zędzie zresztą. gdzie w soboty się nie 
( pracuje - z drug ie j trzeba w nim widzieć okazję do wspólne-

go, rodzinnego wyboru i zakupu towarów trwałego użytku, a 
( więc droższych . zwłaszcza. że w naszym zapracowanym mieś­
( cie na poszukiwania - właśnie: poszukiwania atrakcyjnych 

towarów - zwykle nie mamy czasu. 
( Mimo iż obydwie koncepcje mają poparcie argumentów -
( skłaniamy się ku pierwszej, glosując za wolnym dniem dla 
( handlu przemysłowego, bo po pierwsze należy ~u się odpoczy-

nek, a po drugie organizacja jest tu sprawą wiorną; problemym 
( znacznie większej wagi jest odpowiednie zaopatrzenie sklepow. 

Wprawdzie trudne to do osiągnięcia, ale nieodzowne. 
Najkrócej rzecz ujmując. idzie o to . by wolny dzień był 

dniem istotnie godnym (ej nazwy , by nie upływał nam na wy­
<;tawaniu w kolejkach, na gonitwie od sklepu tio sklepu, a dal 

( prawdziwy, nie krępowany codziennymi nużącymi zajęciami 
( odpoczynek. Żeby - jeśli ktoś nie zechce zrobić sobie obiadu 
( w domu - zostal zachęcony przez gastronomię, jeśli będzie 

chciał się „rozerwać" - miał ku temu okazję. a potem dobre 
( wrażenie, jeśli zapragnie odpocząć z d ala od murów wielkiego 
( miasta - mógł wyprawić slę gdzieś dalej. licząc, że mu ten 
( dzień czy dwa zorganizujemy zgodnie z jego potrze~ami: 

Są już możliwości i jest powszechne przekonam«>, ze lak 
( właśnie trzeba odpoczywać - swobodnie, beztrosko i przyjem­
( nie. Jeszcze może nie zawsze dobrym chęciom towarzyszą rów-

ne im czyny, jeszcze wciąż musimy uczyć si~. sprawno~ci or­
( ganizacyjnej zdobywac do~wiadceznia. gromadzie wzory - Jednak 
( naprawdę nie ma poważnirjszych powodów, by druga w tym 
( roku wolna sobota wypadła gorzej niż pierwsza - a przeciw­
( nie. 

JERZY SZELEWICKI 
( 
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Nowy system uposażeń 
w spółdzi~lczości pracy 

i spółdzielczości inwalidzkiej 
W maju 1974 r. weszła w ży­

ci e regulacja plac w trzech bran­
żach spól dzie lczo 'ci pracy i spół­
dzielczości inwalidzki ej . J est to wy 
raz zainteresowania i troski partii 
i rządu o poprawę warunków ko­
lejnej grupy pracowniczej. 

W Lodzi i woj. łódzkim regula­
cją plac objętych zostało około 
9200 osób z 38 spółdzielni, zrzeszo­
nych w Związku Spółdziel-
ni P racy i Okręgowym Zwią-
zku Spóldzielni Inwalidów oraz 

„Na 
„na 
i„. do 

oko", 
lewo" 

aresztu! 
Klika. raz~· w tygodniu Henryk 

Klimer, kierowca autoc~:stcrny za­
trudnony w LPGM, pobierał w sta­
cji CPN w Koluszkach olej napę­
dowy. który następnie rozwoził o­
peratorom sprzętu. bud~wl~nego w 
Lodzi. Pewnego dnia znneml jednak 

1 trasę: na terenie bazy przy ul. . Te­
resy spotkał swego l<olegę Stamsla­
wa oobrowolsltiego i zaproponowal, 
żeby ten pojechał razem z nim do 
kilku wsi w powiecie łęczyckim i 
pomógł mu w sprzedaży oleju „na 
lewoH. # 

Kłopotów ze znalezieniem kupcow 
- którymi byli głównie wlasclciele 
ciągników - nie mieli. tym bar­
dziej że chcąc szybciej „uplymuć" 
tow~~. obniżyli jego cenę z 7 na 
ł zł. 

w chwili gdy przybyli do wsi Słu­
gi, zawiadomieni 0 tych transak­
cjach funkcjonariusze· z KD 11-10-~a: 
łuty, Klimer i Dobrowolski zdązyh 
już sprzedaż ok, 2 tys. htrów ole-

juW czasie dochodzenia okazało się. 
:te olej pochodzi! z tzw, nadwyżek, 
które „wygospo<la.rowal" sobie kie­
rowca autocysterny. Operatorz:I'. 
sprzętu budowlanego przechowyw~h 
paliwo w 200-litrowych beczkach nic 
zaopatrzonych w przyrządy pozwa~a~ 
jące na ustalenie faktycznej il.o~c 1 
dostarczonego oleju, Rozwoztc1el 
·wlewał go metodą ,.na oko". Tym 
sposobem w stosunkowo krótkim 
czasie , ,zaoszczędzU" dla !łiebie ok. 
ł tys. litrów. 

Obecnie, razem z~ s'voim kolegĄ, 
przebywa w areszcie. aozprawa są-

dowa odbędzie się w najblits r.:vm 
nasie, OC> 

3600 osób zatrudnionych w syste­
mie pracy nakładczej. Nowe pla­
ce - jak to jest powszechnie sto­
sowane w ramach regulac ji - są 
zwolnione od podatku od wynaę;ro 
dzeń. a także od składki na cele 
emerytalne. 

Za podstawę przyjęto w regula­
cji poprzednią płacę brutto, po­
mniejszoną o podatek od wyna­
grodzeń i składkę emerytalną. Wy­
soko~ć podwyżki uzależniona jest 
od kwalifikacji pracownika. jego 
stażu pracv i zakresu odpowie­
dzialności. 

Łącznie na podwyżki wynagro­
dzeń w tych branżach przemacza 
się w Łodzi i województwie kwo­
tę 15.600 tvs. zł. 

Życzliwi .. ~ 

.Tesienią zesolego 1·ok11 p . Alelc­
sandra K. napisała do Reflektor­
ka. o złym stanie . nawierzchni tli. 
Kili1iskiego. WJ1rl1'ulwwali.~m11 i~i 
list z jednoczesną odpowled<1ą 
Zanqdu Dróg i Mostów i sprawa 
tcydawala się nam zalwńczona. 
Ali.~ci niedawno na .i:;za Czytel-
nic:ka wróciła do tej lilstorii , 
pr:es.i;lajqc nam li,t, slderou·nn11 
do niej aż z MuS?ynu ( !), a pod­
pisan I/ „211czliwi Obywatele i 
Obywatelki". 
Czvtnliśmy ten anonim z obrz11-

drnniem. Zastanawia nas skqd 
tvle zlosci i komu aż tak bardro 
dopick/1.1 .•/uszne uwagi łodzianki 
o potrŻebie naprawy }ezdnt, jej 
troska o be?niPcze1istwo ruchu. 
że nie zapomniar o tum p1'tcz 
pól roku i w ma lu 74 roku ide­
run.ował sie udzielić na.r;:tej Czy ­
telniczce ,.dobi·ych" rad. by 
je.t;U sie na c~yn1§ nie zna -
zaiela si" lepiej cerowaniem skal' 
p1?tek itd. 

Ro!goryczona p . Aleksandra K. 
pisze do nas: „Mam clwoje d!ie­
ci w wieku ZZ ; 19 lat. Wvciaaiie-
111 oni? z t<>J .•prawu wla<nP wnia­
s,lci „a temamt angażowania się 

„ZIELONE PŁUCA" 
M I 

Łódź ma 28 parków: lącznie z 
pasażami zajmują one 670 ha. Po­
nadto na obszarze miasta je, t 1470 
ha terenów leśnych. Jako jedyne 
z miast przemysłowych w Europie 
Łódź ma ogromny. 1. 230-hcktarowy 
kompleks leśny w Łagiewnikach. 
Pojemność ,.zielonych płuc'' mia­
sta wynosi ok. 3.330 ha. 

A s 
6 lat jego powierzchnia podwoi 
się. W projektach jest zlikwido­
wanie obecnej galerii, która pow­
stanie w innym miejscu, w sąsie­
dztwie nowej filharmonii. W naj­
bliższej ptzyszło:ici rozbiórce ule­
gną stare budynki przy ul. Kiliń­
skiego 97, 99 1 101, a także stara 
stolarnia i kilka dalszych nic na­
dających się do użytku obiektów 
oraz kino Ietni0. 

T A 
miejskie biorą i ten problem „na 
warsztat". Chodzi przede wszyst­
kim o likwidację kominów zady­
miających wiele rejonow, tak po­
przez podłączanie kolejnych obiek­
tów do EC, jak i instalacje od­
powiednich urządzeń 1dpylaiących 
oraz używanie właściwego opalu. 
Niektóre uciażliwe zakłady zosta­
ną przeniesione na peryferie. 

W. KASPRZAK 

Z Poznaniem 

całą dobę 

•Rozbudowa 
parków 

• Łódź pierw-
sza wprowa­
dza cennik 
na drzewa 

• automatycznie 

Wczoraj I sekrelarz KL PZPR. 
przewodniczący Rady Narodowej 
m. Łodzi - B. Koperski wraz z 
wiceprezydentem Lodzi - B. Pie­
trzykowskim wizytowali nasze par 
ki. interesując się zwłaszcza ich 
rozbudową. Towarzyszyli im m. in. 
główny architekt m. Lodzi - J. 
Sadowski, przewodniczący Łódz­
kiego Komitetu Ochrony Srodowi­
ska, dyrektor Zjednoczenia Gospo­
darki Komun alnej - K. Krassow­
ski oraz inż . M . Kotkowski z Łó­
dzkiego Przedsiębiorstwa Ogrodni­
czego. 

Park helenowski (dziś ok. 10,5 ha 

Podczas wizyty w Parku im. Po­
ni owskiego przedstawiciele władz 
z::i . znali się z planami jego roz­
woju. \V związku z budową prze­
chodzącej tędy magistrali. granice 
parku przesuną się ku ul. Towa­
rowej, co pozwoli zazielenić dal­
szych ok. 10 ha. Jesienią będzie 
się lu sadzić drzewa. J ak wia­
domo, część starych egzemplarzy 
usytuowanych na trasie budowy 
została przesadzona w inne m iej­
sca. 

Na Dąbrowic zapoznano się z 
planem powstającego tu nowego 

9 _ , 
§ 
3 

Już do trzech miast wojewódzkich łodzianie , posiadający tele­
fony, których numery zaczynają się od cyfr 4. 6 i 8 mogą przez 
całą dobę uzysk iwać automatyczne połączenia. Ostatnio bowiem 
służby eksploatacyjno- techniczne w Łodli oddały do eksploata­
cji, iczynne do tej pory tylko w godzinach popołudniowvch auto­
matycz:ne łącze z Poznaniem. --= 
Już od dz iś po wykręceniu cyfr 10-6 uzyskuje się połączeni " 

z dowolnym abonentem w tamtym mieście . 
Tak wi.ęc przez całą dobę można teraz automatvczniP. łaczvr. 

sie z : Warszawą (10-2) . Wrocławiem (10-7) i Poznaniem (10-6> -= --= zaś z Katowicami (10-32) tylko w l(odzinach 15.00-8.00. 

powierzchni) będzie powiększony o !parku sportowo-rekreacyjnego. Je­
dalsze 6 ha. Już porządkuje się i go budowa przewidziana jest w 
przyłącza teren należący do nic-· dwóch etapac h. Pierw,za część -
dawna do ZPB im. Harnama. Staw od ul. Promińskiego do Tatrzań­
w parku hPlenowskim bedzie nic- >kic.i zajmie przcstrzei1 okolo 
dluao oczvszczony. Rozl'brane zo- 6 ha. \\' następnej kolejności pow­
starZą stare budy.nki, m. in. maga- stanie część parku o powierzchni 
z~·nv PSS. ok. 12 ha, z obiektami sportowy-
-LÓdź wykazuje wit-lką tro,kę o mi m. in. dwoma basenami. 

drzewa: dowodem tego je'l m. in. boiskami, kortami tenisowymi itd. 
wprowadzenie przrz Bsze miasto Niewielki, 5-hl'ktarowy park przy 
- jako pierwsze w kq1ju - cen- ul. Zapolskiej róg FPlińskiego rów 
nika na drzewo. Cennik - jak nież zostanie wzbogacony w drze- • 
podkreślił B. Kopcrs ~i - ma być wa. Park ten byl, niestpty, nle- : 
dla inwestorów i ':Jiur projckto- dawno terenem wybryków chuli- : 
wych czynnikiem hamuiacym wy- gań>ki~h. W ciągu iednej nocy : 
cinanie drzew. a przt>de ws7.vst- zniszczono tu kilkadziesiąt ławek. : 
kim zmuszać do glebokiPgo prze- Opieka nad zielenią i urządzenia- • 
mvślenia takich decvzii. Cen1 drze mi parkowymi powinna stać się : 
wa zal eżna będzie in.' in. od jego troską okolicznych micszkańcow, • 
wielkości. gatunku i poło'tenia. a ale bardzo ważne jest stworzenie 5 
także od lego. ile tlenu jest ono w Lodzi odpowiednio zorganizov·a - : 
w stanie wyprcdukcwać. nej straży parkowej. Dotychczas : 

. . . liczyć ona zaledwie 30 osób. a wiec : 
Przypom111.imy, ze postulat ul~vo- powiększenie tej liczby jest nie-

rzema cen111ka na drzewa byl row- zbędne. : 

-

WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 03 
595-55 

09 
,07 

655'55 

Straż Pożarna 08, 666-11, 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO 
lnfor~acja kolejowa 

28'·60 399-80 
PKS 263·9~ 547-20 Informacja 

Pogotowie 
Pogotowie 
Pogotowie 
Pogotowie 

wodociągowe 835-16 
gazowe 395-85 
energetyczne 334-28 
ciepłownicze 253-11 

TEATRY nież tematem jednej z niedawnych : 
publikacji „Dziennika Łódzkiego". Ze sprawą ochrony stałego zwięk • WIELKI - nieczynny. 

I 
Park im. Sienkiewicza powięk- szania zasobów zieleni łączy się : POWSZECHNY godz. 16.:W 

szony ma być w przyszłości 2.51 problem walki z zadymieniem. Jak : „Szaclw". 19.l~ „Wkrótce nadei-
krotnie. Już w ciągu rtajbliższych stwierdził B. Koperski, wtadze _ Ng~v~ra_:ia~ieczynn:v . 

11111w11111111i11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 • M.ALA SALA - nieczynna. 
• .JARACZA - nieczynny. 
- l\.1ALA SCENA - nieczynna. 

TEATR .,7.15" - godz. 19.15 „Trę-

IV Młodzieżowy Rajd Pieszy --
dowata". . 

: MUZYCZNY - godz. 19 „Mouhn 
Rougeu ---ZD ZMS Łódź-Górna oraz Ogni- dzie także wykazać się sprawnością : 

sko TKKF - Górna. organizują 9 fizyczną. W rajdzie mogą wz1ąc : 
czerwca IV Młodzieżowy Rajd Pie- udział uczestnicy indywidualni oraz : 
szy na trasie Rzgów - Guzew drużyny 3-10-osobowe, zgłoszone : 
Tuszyn (15 km). Organizatorzy prze przez szkoły, zakłady pracy i or- • 
widują po drodze liczne imprezy i ganizacje społeczne. W konkursach : 
smaczny obiad na mecie. Na trasie wezmą udział wyłączme drużyny. I: 
rajdu będą punkty kontrolne. na I Zapisy przyjmuje i informacji u- : 
których sprawdzone zo taną wiado- dz.iela sekrPtariat ZD ZMS Ł6dż- ; 
mości uczestników z zakresu powo- Gorna. ul. Sieradzka 11, tel. 462-86 : 
jenne.i historii Pnlski i rozwoju tu- j 1 433-27 - codz1en111e w godz. : 
ryst yki w naszym kraju. trzeba bę- 11-16.30. Ci. kr.) ; 

w sprawy spoleczne. Obawiam 
się, że są to wnioski dulek.u od­
biegające od postaw, kwre stara­
lismy się im wpoić przez lata 
ich u;ychowywania. Z nnonhne1n 
spotkalismy się wszyscy po raz 
piencs:y i chcielibyśmy, żeby 
było to po rao ostatnt. Proszę 
nie podau·ać 111ego na:wiska anl 
adresu, bo nie u;icm jakie jes:c;P. 
przykrości mogłyby mnie spot­
kać ". 

Co do sprawy anonimu - istot­
nie, jest bard:o pr:ykra. Wspol­
czujemy. Co cło Pant uwag na 
temat angażowa111a się w proble­
my życia społecznego - sądzimy, 
że podyktowaly je P<tni emocje 
chwili. Jeden, nau•et tak barclzo 
zlośliwy i glupi list nie mo:a 
przecież zaclecydowaó o c:yn1ś 
tak pou;ażnym. )ok nasze zain-
teresowanie wspólnymi społecz-
nymi sprawami, jak c:uwanie 
nad wspólnym clobrcm w imię 
naszego wspólnego po:ż11tlcu. My 
w redakcji anonimy wrzucamu 
po prostu do kosza. Tam ich 
miejsce! (su 

To jest to, ale tego 

nie ma! 

Na notatkę R. z J.J maja Pt. 
„Uszczelka ~ to jest to" odpo­
wiada Woj. Przeds. Ha11d 1u Opa ­
lem i Materialami Rudotclanyml: 

„Uprzejmie wyjaśniamy, że 
w tl/m rokit otrz11mal!śmy z 
Hurtowni Art. Metalowycll w Lo­
dzi zaled1cie 2 tu.•. uszczelek cło 
gorącej wod11. Ilo.~ć ta. natural­
nie, jest stanowczo zb11t mala w 

stosunku do potr:eb rynku. Ta­
kie uszczelki za1nawia1ny tv 
kn.żdym kwartale po 5 t11s. szt. 
cf/a każdego sklepu, jednak hur­
townia nie w11wlązuje się z przy­
jet1.1ch zobowiąrn1i. 

W styc:niu 74 r. zamńwilśmy 
JQQ tys. uszczelek w Rolniczej 
Spó/d?ielni Wytwórczej w Malej 
W si (pow Ratca Maz.). Potwier­
d!ono nasze zamówienie. jednak 
jego 1'ealizocla jest uzależniona 
ort zatu;lerd2enia cenu przez Woj. 
Komsje Cen. Pontewa-: rnlatwie-
11ie tei spraw11 pr:edluża si ę. 
llS?Coelek wciaż brakuje", 

Co powie przemysł~ 

Woi. Prwcl.<. HandTii Art. Pa­
pierniczymi i Snn1·fotvttmi pi .~ze 
do na.• po notatce pt. „Dobrn 
porhod?enJe": 

Niestety, nie mamy możliwo-
sci Sprzedażv towotu, j)Ollieważ 
jest on i·mprowadzany na na­
szym. rynkn wyłącznie w dużych 
opakowanach, całkowicie nie­
pnydatnych dla klientow prng­
nących rnżyć np. tylko 10 dkQ 
do s1narowania roweru. 

1/znając, ie postulat R. w spra ­
wie sprzedaży towottL w małych 
opakowaniach jest sluszny i uza­
sadniony, zapewniamv, te wystą­
pimy z odpowiednią propoz11cją 
rto przemysltt.' 1 

Adres Reflektorka: „Dziennik 
Lódzkl", ul. Piotrkowska !16 
90- 103, Lódt, „Reflektorem po 
Lodzi". Nasze telefony. 337-47, 
341-10. 

PISZCIE no NAS 
NUJCJE. CZEKAll'fY! 

I TELEFO· 

-

ARLEKIN - ~odz. 10, 17.3-0 „cza­
rodziejski k\\'iat". 

PDIOKIO - nieczynne. 

MUZEA 

(jp) 

radz. 
16, 18, 
lat 16. 

DZIENNIK WDZKI ar 133 (7933) l 
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Najbardziej int~resują się sprawami reformy oświaty rodzice tych młodych 
łodzian, którzy mają jeszcze mleko pod nosem, bądź wybierają się dopiero do 
przedszkola, oraz tych co właśnie zaczęli edukację szkolną i nie bardzo zdajq 
sobie sprawę z tego co ich na tej drodze czeka. Zainteresowanie w pełni zro­
zumiałe - skoro bohaterami pierwszeqo etapu reformy naszego szkolnictwa 
będą właśnie obecni 1-klasiści - już jako uczniowie klas szóstych oraz te dzi­
siejsze maluchy, które po odpowiednim przedszkolnym treningu pójdą po raz 
pierwszy do szkoły w roku 1978. 

rzyJęla się opm1a, że lu­
nonauta może na Księ­
życu przy tym samym 
wysiłku, skoczyć 6 ra-

zy wyżej niż na ziemi. Tym­
czasem astronom A. Drożyner 
przeprowadził obliczenie, z kt'ó­
rego wynika, że: „Jeżeli ciężar 
skoczka na Ziemi jest 84 kg i 
może on skoczyć na maksymal­
ną wysokość HZ - 1 m, to na 
Księżycu maksymalna wysokość 
uzyskana przez niego będzie 
HK = lJ..,2 m, a nie 6 m ! W 
obu wypadkach silę mh:śniową 
przyjęto równą 273,7 kg". 

Wbrew zakorzenionym pogll\­
dom na Księżycu mogą wiat! 
wiatry, choć nie ma tam atmo­
sfery. Silne, choć krótkotrwa­
łe porywy powstawać mogą w 
rezultacie trafienia meteorytu 
w powierzchnię Księżyca. 
Wiadomości powyższe zaczer-

punkty obserwacyjne, sekcje spe 
cjalistyczne. organizują odczy­
ty, pokazy nieba itp., Imprezy o 
tematyce astronomicznej I zwią­
zanej z pokrewnymi dziedzinami 
wiedzy. 
Zarząd Główny PTMA, maJl\­

cy swoją. siedzibę w Krakowie 

z. Szczepan~a~ 

WSZ s ko na ra 

Czasami, kiedy astronomowie 
dokonują obserwacji jakiegoś 
ciała niebieskiego, pojawia się 
chmura. która zRsłania uołt> ob­
~<>rwacji, Jeżeli jest to na przy­
kład tzw. nimbostratus, łub cu­
mulonimbus, można zastosował! 
metodę zwaną w meteorologii 
lotniczej „wyżymaniem oblo­
ków", polegającą na odstrzele­
niu ze spPc.ialnego, ale bardzo 
prostego działa pocisku, 
względnie rakiety, wypelni'onej 
preparatem zawierającym .ioiłPk 
ołowiu lub siarczanu miedzi. 
W:ystarczy 10 do 15 g jodku oło­
wiu, aby obłok o objętości 10 
km sześć. zamienił się w prze­
ciągu 10-15 minut w rzęsisty 
deszcz. 

pnęliśmy z miesięcznika „Ura­
nia", będącego organem Pol­
skiego Towarzystwa Miłośników 
Astronomii. Towarzvshvo to 
istnieje w Polsce od ponad 50 
lat i obecnie skupia około 3 tys. 
astronomów-amatorów. Są wśród 
nieb takft> osobv prow:ulzącf' sa 
moclzlelne prace obserwal'vjne. 
niejednokrotnie o poważnym 
znaczeniu naukowym. 

Przy ul. Solskiego 30/8, zajmuje 
się koordynal'ją wszystkich tvch 
prac, prowadzi działalność ln­
~truktażnwą i udziPla wyl'zert>" 
ja,cych informacji dotyc:r,ących 
całt>j astronomicn1ej nroblema· 
tyki wszystkim tvm, którzy 
chcieliby sie z tą piękną dzlr­
clzlną zapoznać bliżej. Za imujt 
się także kołi>ortażem takich 
wydawnictw .iak: „Mapa obroto· 
wa nieba". „Vademecum Bsh·o­
nomiczne", cz:v „Amatorski t11-
leskop zwiercledłany". 

W myśl zalożeń stopniowej realizacji reformy oświatowej w 
naszym kraju. z dniem 1 września 1978 r. nastąpi bowiem 
przekształcenie 8-klasowej szkoły podstawowej na powszechną 
lO~letnią ogólnokształcącą szkolę średnią i od tego to roku nie­
ktorzy uczniowie chodzić będą do szkoły obowiązkowo o dwa 
lata dłużej. Program IO-letnie.i szkoły średniej wprowad7ony 
zostanie na.ipierw w klasie I i VI, w roku szkolnym 1979/80 -
w klasie II i VII, w roku szkolnym I980 81 - w klasie Ul 
i VIII itd. Uczniowie promowani w roku szkolnym 1980 81 do 
klasy IX obowiązani będą kontynuować naukę w szkołach 
przekształconych na szkoły z klasami I-X. 

ster oświaty i wychowania - Je­
rzy Kul>erski - „nowe programy 
kształcen i a, nowe podręczniki, no 
woczesne środki i metody dydakty­
czne dla 10-letnie.i szkoły pow­
szechnej i dwuletniej szkoły spe­
cjalizacji kierunkowej wymagają 
kompleksowych studiów, ekspertyz 
i analiz naukowych, a także badań 
eksperymentalnych, które muszą 
być zakończone do r. 1978. W tym 

Wszyscy członkowie zrzeszeni 
są w 27 oddziałach i ł sekcjarh 
PTl\łA na terenie całego kraju. 
Placówki te prowadzą stacje I (ju) 

Pn:ewiduje się. że w roku szkol­
nym 1981182 wrganizowanych bę­
dzie w kraju około 5.5 tys. 10-let 
nich szkół średnich - z tego w 
miastach około 3.800 i na wsi ok. 
1.700 szkół. Tak więc 

NA WDROŻENIE NOWEGO 
MODELU SZKOLNICTW A 

przeznacza się 5 lat między ro­
kiem 1978 a 1983, w którym to roku 
ukończą powszechną. IO-łatkę jej 
pierwsi absolwenci. Zgodnie z za­
łożeniami tylko niektórzy z nich, 
a mianowicie ci, którzy potwier­
dzą swe szczególne uzdolnienia w 
olimpiadach pn:edmiotowych i kon 
kursach organizowanych centralnie, 
będą mogli pójść od razu na 
studia. Na większość absolwentów 
IO-latki czekać będą (od 1 września 
1983 r.) dwuletnie szkoły specjali­
zacji kierunkowej przygotowujące 
do dalszego kształcenia w szkołach 
wyższych i pracy w niektórych za­
wodach oraz szkoły zawodowe, 
gdzie nauka (w zależności od po­
trzeb specjalizacji zawodowych) 
trwać będzie od pól roku do 2,5 lat. 
Pierwsi absolwenci opuszczą mury 
tych szkól w latach I984/1985 wy­
bierając dalej - stosownie do mo­
żliwości i zainteresowań - pracę 
lub studia. 
Piszę o tym wszystkim tak szcze 

gó!owo po pierwsze: zgodnie z ży­
czeniami wielu czytelników doma­
gający~~ ~\ę dokładniejszego „ka­
lendarzyka' reformy, a po drugie 
- by zwrócić uwagę na takt, Iż w 
przypadku tak ogromnego przed­
sięwzięcia. jakim jest gruntowna 
przebudowa systemu oświatowego 
- wszystkiego na raz (jak to su­
gerują niektórzy) zreformować sie 
nie da. Reformę taką popn:edzić 
musi budowa solidnych fundamen­
tów, bez których sugestie raportu 
o stanie oświaty i wspomniane wy 
żej plany pozostałyby jedynie po­
bożnymi życzeniami na papierze. 
Nie ma przy tym co ukrywać tak­
tu, że budowa tych fundamentów 
nie jest zadaniem łatwym. W cią­
&'U jednak ostatnich dwu lat na­
stąpiła np. znaczna poprawa sytua­
cji materialnej nauczycieli; opra­
cowano program kształcenia i do-
skonalenia nauczycieli: tworzy 
się zbiorowe szkoły gminne 
w oparciu o które możliwe będzie 
upowszechnienie , wykształcenia 
średniego na wsi; rozwój sieci 
przedszkoli I ognisk przedszkol­
nych zmierza do powszechnego ob 
jęcia 6-latków wychowaniem przed 
azkolnym. 

A CO DALEJ? 

Pracy przy dalszym doskonaleniu 
systemu oświatowo-wychowawcze­
go, na którym oprzeć się ma przy­
szła 10-latka jest jeszcze mnóstwo, 
wziąwszy chociażby pod uwage po­
trzebę modernizac.ii treści I metod 
nauczania i wychowania, rekon­
strukcji sieci szkolnictwa zawodo­
wego, usunięcia dysproporc,JI w za 
krP-~łe bazy materiałno-tech.niczne,i 
szkół, lepszego ?~opatrzeni'\ irh 
w nowoczesne pomoce naukowe, 

Czyny społeczne 

działaczy kultury 
Ponad 3,2 mln zł wyniesie w br. 

wartość czynów społecznych podję­
tych przez twórców, pracowników I 
działaczy kultury związanych z in­
stytucjami podległymi Wydz. Kul­
tury i Sztuki Urzędu m. Lodzi. Na 
wartość tę składają się m. in. li­
czne spektakle i koncerty. spotk;i­
nia autorskie. prace dokumentacyj-
ne i p0rządkowe. Ckatl 

„Kozacy dońscy" 
Tylko raz zaprezentuje się łódz· 

kiej publiczności radziecki Zespól 
Pieśni i Tańca „Kozacy dońscy". W 
programie blisko 40 lat istnieją­
cego zespołu, poznamy bogaty, bra 
wurowy folklor znad Donu. Arty­
ści wystąpią dziś (6 bm.) o godz. 
18 w Hali Sportowej. Bilety do na­
bycia w „Gromadzie", „Orbisie", 
„Turyście" i Estradzie Lódzkiej, a 
od 16 także w kasie hali. (rg) 
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podręczniki, meble, a wreszcie ra­
dykalnego przyspieszenia tempa 
budowy szkól. 

Zadania te, od których zależy czy 
w r. 1978 w każdej szkole istnieć 
będą odpowiednie warunki do rea­
lizacji założeń reformy - podzie­
lono na trzy 11:tapy. W pierwszym 
- do roku 19'15 - przygotuje się 
- w oparciu o dorobek nauki w 
kraju i u naszych sąsiadów 
projekty najbardziej racjonalnych 
rozwiązań przyszłego systPmu edu­
kacji narodowej. 

też czasie wypracować trzeba pod-

dowego, elastycznego i dostosowa-
stawy systemu ~zkolnictwa zawo-1 

nego ·do zmieniających się potrzeb . w 
gospodarki narodowej". 

Etap trzeci - trwający do roku 
1985 - będzie etapem oceny wpro­
wadzanych w życie zmian progra-

MUZEUM SZTUKI 
mowych, metodycznych i organiza­
cyjnych, a także etapem formuło­
wania wniosków i prognoz doty­
czących dalszego rozwoju naszej o­
światy do roku 2000. Zrozumiale 
jest bowiem, że nowoczesny sy­
stem oświatowy musi być syste­
mem elastycznym, 'reagującym 
szybko na doświadczenia praktyki 
szkolnej, wymogi życia, postępy 
nauki i techniki, a także ... 

przedsmak lat 
Jak wiadomo, przyszłe Muzeum 

osiemdziesiątych 
skali pól technicznej, a dopiero na 
końcu - na skalę przemysłową. W 
stosunku do planów. jakie Muzeum 
ma na dalszą przyszłość, niedzielna 
impreza było to udane działanie w 
skali - półtechnicznej. . 

W etapie drugim - do r. I978 
- ustalony zostanie O zatwierdzo­
ny przez Sejm jesienią I975 r.) o­
stateczny kształt przyszłego szkol­
nictwa - treści kształcenia i wy­
chowania dla poszczególnych po­
ziomów nauczania. 

Jak powiedział na niedawnym 
spotkaniu z dziennikarzami mini-

marzenia rodziców, nauczycieli i 
uc;;niów o jeszcze lepszej i cie­
kawszej niż ta, którą zbudować 

· zamierzamy prawdziwej szk o 1 e 

Sztuki, które powstanie w Parku 
Kultury na Zdrowiu, ma mieć cha­
rakter Instytucji otwartej na „„ztery 
strony świata'', zorganizowanej nie 
na zasadzie wyłącznie statycznych 
wystaw. Szeroko rozumiane imprezy 
artystyczne zbliża muzeum •POleczeń­
stwu l sorawią. te kiedy sie Już be· 
dzie w Parku. to s!ę go nie ominie. 
Próbę podobnego zorganizowania 
kontaktu z ta instytucja stanowiła 
o•tatnla .. Nlecl>.lela w Muzeum <;ztu­
ki". Był to dzień. w cla1m ktt'>rego 
orzez gmach na Wieckow•klego orze­
winęlo s:ę 3-4 tvslące lmlzi. a wlec 
lloś<' uczestników lmprezy godna po­
znnros7.rzenia. Do•tępne bylv zwle­
dzajacym - sztuka europejska od 
!!"tvku rlo hiroku. mal"rstwo ool-

Zainteresowanie „Niedzielą w Mu­
zeum Sztuki" było ogromne. Wśród 

widzów przeważała młodzież, ale i 
inne kategorie wieku były reprezen­
towane bogato. Spotkałem Antonie­
go Starczewskiego uważnie studiują­
cego prace Brattlnga. a z Warszaw~ 
specjalnie przy!echalo Jury Między­
narądowego Biennale Plakatu. 

Technicy. kiedy wynajdą coś nowe­
go, to produku.Ją to - jak mówią 

J . URBANKIEWICZ 

ładz przyszłości. 

Wizyta teatru belgradzkiego 
w ramach wymiany kulturalnej 

odwiedzi Lódź - rewizytując Te­
atr Nowy (który bawił w Jugo­
sławii w październiku ub. roku), 
teatr dramatyczny z Belgradu -
„BEOGRADSKO POZORISTE". 

Teatr ten zaprezentuje dramat 
z okresu międzywojennego M. 
Ilića i s. Stojanovića „l\JILCZE­
NIE SLOBODANA RADENIKA", 
komedię folklorystyczną Stevana 
Sremaca „ZONA - CORKA 
ZAMFffiA" oraz klasyczną kome­
diofarsę, ojca teatru serbsl<ie<;o 
Jovana Sterije Popovića - „PA· 
TRIOCI" 
Zespół ·belgradzki wystąpi przed 

łódzką publicznością na Dużej 
Scenie Teatru Nowego w dniach: 
8, 9 i n, zaś 12 bm. - zapre­
zentuje „Zonę" w Warszawie, 13 
bm. - .,Patriotów" w Radomsku, 
a 14 bm. - „Milczenie" - w Kut­
nie. 

Teatr Nowy, który w stosunku 
do zespołu „Beogradsko Pozori­

skie XVTU-XTX w„ a 1~dnocześnie 
nowinki w post•ci wvst•w: rvsun­
ków l gw•szv ~rtvstkł francus1<1PJ. 
CMherlne Val sztuki 1nformor-vjnej 
1"'11n!C'~O T. nq1ivvb:t~ipic::;7vcli hnlPn­
dersklcli l(raflków. P'f'tera Brattlnga 
ł wresrcfe - wvc:tawa na'łno~·c::7.vch 
nabvtków b'.bli'lfoki Muzeum Sztuki. 

Poniewat park otaczający muzeum 
pozostaje wciąż w sferze marzeń. 
ciasny dziedziniec z powodzeniem 
pełni! rol~ patia, które; · pomieściło 
słuchaczy koncertu muzycznego. wv­
konawców Kwintet Wojskowy 
„Ad Astra", liczne kiermasze oraz 
akcesoria loterii państwowej. prze­
znaczonej na Centrum Zdrowia 
Dziecka a zorganizowanej w czynie 
społecznym przez uczniów Państw. 
Liceum Sztuk Plastycznych. Losy 
sprzedano wszystkie, co równlet do-

l wodzi powodzenia całej Imprezy. 
Catherine Val wygrała obraz. którego 
młodociany twórca będzie mógł z 
duma opowiadać, te pracuje„. na 
eksport. 

w skali laboratoryjnej, potem - w 

S. Brandt - Metody statystyczne 
i obliczeniowe analizv danych. PWN 
1974 r.. str. 279. zł 50. 

Zarys historii Partii Pracujących 
Wietnamu. KIW 1974 r„ str. 175. 
zł 30. • 

J. J . .Malczewski Osiemnasty 
kołobrzeski. MON 1974 r„ str. 584. 
zl 45. 

z lat wojny, okupacji i odbudo­
wy. MON 1914 r., str. 528. zl ~o. 

E. Basiński - Stosunki polsko-ra-
dzieckie w latach 1945-1972. KiW 
1974 r., str. 790, zł 120. 

H. Domlnlczak - Wróciliśmy na 
ziemię lubelską. MON 1974 r„ str. 
211, zł 35. 

H. Gawrońska - serwetki. Kon­
fekcja szydełkowa. „ watra" 1974 r„ 
str. 116. zł 22. 
. z. M. , MalyJaslak - Cwlczenia au­
dytoryjne w szkole wyźszej. PWN 
1974 r„ str, 263. zl 28. 

Nowoczesność 
zycznym dzieci 
1974 r. str. 234, 

w wychowaniu fi­
l młodzieży. WSiT 
z!. 35. 
WSIT 1974 r„ str. Zespól Camer-ton wystąpi! ze swo- Wyspa Wolin. 

Im znanym . ale zawsze chętnie siu- 148. z! 26. 
chanym programem „Ars Poetica". Z. Latalowa - Wyrazy - zdania. 
Studenci Pań•twowej Wyższej '>zkoly Przewodnik metodyczny do zeszytu. 

OL ZPAP 

Jak Już Informowaliśmy,' podczaa 
ostatniego walnego zebrania Okrcgu 
Lódzklego Związku Polskich Artys• 
tów Plastyków, preLesem Zarządu OL 
ZPAP wybrano ponownie Wiesława 
Garbolińskiego. Pozostały skład za­
rządu u:<onstytuował się ostatnio w 
sposób następujący: Jerzy Jankowski 
- wiceprezes Helena Korbik - sek­
retarz, Pawel Swiątk&wski - skarb!l!­
nik. oraz Zofia Lltak, Gra:ł.yl\a Snieł~ 
kp, Janus~ - owa~ll.I. Jerzy 'Frątczak 

czlonkow e. 

SPATiF - ZASP 

ste" pełni funkcję gospodarza, 
zadbał 0 odpowiednią oprawę po­
bytu artystów jugosłowiańskich. 
Między Innym; przewidziane jest 
zwiedzanie Lodzi, Warszawy. że­
lazowej Woli, Kraltowa I Oświę- Na 
ci mia. tów" 

zdjęciu: Scena 
Popovića. 

Muz:vc7.nPj dali koncert. Katedra WSiP 1974 r„ str. 28, zł 4. 
Ubioru Pań~twowej Wv7.szej Szkoly Z. Latalowa Wyrazy - zdania. 
Rztuk Plastycznych przygotowała po-

1 
Cw!czenla z pisowni dla klasy I. 

Na nadzwyczajnym zebraniu dele· 
gatów środowiska. wybrano 30 maja 
br. nowy Zarząd Oddziału Stowarzy­
szenia Polskich Artystów Teatru j 
Filmu - ZASP w Lodzi. W skład 
zarządu weszli: Zbigniew Józefo­
wicz - przewodniczący, Jaoun Ma• 
unek l Witold Jawi1 - wiceprze­
wodniczący. Teresa Wrocławska I 
Stanisław Dvzbardill sekretarze; 
Maciej Grzybowski - skarbnik. Piotr 
Augustyniak, Mirosław Szonett. Maria 
Niedtwiecka - czlonkowre. Zbigniew 
Jabłoński. Włodzimierz Skoczvlas -
z~sten<'v c1lonków. 

Nowym władzom zwiazków twór­
czych życzymy powodzenia w oracy, kaz mody. WSiP 1074 r„ str. 55, zl 7. 
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J. Katarasiński 

MYŚLENIE 
TAŃCEM 

hwalilem warszawski Teatr 
~ielki za „Coppelię" - i nie 
wycofuję się ze swego zda­
nia. Chwaliłem tancerzy z 
Tallinna za ich drugi wie­
czór - to zdanie także pod­
trzymuję. Ale, na dobrą 

sprawę, IV Łódzkie Spotkania Baleto­
w e stal)' się tymi spotkaniami sprzerl 
lat (Bejart, Ballet Rambertl, dopiero 
wtedy, gdy na ich scenie pojawił sie 
poznański Polski Teatr Tańca. 

Nonsensem byłoby oczywiście - z 
pewnego pu~ktu widzenia - zesta­
wiać „Coppelię" z baletowymi dzieła­
mi Conrada Drzewieckiego. W teatrzf' 
poznańskim klasyka jest warsztatPm. 
od którego dopiero z a c z y n a się ba­
let. Klasyka w zespole Drzewieckiego 
to podstawa kondycji, kontroli włas­
nego ciała; na całą resztę składają się 
pantomima, akrobatyka. taniec cha­
rakterystyczny - poszerzające możli­
wości wyrazu artystycznego, ale prze­
de wszystkim - ni y ś 1 choreograficz­
na, nadająca działaniom tancerzy i 
zespołu wymiar szerszy niż wymiar 
baletu. Tu już nie chodzi o odtańcze­
nie, mniej, lub bardziej sprawne, za­
planowanych pas, to już jest teatr 
wysokiej klasy i. choć nie pada w 
n im ani jedno słowo, nie wahałbym 
się użyć określenia teatr i n t e 
gr a l n y. U Drzewieckiego jakby nie 
bylo przypadku: wszystko - muzyka. 
wyraz taneczny, scenografia, a w ni<>j 
także światła i kostiumy. podporząd­
kowane są ściśle nadrzędnej idei emo­
cjonalnej. estetycznej, treściowej. 

Można by to zdanie odnieść i do 
łódzkieg-0 wieczoru baletowego i do 
prooozycji zespolu Państwowe; Opery 
i Filharmonii Bałtyckiej z Gdańska. 
Jednakże od idei do realizacji daleka 
droga. Najdalej posunął się chyba 
Tomasz Gołebiowski (Lódź - „Cztery 
es eje". „Drama tie story"). młody cho­
reograf. pokrywający zrozumiałe nie­
doświadczenie pasją artystyczną, szcze· 

rością i tym, co można by nazwać ta­
lentem z l:><>żej łaski. Jerzy Makaro­
wski (Lódź -„Solenne" i „Ad homi­
nem"'), już się na tym tle wydaje 
pretensjonalny; niepotrzebnie opatru­
je swe kompozycje szyframi bardzo 
trudnymi. !ub w ogóle - nie do od­
czytania. Gustaw Klauzner (Gdańsk -
„Gilgamesz'') - u niego wyraźnie się 
zarysowują zaczątki tego, co można 
nazwać współczesną myślą taóca. Na­
tomiast nie przekonała mnie Janina 
Jan:ynówna-Sobcza.k (Gdańsk - „Od­
wieczne pieśni" i .. Bachus i Ariad­
na"), świetna znawczyni baletu (co 
bvło widać w jej nadawanym prlez 
TV cyklu) - zagubiona iednak chy­
ba. już w praktyce. między tym. co 
chciałaby powiedzieć na scenie - a 
trudnościami z prze!ożwiem myśli -
na języik tańca 

Dn:ewieckiego widać zgod­
ność między tym oo myśli i 
tym co .,mówi". Nie będę tu 
wracał do opiwwanych iuż 
z okaz.ii III r:,SB - .. Adagia 

na smyczki i ori;(any" Albinoniego -
subtelnej imore5ji mającei za tern~t 
po prostu miłość. ludzką. fizycz'lą. Nie 
będę wraca! do wy~afinowane; „Pa­
wany na śmierć Infantki" R"lvela I 
,.Cudownego mandaryna" Bartoka. 
Trzeba by bowiem powtórzyć, tyle że 
wzmocnione - superlatywy sprzed 
dwu lat. I zespół się zwinął i cho­
reograf zmienił nl.eco. na je~zcze lep­
sze. pewne szczegóły (zwłaszcza w 
„Adas:iu" t.ańcronvm teraz przez 5 
par, bez podestów). 

Wypadaloby się zatrzymać nad no­
wymi kompozycjami - do „Adagiet­
ta" z V Symfonii Mahlera (harmoni.1-
nie zgodnej z muT.yką. poetyckiej. peł­
nej zachwytu nad czlowiekiem) I -
nad .,Epitafium dla Don Juana". któ­
re powstawało razem z muzyką (mu­
zyka prepar9wana. oparta ro.in. o ba­
rokowe motywy hi5zpańskie. utwon:o­
na przez Drzewieckiego i inż. Euge-

niusza Rudnika w Studio Eksperymen­
talnym PR i TV w Warszawie). 

Zwła;;z;cza chyba „Epitafium" jest 
najpełniejszym wyrazem tego, co 
Drzewiecki podkłada pod nazwę 
„teatr tańca''. Nie powtórzył choreo­
graf którejś z wersji Don Juana. Z 
wielu - w sensie fabularnym za.po­
życzył, z wieloma - w sensie ideo­
wym zdecydowal się polemizować. 
Niektórzy krytycy widzą w wersji 
Drzewieckiego obronę Don Juana -
c~łowieka. który nie umie pohamo­
wać swych namiętności. Mnie o5obiś­
cie wydaje się, że Drzewier"{; spoj­
rzał na da.Tl jua11owski mit z pozycji 
of!ar uwodziciela - a więc raczej 
skompromitował. niż usprawiedliwił -
i mit i same~o Don Juana. - Có± tam 
stary mit wobec nowych mitów -
zdaje się mówić cho~eograf w finale. 
Nowe mity, nowi ich no5iciele, są o 
·wide bardzit>.i brutalni niż Don Juan~ 

oektakl jest gęsty. finezyjny, 
każda postać celowo wpro­
wadzona . każdy ruch. każdy 
gest. znaczac-y, pełny. Jedy­
ne. co osłabia. orzynaimniej 

moje wrażenie. to - rozumiem . że za­
ło~ona - jegn „komik'l<Jwość". LitP.­
racki rodowód „EPitafi11m" zaciąi:yl nad 
całą strukturą choreodramu. Wynika 
to chyba i z tego że Drzewiecki jak­
by chciat powiedzieć - patrzcie. co 
może taniec - słowo iest niepotrzeb­
ne, myśl można wYrażać inaczej, in­
tiYmi środkami. I. o z.lośliwości sło­
wa - da! się ponieść 5łowu. literatu­
rze. Taniec stał się w iakimś stopniu 
służebny wobec literatury: w n wiele 
mnie:iszym stopniu by! nlm dla sie­
bie i prlez siebie. I tak sie „Eoita­
fium" zetknelo. w tym. co chciało 
,.opowied:i:ieć" - z niczym innym. jak 
z „Coopelią". 

Przyznam zaś . że wolę Drzewiec­
kiego wtedy. gdy wyraża tańcem to, 
czego nie da się wyrazić słowem -
ani do końca przeanalizować, ani opi­
sał, ani zdefiniować„. 
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~~ I TV MOŻESZ SPROBOWAćlll ~~ 
' ł, 
' Wojewódzkie Przedsiębiorstwo ~~ 

Tekstylno-Odzieżowe w Łodzi il i n f o r m u j e, 

że w Pabianicach sklepy przy ul. ul.: 

Warszawskiej 12 i Armii Czerwonej 15 
oraz w Tomaszowie Mazowieckim, w 

Domu Towarowym 

Al. Wyzwolenia 13 (stoisko komisowe) 
są do nabycia 

LOSY 
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~: 
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. KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘż~EJ ~ j 
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Ili OM N OG - A Ili bloki. Retkii1ska 92-29. b l. 
K BI AT . RODNICZY ~GR OWINSK 45, klatka C. IV p . po 19. 

• I n f 0 r m U J e, • POKOJ do w~•najęcla w blo 

Ili I 
kach. Tel. 884-90, a:odz. 

fe w chwili obecnej jeszcze przyJmuj.e z.a~ówienia li 20-22. 
9418 

ii 

na UkorzeniOne sadzonki gozdzlkOW DWIE panie uczace i pra-
• h d ' • cujące. poszukuia nokoju z 

Ili 
poc o zenia merystematycznego Ili WYl!Odam; od września. O -

d I 
!erty „9417" Prasa. P iotr-

- o rea iz~cji w mies.iącu. czerwcu. . kowska 96 . 

• Ceny w tym okresie kształtu Ją się następUJQCO: • 

Ili 
1. VI. - 15. VI. - 5,50 zł I szt. 11

1
1 

16. VI. - 30. VI. - 5,00 zł I szt. 

1

•11 NASZ ADRES: • 
KOMBINAT OGRODNICZY PGR Ili 

• 62-005 Owińska, pow. Poznań, tel. Owińska 191 • 

Ili 
Pozna~ 532-76, nr konta: Bank · Rolny O IP Ili 
Poznan nr 6-343. . -===·=·===·=·====·===·=·===·===·-'' "'-~~"'"""~~»~.....,_...,,~~~~~"-~~~~ 

! Uwaga I Uwago I 

MIESZKAŃCY OSIEDLA 

TEOFILOW C I KUPIĘ różne meble uży-' 
wane. Tel. 381-łJ do 13. 

Miejskie Pralnie i Farbiarnie 

w lodzi 

z a w i a d a m i a j q, 

ie czerwca br. został otwarty 

nowy punkt usługowy przy ul. 

ROJNEJ w PAWILONIE 427, 

f 

'~( \ ~~~~~:::~;;;~:.„~~ 
sty l<ierować·: 90-954 Lódt 
4, skrytka 57. 8948 ii 

i l\tASZYNi; dz'ewlar~ka . 
dwupłytową 5. niemiecka 
~przedam Lęczyca. Za-

~ :!~::la m::~~o,::dz~ u:.:~ 
,;; rzyw sztucznych tVP „Ka-

który świadczy usługi dla ludno-
łJ rola'' ora"I. 2 silniki „Mos-
~ kwa 25 A'' - sprzedam. 

j" 

ści w zakresie: * prania bielizny, * czyszczenia garderoby, 
* prania dywanów, 

I 
::~·N:;

4

·::· KM. now~· do 
lodz i ~przedam. Tel. 637-90. 

PILSIE ~orzedam oian'no 
~~ ,, pięknvm br1mieniu. ze-

'itR.r kred~n--;owy. z.e'iarek 

* prania pien.a, * prania firan, 

s1wajc~rsk!. n1aanPtofon 
~,~ „Melodia''. kan1ere filmo-
< wą 8 mm. ~oarat telef,... 

nlczny, Sienkiewlc7R 3~ 
m. 4a. 9451 g 

l KUPIĘ kawior astrachań-* prania koszul * oraz maglowania . . 
~ ski, tel. 344-56. Godz. U-20 

~ 
~ 

Punkt Usługowy czynny jest w 

godz. 7-19. 
~ 
~ 

..,..~~~~~~~ ...... lł.A:i'IA~~A4;~~~~'>1!. 

PRZETARGI 
Wytwórnia Filmów Fabularnych w Lodzi, ul . 
Łąkowa 29 ogłasza dru~i przetarg ogranicz.c­
ny na sprzedaż zbędnej przyczepy m-ki FSW, 
nr podwozia 33366, 75 proc. zużycia, cena Wl'­

wolawcza 6.000 zl. 
Przetarg odbędzie się- w dniu 20 czerwca b,·. o 
godz. 10 w Wydziale Transportu i Agregatów 
WFF w Lodzi, przy ul. Wieniawskiego 70a. 
Do przetargu mogą przystąpić przedsiębiorst\\'~ 
państwowe jak i osoby fizyczne. Oferenci mu­
szą uprzednio przedstawić zaświadczenie z Wv­
działu Komunikacj~ Urzędu Wojewódzki~go 
(Urzędu Miasta) stwierdzające, że nabycie przE'z 
nie pojazdu jest uzasadnione w świetle pruni­
sów w sprawie krajowego transportu dl'Ogo•ve!!o 
oraz złożyć oświadczenie że nabyty pojazd bę­
dzie zakupiony do potrz.eb własnych a nie do 
dalszej odprzedaży z wyrażeniem zgody na Wfł ­
runki przetargu. Wadium w wysokości 10 pror.. 
ce,ny wywoławczej należy składać najpóźniej w 
przeddzień przeta.rgu w kasie głównej \VFF 
przy ul. Łąkowej 29. W.w. pojazd moż.na og:ą­
dać codziennie z wyjątkiem sobót i świąt w go­
dzinach od 9 do 13 na terenie Wydziału Trans­
portu i Agregatów. ul. Wieniawskiego 70a. Wy­
twórnia Filmów Fabularnych zastrzega sobiP. 
prawo wyboru oferenta lub odstąpienia od prze­
targu bez podania przyczyn. 75J-k 

Wyiwórnia Filmów Fabularnych w Lodzi, ul. 
Łąkowa 29 ogłasza drugi przetarg nieograrnczo­
ny na sprzedaż zbędnych pojazdów m-ki: 
1. „Warszawa" 203K, nr podwozia 157028, 6.i 

proc zużycia. cena wywoławcza 22.400 zł. 
2. „Wai·szawa 203", nr podwozia 15295 l, 70 

proc. zużycia. cena wywoławcza 18.000 zł. 
Przetarg odbędzie się w dniu 20 czerwca br. o 
godz. 10 w Wydziale Transportu i Agregat0w 
WFF w Lodzi, przy ul. WieniawskiE>go 70a. 
Do przetargu mogą przystąpić przedsiębiors•wa 
państwQwe. jak i osoby fizyczne. Osoby fizycY.­
ne muszą uprzednio złożyć oświadczenie. ze na­
byty pojazd będzie zakupiony do potrzeb wła­
snych a nie do dalszej odprzedaży <>raz 7.e wr­
rażają zgodę na wa·runki przetargu. Wadium w 
wys. ioo 0 ceny wywoławczej należy składać naj­
późiniej w przeddzień przetargu w kasie g łównej 
WFF przy ul. Łąkowej 29. W w pojazdy można 
oglądać codziennie z wyjątkiem sobót i świąt 
w godz. od 9 do 13 na terenie Wydziału T ran <­
portu i Agregatów. ul. Wieniawskiego 70a. Wy­
twórnia Filmów Fabularnych zastrzega sobie 
prawo wyboru oferentów lub odstąpien:a od 
p rzetargu bez podania przyczyn. 752· k 

,.SYREXĘ 104" sprzedam. 
Tel. 433-85. dzwoni e : i(odz. 
9-19. 9434 g 

„SIMCĘ-Aronde" stan 
dobry - sprzedam . S5.000 
zł - Tuwima 46 m. 38. oo 
godz. 19. 9557 g 

PIL'.'llE sprzedam „Warsza 
we 224", rok 1969. Tel. 
442-23. 9566 g 

FABRYCZNIE nowa „Sko­
dę llOL" zamienię na fa­
brycznie nowego .. Wartbur 
ga". Oferty .. 9j22'' Prasa . 
Piotrkowska 96. 9522 g 

,,FIATA 126pu sprzedam. 
Odbiór „Po 1mo-Behamot''. 
Oferty „9ii44' Prasa, P :otr­
kowska 96. 

,.STCODĘ IOOS" rok 1970m. 
sprzedam. Narutowicza 41 
m. 33. 9462 g 

.,LAMBRETTĘ" sprzedam. 
462-69. 9567 g 

KAROSERIĘ „Fiata 125p" 
oraz lakier zagraniczny 
sprzedam Tel. 864-43. 

l\I-4, kwaterunkowe - O­
siedle Wt. Bytomsklei. za­
mienóę na M-5 lu b M-6 w 
tej samej dzielnicy. Tel. 
541-66. 9392 g 

MLODA. samotna p0:;zuku­
ie pokoju. Oferty „9387" 
Prasa, Piotrkowska 96. 

KONSTANTYNOW olac Ko 
~ciuszki I m. 2. duży po­
kój. kuch·nia. zamienię na 
m"lir1s1e w Lodzi. 

i\'JLODE małżeństwo bez­
dzietne poszukuje mieszka­
n~a. Otertv „~395" Prasa, 
Piotrkowska 96, 

J\ILODE małżeństwo z 
dzieckiem posrnku1e mie­
szkania na okres 2 lat. O­
ferty „9401" P ras a, P iotr­
kowska 96. 

POKOJU z Oddzielnym 
wejS-ciem na rok poszuku­
ję. Płatne z góry, orerty 
„9404" Prasa. Piotrkowska 
96. 

CENTRUM - mieszkanie 
2 ookoje. kuchnia z wygo­
dami, o~rzewanie akufnula 
cyjne DO\\'. 66 m kw. na­
da.fa.ce sie na oracownie. 
zamlenle na oe>kói z ku<'h­
nia, 1 wv~odaml 1 ookóJ 1 
częśc:o\\·vmi wvl!odaml. O­
fert.v „941 S" Prasa, Piotr-

kowska 96. 

DWA duże Pokoje z kuch­
nią, bloki. w.vsoki parter 
(ce~ła). za mienie na dwa 
małe poko.ie. ku<'hnia 
b!oki, Oferty „9356" Prasa. 
Piotrkowska 96. 

ZAl\llENIĘ 2 ookoje. kuch 
nia, wygodv (bez <"O) ; Po 
kói. kuchn ; ę, cześclowe wy 
~ody, na 3--4-p<>kojO\\'e roz 
kladnwe w st~n-m budow­
nictwie. Tel. 305-66 - "ie 
czo rem. 9285 g 

M-! „Lokator" - Pole•ie. 
zamienie na M-3 luh M-4. 
Tel. fi30-6-0. !1.103 ,; 

POKOJ w blokach dQ WY­
naJeclft. Oferty „9:l32" Pra 
sa. Piotrkowska 96. 

l\fALŻE~STWO - czlonko 
wie spółdzielni - ooszukuje 
pokoju sublokatorskle!!o 1 

oddzielnym wejściem. Ofer 
ty „919417 Prasa. P iotrkow­
.ska 96. 

POKOJ 24 m (Piotrkowska 
przy Worcella). zamienię 
na pokój. kuchnia lub 
większe. Oferty „9182" Pl'a 
sa, F-iotrkO\vska 9B. 

l'.'IOWROCLAW - 3 poko­
je spółdzielcze. komłoi:-t. 
zam\enie na podobne 
Lódź. In!ormacje: Lńdź. 
t"l. 818-25. 9171 g 

PRACOWSJK uniwer~ytetu 
poszukuje mieszkania lub 
niekrępu]ace!(o o„knju z 
wygodami. Tel. 851-23. 

ZAOPIEKUJĘ sie starszĄ 
kulturalna Panią w zamian 
za pokól. Oferty „9368" 
Prasa. Piotrkowska 96. 

PILNIE odstiwie lokal 
przemyslowy z telefonem 
oraz sorzedam aparat do 
suszenia wlosó-..v. Tel. 
409-39, godz. 10-14. 

STARSZA, kulturalna po­
szuku.ie pokoiu. Tel. 885-30. 
pO 16. 

POSZUKU.TĘ pokoju z n1e­
krePui11cvm wej<\('iem na 
3 l:lni w t:ve:odniu 'bP7 no­
cle!!u) . Ofertv „9515" P ra­
sa. Piotrkowska 96. 

DWAJ panowie po stu ­
diach członkowie spóldziel­
ni wynajmą samodzieln<> 
m!eszk:inie - niote bvć 
od \\Tze~nia . Ofertv „9:;12" 
Prasa, P l<>trkowska 96. 

INŻYNIER - czlonek spót 
dzielni wvirnjmie samodziel 
ne n1ieszkanie zaraz lub 
od września. Oferty „9511" 
Prasa. Piotrkowska 96 . 

WARSZAWA - ! t><>k-0je. 
kuchnia. zamienie na po­
kój. kuchnia - Lódź . O­
ferty .. 9;;76" Prasa, Piotr­
kowska 96. 

KUPIĘ M-3 lub M-4 wla­
snościowe. Oferty „~563" 
Prasa. Piotrkowska 96. 

J\1ALŻE1'1STWO z matym 
dzieckiem. czl<>nkow!e snól 
dzielni posznkuje mieszka­
nia na k !lka miesięcy. O­
ferty „95~8" Prasa. P iotr­
kowska 96 . 

1\1•2 spółdzielcze Koziny 
I pokó.i samodzielny z co 
kwaterunkowv. P abia nicka. 
zamienie na M-3 lub M -4. 
Oferty „9525" Pnsa. P iotr 
kowska 96. 

M-4 dwupokojowe, ro1kła­
do we (kwate runkowe. K o­
ziny, zamieni~ na 3 po­
koje najchętniej dzielnica 
Górna. Oferty „9329" Pra­
sa. Piotrkowska 96, 

KAWALERKĘ - bloki, IV 
piętro. zamienię na \Vięk­
sze. stare budownictwo . 1 
wygo<laml. OCerty „9493" 
Prasa. Piotrkowska 96. 

ZGIERZ - blok! - 3 po­
koje. kuchnia. co. ~az . te­
lefon, siaraż. zamienię na 
podobne w [;odzl. Oferty 
„9505" Prasa. Piotrkowska 
96. 

POKOJ, kuchnia. wnęka. 
37 m„ b loki - Koziny, za­
mienię na dwa ooko1e. 
kuchnia - bloki. O(erty 
„9471" Prasa, Plotrkowslca 
116. 

BLOKI - Pokój umeblo­
wany. kuchnia . łazienka o­
raz 3 ooko1e - stare bu· 
downictwo - do wyna.1i:­
cia. Oferty „9473" P ra­
sa. Piotrkowska 116, 

M-5 spółdzielcze ~ bloki 
- Teofi ló w zamienlę na 
M-2 i M-3 n:\ Teofilowie 
lub Osiedlu Reymont•. O­
ferty „9501" Prasa, Piotr­
kowska 91, 

~~w._~~~~~~~~'~'&.""'~""~"&..\..~\..~""~'~~~~~~ I · · Wielka niespodzianka ~ 
~ dla grających I 
I w Totalizatora Piłkarskiego ~ 
~ PP TOTALIZATOR SPORTOWY ~ ~ ~ 
~ ORGANIZUJE ~ 
~ dodatkowe zakłady piłkarskłe na ~ 
~ MECZE MISTRZOSTW SWIATA W 1974 RJ ~ 
~ No mecze zaplanowane w terminie od 13 do 18 czerwca br. ~ 
~ kolektury przyjmują zakłady od dnia 1 do 11 czerwca br., ~ 
~ natomiast ~ 
~ ~ 
~ na mecze zaplanowane w terminie od 19 do 23 czerwca br. - ~ 
~ kolektury będą przyjmować w dniach od 14 do 18 czerwca br. ~ 
~ Zestawienia par są do nabycia we wszystkich kolekturach ~ 
~ . Totalizatora Sportowego. ~ 
'~~~~~~~"'~~~~~~~ 
P°.KO.JU z nlekrepujacym 1 UCZCIWEGO 1.nalazcę ze­
we.1sc1i:m, poszuku.1i:. Ofer-1 szytu z dokumentami, pro­
ty „9418 Prasa, P10trkow- s?ę 0 zwrot za w~·nagro­
s.ka 9f>. dzeniem. Dzw~:mić 887-:rn oo 

godz 16 9710-g 
ZAMIENIĘ kawa'erke -1--·: . 
~Lt~mier:;~a. bloki k\\'ate- UXIfWAżNIA się zal'(ubio­
nmko\\e - n~ 2 lub 3 po-· na oiecz~tkę: „Nr 7R kon ­
k-0.1e \\. blokach. ')ferty I wo~nt co.-,trali R v bnei \V 

~464" Prasa, Piotrko\\'.>ka L'vlti''. 94R3 g 

ZESPOL Przychodni Spe­
cjalistycznych m. Lodzi -

CHE<\llA _ e~zaminy 47g_41 Przvchodnia Skórno-Wene-
mgr C ii!sielski. rologiczna. ul. Zak11tna 44. 
---- . -· I p„ rejestracja. przy1mu-
MATEMATYKA, fizyka ie cala dobę (oprócz nie-
e~zam\ny (wstępne). PKWN dziel). udziela oorad w za-
23/1 5. Mokrosz . kresie chorób wenervcz­
------------- nych I J,eczy bezplatn!e. 
ANGIELSKI. Tel. 838-01. Ol 
szewski. 9356 g I DR JADWIGA A!'IFORO-

-- , WICZ skórne. weneryczne 
FIZYKA, chemia ml(r Blus. 16.30-19. Próchnika 8. 
tel. 419-17, P<>kói 818. PO 
18. 93-05 g I 

. -- - CZERWOSIEC Konstanty 
!\IATEMATYKA, fizyka -1 gtnekolog. Tuwima 20. tel. 
mgr Walkowski. Tel. 5!16-08. 355-30. 9130 g 

J\IATE:ll.4TYKA. fizyka.\ DR ZIOMKOWSKI _ skór­
chem1a - k~reoetyc1e. Sta. ne. weneryczne 16-19. 
wiany. tel. 3~3 -81 · Piotrkowska 59. 

MATElltATYKA. (!z.vka 
mgr P l uskowski i57-57. 

POMOC domowa do slar­
szego mal7e1\stwa ootrzeb­
na . Wyjazd na letnisko. 
Lódź. Boleslawa 5. tel. 
421-27. 9li5 li. 

PRZY.JMĘ dowrs\\\'O pry-

CYPERLING - specjalista 
l!inekolog PKWN ~. tel. 
240-17. . 9ii>l-g 

GAR ż śródmieście, do 
wynajęc'.a. Tel. 369-17 po 
~odz. H. 

\\'8tne lub oa1\stwowe z ZAKLAD prywatny ekspre­
mieszkan'em. Oferty „9479" sowo czyści podłogl. PCW. 
Prasa. Piotrkowska 96. mvle okna. Tel. 856-17. po 

11.ociz. u. 93u g 
POMOC domowa docho­
dząca do o"Sób doro-;tn::h 
- l»(rzebna. L6dź ul. O­
bornicka 2 m. 47. po 16. 

NATYCHMIAST ootneb­
na wvkwalifiko\\·ana no­
moc don1owa do 9-niie­
sięczne~o d7..if'H·k~ na 8-10 
godz}n dziennie. Z~łosze­
nia: tel 462-19 

:-i .\PRA WIA uszkodzon~ 
garderobę. artystyczna ce· 
rownia. Wieckowskiego 23. 
Frankowska. 

WYPOŻYCZALNIA sukien 
Obr. Sta!ine;radu 32. Pod-
niesińska. 94111 g 

TAPICERSTWO samocho-
do\\·e od czer\\·ca Hł74 w~­
konuje orac.•O"wnia _kalet!'l­
czo- rymarska Lódz. Mte­
dziana to . .Ton. 

PRZYBL!\KAr, , h ~t I PIAXI:\'A stroi. naprawia: 
. • : to c. a. ocen~a . transoort. Grocho\\ 

anl(1elsk1. Tel. _::-08-:'.14. ___ / sk'ł. Piramo;Yicza 1~. tel. 

30 :llA.JA QO?')StR\\'iono w 376-21. 9o20 g 

1aksó\\·ce wiek'1a i1o<\ć 1na- 1 BI. STOR. ortalion naprawia 
czkńw r„q~k~·,•4:..c1,') zn::tl~:n- C.r.orownia. Piotrkowc;;k;:i 28, 

~;~~~~~~~i~m~\\·:;;~1 k:a w~ Szolin. 9558 g 

m. 5 9590 g TELEWIZORY naprawiam. 

PRZYBJ,Al{Af, 'ie oles ~Ol 
lip - ~uka. Drewm„,•· i:l(q 
54 m. 2. 9G03 g 

:ltAREK Zin'<''\·ic1. 7!1Ubil 
:nrteks nr 25TI3 wyd, r·ir1e-7 

PL. 954R I'( 

RF.GIX A ,JPdvńcka 3 Ma­
jĄ 27, zgulJH~ le<?ltvm~~.1e 
eo;tu7.hnwa ,·vn. nr7r.z P::iń­
<twowe Pr1.edszkole nr 5. 

Budt.ie.1ewsltl 256-37. 

NAPRAWA lodówek sprę­

'"""'lWV<'h . Zaklad Elektro 
mechaniki Chlonn'<'7 Pi 

K e;zc?. Muszlowa !1. (bo­
czna DubOis). Krótkie ter­
miny. Gwarancja. 

NA.JSTARSZE w Polsce 
Biuro :vr3tryn1onialnl?" .. Mał 
że1\stwo" 61-701 Poznań. 
Lil:>elta 29 . poleca sw.c-je 
uc;lu~l w kojarzeniu mał­
żeństw. t-nforinacja 10 zl 
znaczkami pocztowy1ni. GRAŻVSA P lwowar•ka 

7~Ubłł::ł le'='ltvm!lcje stu­
'1~ncką nr 2l345 wyd. nr,e~ 
Pl.. . 9524 li. PRAGNIESZ szcześliW~ll.O 

mnlżeńst\.va? IN'e1oisz : Pry­

WALDEMAR Cichuta 7.Zll­
bil le!(itvmac1e •twlencka 
18201 wvd. Przez PL. 

.JANUSZ Wilczyński. zJ?ubq 
1P<?itvmac1e studencka 
~4~Rii wvd. Przez PL. 

.TF.ltZV 5erclvk - z!!ubll 
1pg ct11ńencka 23398 wvd. 
orzez Pl... 9609·!? 

ZGUBIONO 001wolenie na 
11row3d1P11ie rzen1tosł~ nr 
290 z dni• 2. VTTt 1973 r. 
nq n~zw;c;;k„ \Vincentv Gń­
r!:!lski. Lódź , Chodki_....,,.~<'7~ 

u . ~n ~ 

watne B1uro „Venus', f<o„ 
szalin. Kolejowa 7. Blvska­
w!cznle nrześlemy kra.10-
we adresy. 

V A.JWTĘC&T ofert ooslad• 
Biuro M•trynH>nialne „SY­
rf"11kR''. \VRrc;;z~w:i. Elf'kto­
ra!na 11 Info rm•c1<' 10 zl 
znaczkami PQC7.towvml. 

ZAPAl\1TĘTA.J! Nais1vbclej 
przepii;:owe zdjęcia wvko­
nuie Foto-Express: żwirki 
1. 961~-g 

CYTCUNOWANIE. lak•ero­
wanie oarkietów tel. :189-20 
godz. 14-17 Linkowski 

.JQ~QQ~QQ~~QQQ 

DYREKCJA 
Il KORF.SPONOENCYJNEGO 

LICEUM OGOL N OK SZT At CĄf'EGO 

w LODZI. ul KOPERNIKA 2 
(tel. 662-55) 

OGŁASZA 

zapisy 
kandydatów z terenu m. Lodzi do klas 
I. X XI na semestry I i Il a do klas 
II i I Il na semestr I. Przyjęcia do 
w5zvstkich klas bez egzaminńw na 
podstawie odpowiedniego świadectwa 

szk0l n ego. 
!nformacj! udziela i podania przyjmu­
ie sek retariat liceum w środy I $Ohoty 
od itodz 9 do 13, a w pozostałe dni 
~ e;odz 17 do 20. :wn k 

ZMIANA ADRESU 
SPólDZIELNIA PRACY 

11RO - BUT11 

up rzejmie zawiadamia 
PT KLIENTÓW, 

że punkt uslugrywy 
OBUWIA MIAROWEGO 
I OR TOPF.OVCZNFC10 

~ieszczący się przy ul. Piotrkowskiej 
115 pr'tenit><1lon:1> został 

NA UL. JARACZA ,2. 
OBSLUGA TERMINOWA I SOL!DNA. 

Z A P R A S Z A M V. 

Prnrownicy poszukiwani 
- BRAKARZY, 
- TOKARZY, 
- ŚLUSARZY 
- FREZERó~, 
- STRUGACZA. 
- LAKIERNIKA, 
pilnie zatrudnią z terenu L<>dzi Lódzkie Za­
kłady Mechanizacji Budownictwa .,ZREMB", 
Lódź, ul. Kilińskiego 81 (nowy zakład w bu­
dowie w dzielnicy Tęofilów - termin oddania 
III kw. br.). Zgloozenia przyjmuje dzial kadr 
w godz. 8-14. 3032-k 
-- - -------------
Urząd Gminy w Wolborzu, pow. Piotrków 
Tryb. zatrudni z dniem l czerwca 1974 roku 
następujące osoby z woj. Jódzkiego: 
- KIEROWNIKA gminnej służby rolnej, 
- INSPEKTORA d.s. budownictwa. 
Wymagane wykształcenie wyższe lub 5redn:e 
techniczne i 5 lat praktyki w zawodzie Wa­
runki pracy i placy do uzgodnienia n11 miejscu. 
Oferty należy kierować pod adresem : Urząd 

Gminy w Wolborzu, pl. Jagiełły 28-. pow. P:c­
trków Tryb. 32-17-k 

r·uzAPISY~~-~ 
~~ ;t 

~~ ZAKŁAD ENERGETYCZNY ~~ 
~~ ŁODZ-MIASTO 
; ( 

; ~ przyjmuje zapisy uczniów z terenu 
~~ , ~ m Łodzi do 

łJ 
~ ~-
; ~ 
; ~ 
;~ 
; ~ 
;~ 
H 

; 
; 

' ) 

ZASADNICZEJ 

SZKOŁY ZAWODOWEJ 

DLA PRACUJĄCYCH 
na rok szkolny 1974-75, na kierunek o 

specjalności 

ELEKTROMONTER. 
NAUKA TRWA 3 LATA. 

Miesięczne wynagrodzenie w czas!e 
nauki wynosi: 

- w I roku - 150 zł, 

- w li roku - 320 zł 
- w Ili roku - 4.40 zł na godzinę 

' plus premia uznaniowa. 

~. 5 ~ Uczniowie II I Ili klas otrzymują na-
;~ grody piernężne z funduszu zaklad·>We-
)
' . go po przepracowaniu roku kalenda-
'c , c rzowego. Dla młodzieży niezam'lżne1· 
~~ 
,~ przyznawane są zapomogi bezzwMtne. 
~~ Uczniowie otrzymują w okresie trwania 
~~ nauki mundurki szkolne, po II roku 

~~,~l • nauki uczniowie I Ich rodziny otrzy-
mują zniżkę na energię elektrvczn11 i 

~{,'ł ekwiwalent za węgiel. Uczniowie za-
' miejscowi mogą ubiegać s1ę o miejsce 

w internacie. Szkoła organizuje '">bozy 
)',s I t . i e nie I zimowe oraz atrakcyjne wy -

~~ 
~~ 

cieczki. 

Kaidy uczeń wypotycza komplet po­
dręczników z biblioteki nkolnej. 

> 
) ' 
) ' ,~ 

5~< Po ukończeniu szkoły absolwenci mają 
~- zapewnioną pracę w energetyce t mo-
~-~ żliwoścl dalszej nauki w Technikum 
l~ Energetycznym. Warunkiem przyjęc!a 
~ jest ukończenie 8 klas szkoły podsta-

~ wowej. 
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n Zapisy przyjmuje . sekretariat szkoły ' 

~ 1, ł..ODZ, ul. KILINSKIEGO 74176, ij 
) , 
~ teł. 331-85. ; 

~~""" 3169 -k ~-

==~ 
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- Po mnie! - jęknąl Jeremiasz na widok otwartej paszczv reki­
na. Drapieżnik nosem prawie dotykał burty - Przepadłem z kre­
tesem - westchnął Pitsbw·y. - Best ia nie spuszcza ze mnie wzrn­
ku Zamiast do Londynu trafię do brzucha ludojada. 

Ryba lekko trąclla t6dź. 
- Wolnego, bratku! - rykną/ Pitsbury i wioslem zacząl grzmocić 

leb rekina Bil z całej sity Wtem wiosło pękło z suchym trzaskiem, 
Koniec ~ wykrztusił bezbronny Jeiemlasz i dlolimi zaslonil 

oczv. Powoli rozsunął palce. Uirzal drap !eżnika odtv>"óconego przu­
chem do góry. - Hurraa! Zwycięstwo/ - triumfalni1 w11krzyf(nal 
I sam sobie uśc!snąl dlonie. 

Znajoma sylwetka murzyńskiej lodzi niespodziewanie wylonila się 
gpo.fród fal oceanu. 

- Dogoniłem łobuzów! - ucieszył się Jeremiasz. A le w chwilę 
później bezbrzeżne zdumienie odmalowało się na obliczu Pitsbu· 
rego. w todz! nie byto chłopców. · 

- A gdzie Bolek t Lolek? 
- Jak to gdzie - oclpowledziat ze zdz iwieniem sternik murzyit-

skiej lodzi. - Zgodnie z ro:kazem w11sadztliśm11 chtopców w 
An.glit. 

- Kiedy? 
- Dzistaj rano. 
Jeremiasz zaczerpną( potężny 

dmuch nql w żagiel rozpięt11 na 
haust powietrza I J całej sti11 

l\ ł _.:1"/ 
~Eo::;;;;;: ...... ;! "°"' ' 

' 

szkielecie. rekina 

/~. I 

' 

~,. 

- Lord Mortimer z rewnofrlq już nas wypatruje przez okno -
rzeki Bolek podchodząc do przyjaciela. Chlopcy po przybyciu do 
Londynu zatrzymali się w hotelu „Royal" - Pozwolisz, że zawlq­
żę et szalik, abyś w ostatniej chwili nie nabawi! się kataru. Bo 
pmwdę mówiąc to Jut nic Innego nam nie grozi. 

A l e chłopiec muli! s f ę ... 

- Ostatnia szansa - pomyślał grubas uważnie obserwując drzwi 
poko;u, w którym przeb.ywali chłopcy. - Nie ma Innego wyjścia 
tylko sam musze .załatwić chłopców - Popatrz11l na potężną pal· 
kę I uśmiechnql się. - Jedn11m celn11m udei-zen!em uratuję naszą 
fortunę . 

Klam/ca w drzwiach drgnęla I powoli opuściła się w dól. 
. - B i j zabij J - wychrypiał g1 u bas j zamachnql się palką, 

I 
{ 

1 

w tym momencie drzwi mocno pchnięte gwaltown!e otworzyly 
się i calq powierzchntą uderzyly odchylonego do tylu grubasa 
przygwaźdżajqc napastn;ka do .~ciany. 

- Ufff ... - piskliwie westchną! krewny lorda Mort!mera I z rqk 
wypu~cll palkę. 

- Co za niezwykle przedmioty porzucają goście w hotelu? 
rzeki Lolek I pochy1ll się c11cąc podnieść patkę. 

- Zostaw to - mrulenąl Bolek. - Musimy pospieszyć do 
milorda, gdzie nle wypada przychodzić z maczugą w ręku. 

(Dalszy ciąg nastąpi) 

Zbiorowv 
"' 

portret CZW ARTEK, ł CZERWCA 
PROGRAM I 

gWiat. 19.05 Folklor Wenezueli. 19.2'1 
Książ.ka tygodnia. 19.35 Muzyczna 
poczta UKF. 20 OO Węgier - Polak ... 

(Doko~Mie ze str. 3) 

cjalnej Młodzieży - mówi o je­
dnej z inicjatyw. - Na początek 
uporządkujemy magazyn drzewa i 
zbudujemy boisko do piłki siatko­
wej. Za tę robotę organizacja o­
trzyma około 24 tys. zł. Wykorzy­
stamy je na rozwój turystyki. W 
planach mamy mycie okien i sprzą 
tanie zakładu po malowaniu. Bę­
dzie to jeszcze lepszy interes, po­
wi'1.niśmy za tę p~acę dostać około 
100 tys. zł. 

10.00 Wiad 10.08 Muzyka rozryw- Tibor Csocba 20 30 J"obiln PO poi­
. kowa. 10.30 ,Gry \ zabawy Benona sku, 20.45 Lekcja tez.- niem. 21.00 
K" - odc 10.40. Przezorny zawsze Magazyn muzyczny. 21.3-0 „The Ro-
ubezpleczony. 10.45 Transltrvpcje bert Patterson Singers" w Kolonu. 

lor) (W) 20.20 „Al Capone 1 inni„ 
odc. pt. „ Wielki plan Bassa" film 
fab. prod. USA (W), 21.10 Czym ŻY• 
je swlat (W), 21.4-0 sprawozdawczy 
magazyn sportowy (W) . 22.50 Dzien­
nik (kolor) (W). 23.05 ITP (Wl. 

utworów Bacha. 11.00 Non stop 21.47 Muzyka z koszalińskie! katedry. 
melodii. 11 IS Nie tylko dla kierow- 22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiazda 

PROGRAM U 

ców. 11.25 Co słychać w świecie. s iedmiu wieczorów - Yves Montand. 17.40 Magazyn studencki (Katowi-
11.30 Kielce na muzycznej antez:iie 22.15 „Duch Blalowleży" _ odc. oow. ce). 18.10 1. Neonowa fraszka - rez, 
12.05 z kTaju i ze świata 12.25 Ktel- 22 .45 Miriam Makeba śpiewa w trzech I Witold Giersz. 2 Czar kółek (kolor), 
ce na muzycznej antenie. 12.40 Dom językach. 23.00 .. Demon" - poemat. 18.20 „Jasielskie zaloty" Zespół Pleś-
I my. 13.00 Grala I śpiewala zespo- 23.05 Laboratorium - magazyn. ni i Tańca .Peklowin" z Jasia, kie-
IY Romanka" z Sopotni Malej, .. La- TELEWIZJA rownlctwo artystyt"zne i choreoJ:lra-
chy".'. z !Nowego Sacza. kapela Z fla - Wanda Ryś. Kierownictwo ka-
Platkowej . \3.15 Rolniczy kwadrans . PROGRAM 1 peli - Henryk Bloniarz (kolor) . 18.45 
n .30 Przebole znad Tamizy. 14.00 6.30 TV Techn. Roln. (Gdańsk). 7.00 Język rosyjski - lekcja 33 (Katowi-
Czlowiek 1 środowisko - gaweda. TV Technikwn Rolnicze (Szczecin). ce). 19.20 Dobranoc. 19.30 Dziennik. 
14 .05 .. Spotkania z folklorem". 14.30 9.10 „Al capone I Inni" odc. pt. (kolor) . 20.20 Kalejdoskop spor•,..wy, 
Soort to zdrowie. 14.35 Ballady na „ Wielki plan Bassa" - firn fab. prod. 20.35 „on I ona" - progr. pub!. 21.05 
!!losy 15 oo Wlad 15.05 Listy z Pol- USA. (W), 10.00 Hist.ona kl. VI - 24 godziny Ckolor).. 21.15 Kance" Po<lczas gdy cr.ęść Judzi ,;; wieku 

Bigosińskiego odłożyła już lei:iity­
macje ZMS-owskie do szuflad i 
przestała chodzić na zebrania w 
pr zekonaniu. że są już za starzy 
na pracę w szeregach organ izacii 
młodzieżowej, on nie liczy lat i 
twierdzi. i.P będzie oracował z 
młodzieżą, dopóki będzie ~zul ;1~ 
młody. Nadal więc z oowodzeniem, 
jako c-złonek partii sprawuje funk­
cje kierownika 60-osobowego mło­
dzieżowe!(o zesoolu p1rtvinel(o. W 
jego skł~d wchodzą c1 rzłonlrnwie 
ZMS. którzy s~ iuż r?!onkami oar­
tii luh otrzymali legitymacje k:m­
dydacki e. 

ski · is 10· z europejskich festiwali. Zywia I bronią (Kraków). 11.05 estradowy. 
15.3°0 Estrada PrzyJatnl. 16.00 Wiad. Język polski - kl. III lic. - Zofia 
16 10 stan Getz kontra Oscar Peter- Nałkowska - „Granica" (W). 13.45 
50~. 16.30 Aktualności kulturalne. TV I'echnkum Rolncze (W). 14.30 
16.4.5 Transmisja ze sootkama pa~- TV Technikum Rolnicze (W). 15.05 
tyjno-rządowej de\egacli NRD z ~ - 1 Matematyka w szkole - Utrwalanie 
Jogą zakladu „Elana"_ w Toruniu. 1· materiału w ćwiczeniach - cz. II Kom 'kał 
18.00 Muz. I aktual. 18.2o Kronika M~z.

1 
(Kraków), 16.30 Dziennik (kolor) (W) Unl MO 

1 aktualności 18.25 Krorika U<Muzf9 f5 16.40 Dla młodych wdzów: Ekran z 
na. 19.00 I wydanie dz enn ~ · tm Bratkiem. w proeir m. in . fllm z se- 1-1 Miody mężczyzna, który w 
Gwiazdy polskich estrN'tR~·4o::l'o ż Iii: .. Przygody Robin Hooda" (W). ni edzielę , 19 maja, ok. godz. 18 
rynek. rek.lama 'i 202~50 Kronika ~Por· i 17.40 Wiem wszystko - teleturniej w autobusie linii .,56" jadącym z 
Te8:tre~1 ~ A.~~nceri zvczeń. 21.35 (W). 18.05 Wiadomości dnia. 18.10 Arturówka w kierunku pl. Dą­
towa. · 211 50 ·Muzyka oo- 1 Progr. publ. .,Telewtzjo przyjedt" browskiego, został pob.ity przez kil· 
Pl~kat re~i~~oti'v wydanie ctŻiennika. I (Lódż). 18·25 „Budn1acy" - reporta7 ku osobników - proszony jest o 
~2ul~rng8piew~ Marek Grechuta. 22 ·30 I filmowy (W). 18·50 TEST (W). 19·05 Z!!loszenie się do K'Jmendy Miej· 
St.u

0
d· nowości pwrzypomlnam)I. l'adzlmy (W). 19"10 slr1"e1· MO w Lad~• , nrzy ul. 5,·.~n-

10 • )lstąplenie ambasadora Tymcza~o- - ' ~ ... „. 
PROGRA!\1 u wego Rządu RewolucY'!neito Wletna- ki.ewicza 26 (pokói 323) lub skon­

mu Południowego (W). 19.20 Dobra- taktowanie &ię tele!n-icznie - nr 
noc. (W) (kolor). 19.30 Dziennik (ko- 292-22 wewn. 233. 

Nic dziwnego, że kiedy Bigosiń­
ski wraz z kolegami urzy innvch 
gospodarności, musi go irytować 
marnotrawstwo. z jakim spotyka 
się tu i ówdzie. szczególnie zaś 
kiedy obserwuje place budów. Dlu­
gQ rozmawialiśmy na ten temat. 

8.30 Wiad. 8 35 Sprawy codzienne. 
8.55 Muzyka spod strzechy. 9.00 ~· 
Berlioz - Symfonia. 9.40 Tu Radio 
Moskwa 10.00 Kronika kulturalna. 
10 1s Muzyka operowa. 10.40 Nie ma 
marginesu. 11.00 Dla kl. V~I .,Trochę 
Europy 1 dużo A.zji". 11.20 .. Panno 
pszeniczna" . Il 30 Wlad 11.35 Pora-

- Obserwowałem kiedyś pobliską dnia rodzinna 11 40 Choroby wene-
ryczne nadal groźne. 11.50 Melod ie 

budowę - mówił. - Jako obywa- orawskie 12 05 Komunlkat:v (L) . 12.10 
telowi i czlonkowi partii krnilo się .. Rodowi~ w kólkach rolnlczych:' . 
serce na widok rozrzuconych, nie- rep . dźw ILl . 12.25 Oooczynsk1e 
zabezpieczonych materiałów bu- tańce Cl..l. 12.35 Spotkania baletowe 
dowlanych. Kiedy spychacz (l..l l3.00 Uczelnie 30-lecia . l3.2~ 
zepchnął do dołu kilkadziesiąt wor- Duet forteoianowY 13.30. Wlad. l3 .3o 

.. sootkanle na szosie"' - ooow. 13.55 
ków cementu, nie wytrzymałem i Miniprzel!ląd folkloryst:vcznY. 14.00 
po·ruszyłem tę sprawę na najbliż- Więcei. lepiej tanle.1. 14.15 Czas i 
szym zebraniu partyjnym. w któ- ludzie - aud 14.35 Klasycy baroku . 
rym uczestn i rzył sekretarz Komite- 15.00 Zawsze o 15.00. 15.40 Nowiny i 
tu Dzielnicowe~o PZPR. W tej kon nowlnkl 16.IJ() Antena nowatorów. 
kretnei· spraw!e -wvciągnięto kQn- 16.15 z nal(rań solistów. 16.45 Aktual-

h noścl Lódzkip !Ll, 17.00 IO minut z 
sekwencjP. ale ile jPst podnbnyc zesoolem .. P rometeusze" CL) 17.10 
przypadków, o których nic nie wie- .. Fabryczna dziewczyna" rep. 
my? dźw. (L) 17 30 Liryczne melodie (L). 

• • • 118.00 ,.Przed koncertem w Filhar-
monii" fl.l IR 20 Term inarz muzycz-

' · 'b któ · nY 18 30 Echa dnia 18 40 Nauk• -

Z .roig~ oso ' z r~m1 roz.~ prakt:vce - reo 19 oo Echa Fest1wa-
maw1ał7m w ,.Pt~rwsze1 I lu .. Biennale Musicale de zagreb -
każda 1~st Inna. k~zda. ma 73" u 15 Lekcla 11:1 ros 19.30 Mar­
inne zainteresowania, inne cin M'\lczewskl - Canzona a-moll . 

problemy. f,11czy ich iPdno - mo- 19.40 Reo literacki ot .. Kari~ra". 
cny związek z zakładem. Zżyli się 20.00 S. Kamasa I J Marchwiński 

· · · h · · k" graJa Notturno" D-dur OP. 42 20 .30 
z mm. cieszą . ic. zmHrnv. 1a !m .,Literatur• na<I Szprewą" - mal!a­
podlei<a przPd~1ęb1nr~two. ~. zm1~- zyn literacki 21.00 s. Rachmaninow 
ny te są dm:e. „P1erw~za moze - 1 Kon<'erl forteolanowy 21.30 Z 
stanowić na jleps7v urzvk!Rd korzy- kraju 1 r.e świata. 21.50 Wlad. soor­
stnych zmian zachodząrvt:'h w prze- to\\'.e· 21.55 Portrety 22.30 Konfr,'?,n-
my~le lekkim I w calym kraju. tacie. 23.00 .. Co olsza o muzyce· 
Mo:i'.e niektórzy or1ekiwaH zlwt 
wiele i dhtpJl"O l"!P ws~"d1<n irh 
zadowala. Ja widzę przede wszy­
~tkim duża. bez oorównania wiek­
s:r.ą niż kiedv~. tro•kę o ludzi pn­
cy, a to mobilirnje. 

IRENEUSZ KAMPINOWSKI 

Życie 
ręku 

ludzkie 
bqdi 

krwiodawcą 

w Twoim 
honorowym 

PROGRAM m 
12.05 z kraju 1 ze świata. 12.20 

.. Jzmbala1a" - wvk. Zesoól „The 
Caroenters" 12.25 Za kierownicą. 
13.00 Na katowickiej antenie. 15.00 
Ekspresem nrzez Ś\'."~t. 1!1 JO Z kom­
oozvtorsklel tek' 15 30 Rozmowy o 
!!osoo~aro;t.wle IS IS .• Z tvdem 0 itra 
zesońl Soft Machlne. 16.05 Ze sta­
rvch \lstńw nam lPtnlków - 2awe­
da. 16 \~ Wlr.erun„k ~rtvstkt - Ja­
dwl.ia Romań5ka 16.43 Nasz rok 74. 
17.nn F.ksnre5Pm orze• świat. 17.05 

ndcleta rek~" - odc oow. 11.15 
Kiermasz niv! 17 .40 Jaśk-0we <'órkl 
7, Wól\OW<>1 Wsi - reo. 1A.10 Pk>­
<;ankf z róT.nvch obrotów 18.30 Po­
lilYk:t d111 wszyo;tk!cl) 18.45 p ;osenki 
z „Ekspresu". 19.00 Ekspresem przez 

Dnia 3 czerwca 197ł r. zmarł 
nasz ukochany Mąż Ojdec J 
Dziadek, przeżywszy I~t 6l. 

s. t p 

JAN 
WŁODARCZYK 

Wyprowadzenie drogich nam 
zwłok z kaplicy cmentarza na 
Dołach do grobu nastąpi dnia 
6. VI. br. o godz. 15.30 o f:ZYm 
zawiadamiaja pogrążeni 'w glębo· 
kim talu 

ZONA, SYNOWIE, SYNOWA 
I WNUK 

W dniu C czerwca 197ł r. zmarł 
nasz kochany Ojciec I Dziadek 

S. t P. 

STANISŁAW 
MARZJAN 

Pogrzeb odbędzie s·ę dnia i 
czerwca 197ł r. o godz. 16 z kap­
licy na cmentarzu na Dolach. 

CORKI 

Koletance Genowefie Osmulskiej 
wyrazy serdecznego wspólczucia 
z powodu zgonu 

skladaja,: 

M ATKł 
DYREKCJA, RADA ZA· 
KLADOWA, KOLEZAN· 
KJ I KOI EDZY Z LODZ· 
KIEGO PRZEOSIĘBTQR· 
STWA OBROTU Sll· 
ROWCA~U WJ,OKIEN· 
NTCZYMI I SKORZA· 
NY~U 

W dniu ł czerwca 197ł r. zmarł 
przeżywszy lat 66 

S. t P. 

JAN 
SIEROŃ 

Pogrzeb odbędzie się dnia 1 
czerwca br. o godz. 16 z kaplicy 
Starego Cmentarza przy ul. Ogro­
dowej, o czym zawiadamiają po­
grążen; w nieutulonym bólu 

ZONA, SYN, SYNOWA ORAZ 
POZOSTALA RODZINA 

Koleżance mgr BARBARZE 
CZERKAWSKIEJ wyrazy serdecz· 
nego współczucia z powodu śmier­
ci 

MATKI · 
składa najblltsze grono Koleżanek 

! Kolegów 

Koledze mgr WITOLDOWI SO­
BIESZCZUKOWI, dyrektorowi 
Technikum Samochodowego, wy­
raz,v glębokfego wspólczucla z po­
wodu zgonu 

OJCA 
składają: 

DYREKCJA, RADA PEDA­
GOGICZNA I KO~DTET RO· 
OZICIELSKJ ZASADNICZE,J 
SZKOLY METALOWEJ Nr 1 
w Lodzi". 
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Tlumaczvl R. NORSKI 

Jacques, bez słowa, podszedł do telefonu i :r;amówil numer 
w Nicei. Shulz przyłożył do ucha drugą słuchawkę. W końcu 
odezwała się Christine: 

- Och! to pan, Jacques? Co słychać? Już bardzo dawno nie 
widzieliśmy ani Susan, ani pana. 
Głos jej wydawał się normalny. 
- Właśnie, Christine, dzwonię w związku z Susan. Czy przy­

padkiem nie ma jej u was? 
- Nie. A dlaczego? 
- Dziś rano pojechała. do Nicei i jeszcze nie wróciła. Jest 

już późno i myślałem , że ... 
- Nie, Jacques. Ale przecież nie jest jeszcze tak późno. 

ósma godzina ... to nie jest późno. Niech pan się nie nleookoi, 
Jacques, ona niebawem wróci. Ale, mimo wszystko, niech pan 
zatelefonuje, jak tylko wróci, żeby mnie uspokoić. 

- Dziękuję, Christine. 
Powiesił słuchawkę. Shulz odłożył swoją. 
- Mówi prawdę stwierdził kategorycznie. - Nie ma in-

nych przyjaciół? 
- Nie. 
- A więc wyruszyła przed siebie, bez określonego celu. 
- To nieprawdopodobne - przyznał Jacques. 
- Powiedz mi, Jacques - zapytał od niechcenia Shulz, jak 

gdyby nie przywiązywał do swego pytania żadne~o znacze­
nia-: jesteś pewny, że niczego przede mną nie ukrywasz?, Nie 
próbuje'? mnie n 11 brać. udając. że przyznajesz mi racię? Po to, 
żeby ją chronić. Jacques uśmiechnął się lekko, na pół z podzi-
wem na pół z ironią. · 

- Zawsze tak samo podejrzliwy, Harry? 
Tamten coś mruknął. 
- Życie mnie tego nauczyło. Pamiętasz tę historię, którą ci 

opowiadałem, kiedy ćwiczyło się strzelanie do celu w Górach 
Skalistych? W tej zgniłej budzie, gdzie człowiek zdychał z zim-
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na ... I_łistor:ię o stary_m ~ndy Carlsonle, który sprzedawał jabłka 
na EhzabeJh Street 1 o Jego bandzie dzieciarów, które ... 
N~gle Jacques położył rękę na ramieniu Shulza marszcząc 

brwi. • 
- Harry, coś mi przyszło na myśl. 
- Tak? 
- Wczoraj ona spotkała j t"degoś Amerykanina, jednego ze 

swoich przyjaciół. 
Shulz zamarł. 
~ Amerykanina? 
- Tak. Swojego dawnego szefa, jeżeli dobrze zrozumiałem. 
""'.ówi:zas Harry Shulz wybuchną! gromkim śmiechem. Jacques 
P1ogg1a przyglądali mu się. zdumieni. 
- Co cię napadło, Harry? - zaniepokoił się Jacques. 
Ale Sbulz przez dobre pięć minut nie przestawał Ilię ~miać. 

W końcu uderzył Jacquesa pięścią w ramię. 
- Przeklęty blagier! Przecież odpowiedź miałeś t ..• 
Palcem wskazującym pokazał na czoło . 

. - ._..miałeś tu i trzymałeś dla siebie. Powiem ci coś w sekre­
cie: J8 mam kontrakt także na zlikwidowani.o tego faceta. Wi­
dzisz. wszystko tr~yma się kupy. Mialem rację. · Ja zawsze by­
lem przekonany, ze oni oboje są we Francji. Oboje spiknęli 
się przeciwko tobie, Jacques. 

Nagle twarz jego stała się uważna. 
- Wiesz, gdzie jest ten typ? 

wkrótce 

na naszych łamach 
„UŚMIECH 

PANNY LIZY" 
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